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P o  ra z  p ie r w s z y  w  h is t o r i i  
n a s z e j g a z e t y  b ę d z ie m y  m ie l i 
z a s z c z y t  g o ś c ić  u s ie b ie  c z o ­
łó w k ę  w ła d z y  s a m o r z ą d o w e j  
n a s z e g o  m ia s ta .  T rz e j b u r m i­
s t r z o w ie  o ra z  p r z e w o d n ic z ą ­
c y  R a d y  s k o r z y s t a l i  z  z a p r o ­
s z e n ia  „ E c h a  T u r k u ”  d o  p e ł­
n ie n ia  d y ż u ru  t e le f o n ic z n e g o  
w  r e d a k c j i  w  n a jb l iż s z y  p ią ­
te k . P r z e z  o s ie m  g o d z in  b ę d ą  
o d b ie r a l i  P a ń s tw a  s y g n a ły ,  
w s k a z ó w k i i k o m e n ta r z e  d o ­
t y c z ą c e  s y tu a c j i  T u r k u  i je g o  
m ie s z k a ń c ó w .  J e s t  t o  je d n a  
z  n ie w ie lu  o k a z j i d o  b e z p o ­
ś r e d n ie g o  p o r o z m a w ia n ia  
z  g o s p o d a r z a m i n a s z e g o  
m ia s ta .  W a r t o  ją  w y k o r z y s ­
ta ć .

A  o to  h a rm o n o g ra m  d y ż u ­
ru:

—  burmistrz Roman Rybacki 
godz. 8 .0 0 - 1 0 .0 0 ,

—  przewodniczący Tadeusz 
Czerwiński godz. 10.00-12.00,

—  wiceburmistrz Krzysztof 
Nowak godz. 12.00-14.00,

—  wiceburmistrz Lechosław 
Pawlak godz. 14.00-16.00.

PIĄTEK, 7 PAŹDZIERNIKA, 
tel. 78-53-41.

Wzfe kurator nic m i t , . .
w  Sarbicach oddano do użytku nowo dobudowany 
jSinent Szkoły Podstawowej. Dzięki temu przybyło 
i J “zy innymi kilka izby lekcyjnych, sala komputerowa 

'0"’ka z zapleczem kuchennym.
p

N c je M  na uroczystość otwarcia 
d  ̂W L0c^ reślali szczególną rolę, 

LUC,0wie szko*y odegrała jej 
S t 0. rJa D o ro ta  G ranos. Wice- 
%  Marek Chorzewski zauwa-
lę i^ty'^ ° ^ ecnej tak trudnej dla 

SVtUaci' finansowej, jedynie 
j.9 byjataka jak pani dyrektor zdol- 
D ?real>zować tak wspaniałą

Posłużył się przy tym 
J err! "Gdzie diabeł nie mo- 
°bietę pośle".

Po części oficjalnej i poświęceniu 
nowego budynku przez ks. Ed­
m unda  P lusko tę  , goście zwiedzili 
szkołę. Chwalili jej funkcjonalność 
i ze smakiem wykończone wnętrza. 
W ójt Przykony M iro s ła w  B ro n i- 
szew sk i powiedział nam, że do 
końca kadencji tej Rady wszystkie 
szkoły w  gminie będą wyglądały 
podobnie.

(relacja z uroczystości otwarcia 
na str. 11)

Afera bankowa

P o r ę c z e n i a

n i e s k u t e c z n e

Nadal przebywają w  areszcie dwaj 
przedsiębiorcy zadłużeni w  Banku 
Państwowym PKO oraz dyrektor tej 
instytucji. Cztery inne osoby były 
przesłuchiwane. Prokuratura wydała 
też nakaz przeprowadzenia kilku re­
wizji.

Tymczasem za aresztowanego dy­
rektora wystawiono kilka poręczeń, 
które jednak nie zmieniły decyzji pro­
kuratora o utrzymaniu aresztu.

O aferze bankowej w  Turku jest 
coraz głośniej. Pisała już o tym „G a­
zeta Wyborcza", donosiło radio. 
Z pewnością jeszcze wiele spraw po­
zostało do wyjaśnienia.

K r a d z i e ż

s a m o c h o d u
M e r c e d e s  o  w a r t o ś c i  

p o n a d  je d n e g o  m i l ia r d a  
z ło t y c h  s k r a d z io n y  z o ­
s t a ł  w  o s t a t n i  p o n ie d z ia ­
łe k  w r z e ś n ia  s p o d  p r y ­
w a t n e g o  p r z e d s ię b io r s t ­
w a  w  g m .  P rz y k o n a .

Świadków zdarzenia nie było. Je- 
szcze o godzinie 10.00 rano samo­
chód stał na miejscu, natomiast kilka 
minut później już go nie było. Spraw­
cy prawdopodobnie oddalili się szosą 
w  kierunku na Łódź. Jest to jedna 
z najzuchwalszych kradzieży jakich 
ostatnio dokonano w  biały dzień 
w rejonie Turku. (a.j.)

N a  B i a ł o r u ś
K o le jn y  ra z  T o w a r z y s tw o  

P r z y ja c ió ł  G r o d n a  i W i ln a  
w r a z  z  K o p a ln ią  W ę g la  B r u ­
n a tn e g o  „ A d a m ó w ”  z o r g a ­
n iz o w a ło  w y ja z d  t u r k o w s -  
k ie j  d e le g a c j i  na  B ia ło r u ś .

Tym razem z trzydniową wizytą na 
Białorusi, przebywali oprócz przed­
stawicieli Towarzystwa: przewodni­
czący Rady Pracowniczej, przedsta­
wiciele związków zawodowych oraz 
reprezentująca kopalnię amatorska 
drużyna piłki nożnej. Wzięła ona 
udział w  turnieju, w  którym wystąpiły 
drużyny z Białorusi i Litwy. Puchar 
dla zwycięzców i symboliczną be­
czułkę piwa ufundowała kopalniana 
„Solidarność". Delegacja tradycyjnie 
zawiozła również upominki dla biało­
ruskich Polaków, głównie dzieci 
i osób starszych.

(a rt)

BIOENERGOTERAPEUTA
T u r e k ,  u l .  3  M a ja  2  

c o d z ie n n ie  

w  g o d z .  9 .0 0 - 1 2 .0 0  

i  1 6 .0 0 - 1 8 .0 0



N o w y  b l o k
J u ż  o d  p o c z ą tk u  la ta  t r w a  b u d o w a  n o w e g o  b lo k u  na  O s ie d lu  W y z w o le n ia  (n a p rz e ­

c iw k o  b lo k u  n r  8 ) . J e s t  o n  b u d o w a n y  na z a s a d a c h  b e z k r e d y to w y c h  (k a ż d y  c z ło n e k  
s a m  p ła c i za s w o je  m ie s z k a n ia ) .  W  p r z e c iw ie ń s tw ie  d o  in n y c h  b lo k ó w  na t y m  o s ie d lu ,  
n ie  je s t  o n  b u d o w a n y  z w ie lk ie j  p ły t y ,  le c z  m u r o w a n y .  W y k o n a w c ą  je s t  K o n iń s k ie  
P rz e d s ię b io r s tw o  B u d o w la n e .

Budynek składający się z czterech 
segmentów będzie liczył 80 miesz­
kań. W czwartym segmencie będzie 
ich 16, w trzecim - 23, w drugim - 28 
i w  trzecim -16. Obecnie Spółdzielnia 
Mieszkaniowa „Tęcza" zawarła umo­
wy z 64 kandydatami na mieszkania, 
na pozostałe 16 mieszkań nie ma jak 
na razie chętnych. W ramach realizacji 
budowy 20 mieszkań przeznaczo­
nych jest dla pracowników Elektro­
wni „Adam ów", którym zakład pracy 
udziela pożyczki na dość dogodnych 
warunkach.

Aktualna cena 1 metra kwadrato­
wego powierzchni użytkowej wynosi 
5 min 700 tys. zł. Wszyscy członkowie 
płacą raty, które wykorzystywane są 
na bieżące płatności, dotyczące reali­
zacji samego budynku i tych elemen­
tów, które będą bezpośrednio przyj­
mowane przez użytkowników. Do sfi­
nansowania pozostaje jeszcze: sieć 
ciepłownicza, węzeł cieplny, sieć w o ­
dociągowa, kanalizacyjna i gazowa 
oraz stacja transformatorowa, zasila­
nie energetyczne i drogi miejskie. Do­
minującą część uzbrojenia sfinansuje 
lokalny samorząd, z którym podpisa­
no już odpowiednie umowy. Sieć 
gazowa zostanie zainstalowana przez

B lo k  w tra kc ie  budowy (zdjęcie z 22 września)

Zakład Gazowniczy w Kaliszu, nato­
miast zasilanie energetyczne wraz ze 
stacją transformatorową zrealizuje 
częściowo (wyposażenie stacji trans­
formatorowej) zakład energetyczny, 
a pozostała część (budynek stacji 
transformatorowej i kabel zasilający) 
prawdopodobnie zostanie wliczona 
w  koszty członkowskie.

W budynku powstaną trzy rodzaje 
mieszkań: M4 (powierzchnia użytko­

wa 64 m kw. lub 60,4 m kw.), M3 
(47,5 m kw.) i mieszkania jednopo­
kojowe (43,7 i 32,7 m kw.). Jego 
budowa potrwa do końca bieżącego 
roku.

Blok ten jest pierwszym, który bu­
duje się na tzw. Os. Wyzwolenia Pół­
noc. Jeżeli warunki finansowe poten­
cjalnych członków pozwolą, to być 
może w  przyszłym roku zostanie pod­
jęta budowa następnych bloków.

Justyna  Rylska

Pożegnanie z miastem

O sta tn ie  zdjęcie szefowej tu rk o w s k ie j ośw ia ty  
y je j gabinecie

N iedawno T urek  po­
żegnała pani M a ł­
gorzata  M ądra , 

kierow nik O ddziału K ura­
torium  O św iaty w T urku .

P a n i  M a ł g o r z a t a  j e s z ­

c z e  j a k o  m a ł a  d z i e w c z y n ­

k a  p r z y b y ł a  d o  T r u k u  

w r a z  z  r o d z i n ą  w  r o k u  

1 9 6 8 .  T u  u k o ń c z y ł a  s z k o ł ę  

p o d s t a w o w ą  i  l i c e u m .  P o  

s t u d i a c h  p o l o n i s t y c z n y c h  

r o z p o c z ę ł a  p r a c ę  w  S z k o ­

l e  P o d s t a w o w e j  n r  2 ,  a  o d  

1 9 9 0  r .  w  D e l e g a t u r z e  K u ­

r a t o r i u m .  O d  l u t e g o  u b i e ­

g ł e g o  r o k u  b y ł a  s z e f o w ą  

t e j  i n s t y t u c j i .

P a n i  G o s i a  p r z e z  p e ­

w i e n  c z a s  u d z i e l a ł a  n a m  

w s k a z ó w e k  j ę z y k o w y c h ,  

p o m o c n y c h  p r z y  r e d a g o ­

w a n i u  p i s m a .  R o k  t e m u  

z  o k a z j i  D n i a  E d u k a c j i  

N a r o d o w e j  p r z y g o t o w a ł a  

w  „ E c h u ”  r o z k ł a d ó w k ę  

p o ś w i ę c o n ą  t e m a t y c e  

o ś w i a t o w e j .

M a ł a g o r z a t a  M ą d r a  

o p u ś c i ł a  n a s z e  m i a s t o  p o d

k o n i e c  w r z e ś n i a .  O b e c n i e  p r a ­

c u j e  i  m i e s z k a  w  P o z n a n i u .  D o  

T u r k u  b ę d z i e  j e s z c z e  z a g l ą d a ł a ,  

t u  p o z o s t a w i ł a  p r z y j a c i ó ł ,  t u  t e ż  

m i e s z k a  j e j  m a m a .

Ż y c z y m y  w s z y s t k i e g o  n a j l e ­

p s z e g o  w  n o w y m  m i e ś c i e ,  w  n o ­

w e j  p r a c y  i  w  o g ó l e  n a  n o w y m  

e t a p i e  ż y c i a . . .  .

K r e w  m n ie  z a le w a , k ie d y  
i d ę  u l i c ą  M i c k i e w i c z a .  Jakm oż- 
na dopuścić aby na naszych ulicach 
b y ło  tak brudno. P lo ty  połamane, 
w  °b o d n iku  dziury, wszystko poza­
rastane, o żyw op łocie  to  szkoda 
m ów ić. Za to  ja k  grzyby po deszczu 
rosną „ dz ik ie  "  garaże. N ie ma mo­
w y aby prze jść tą u licą  z wózkiem- 
Je s t to  na jbrudniejsza ulica w  ca­
łym  m ieście. Czy tak w iele wysiłku 
wym aga je j posprzątanie? Tam jest 
gorze j n iż  w  zaniedbanym  PGRze- 

0 °  a r t y k u łu  o  s p r z ą ta n iu  
l a s u  p o w i n n i ś c i e  d o p i s a ć  ja k  
z m a r z n i ę t e  d z i e c i  w r a c a ł y  P ie '  
c h o t ą  d o  m ia s t a .  M ało, że tam 
cho dziły  przez k ilka  godzin i  P°
oke j/ czu ły s ię  ju ż  wystarczająco
zm ęczone, to  po tem  zabrakło dła 
m ch transportu , a n iektóre z nich 
m ieszkają na drugim  końcu miasta-

(Po zakończeniu akcji „Wielkie 
sprzątanie" napłynęło do redakcji 
wie le sygnałów  świadczących 
°  tym, że sprzątanie przybrało p°' 
kaźne rozmiary. M .in. dzieci ze 
Szkoły Podstawowej w  Świnicach 
Warckich przysłały obszerny list na 
temat w ykonanych przez sieb,e 
prac).

d a  c h c ia ł a m  sk o m e n to w a ć
t y lk o  j e d n ą  r z e c z  i  p r o s z ę  a b y  
t o  b y ło  w y d r u k o w a n e . Jak Z0'
baczyłam  w  osta tn im  „E chu to 
zdjęcie  burm istrza i  posła na pieńff’
szej stron ie , to  o d  razu m i się skop' 
rzy ł°  z paktem  R ibbentrop—M 0'0' 
to  w.

E c h o  T u r k u



Dyrektorzy o kulturze
. ^  Ośrodku Upowszechniania Kultury w Przykonie odbyła się 

ada kadry kierowniczej domów i ośrodków kultury województwa

'takti
'■oskiego. O rganizatorem  narady, w której wzięło udział 42

orow i przedstawicieli instytucji kulturalnych, był W ojewódzki 
Kultury i W ystaw Artystycznych.

W ’g a n i l i  g o s p o d a r z y  p o w i t a ł  

Se^ r e t a r z  U r z ę d u  G m i n y  

°nie ^ ® z e f  Z ając i  p r z e d -  
Dyr , k r ó t k ą  w i z y t ó w k ę  g m i n y ,  

fn ie  t o r  ^ U K  w  P r z y k o n i e  Zbi- 
xe]jr B artosik, p o i n f o r m o w a ł  

°  d o t y c h c z a s o w e j  

Prty s  ł  ° Ś' C i ° ś r o d k a  i  p l a n a c h  n a  
Haratj  * * .  N a s t ę p n i e  u c z e s t n i c y  

0 ( j ^  z w i e d z i l i  p o m i e s z c z e n i a  

1 ° k e j r ż e l i  d w i e  w y s t a w y :  

i ^ i  . P o z n a ń s k i c h  p l a s t y k ó w  

tyC2nCl z  m i e j s c o w e g o  k o ł a  p l a s -  

^  ». K a s z t a n k a ” . N a  s a l i  

l s k o w e j ,  k t ó r a  w z b u d z i ł a  

t 1 2 a z d r ° ś ć  d y r e k t o r ó w  d o -  

W°5Ci  M i t u r y  z  i n n y c h  m i e j s c o -  

*apr  ’ d z i e c i  z  k o ł a  t a n e c z n e g o  

S 2 e m ° w a ł y  k r ó t k i  1 5 - m i n u -  

Pr ° g r a m ,  z ł o ż o n y  z  t a ń c ó w

k l a s y c z n y c h .

C z ę ś ć  m e r y t o r y c z n ą  n a r a d y  

p r o w a d z i ł a  d y r e k t o r  W O K i W A  

Jadw iga  K u jaw ińska . P r z e d s t a ­

w i c i e l e  D y r e k c j i  O k r ę g o w e j  S t o ­

w a r z y s z e n i a  A u t o r ó w  Z A I K S  

w  P o z n a n i u  p o i n f o r m o w a l i  z e ­

b r a n y c h  o  k o n s e k w e n c j a c h  w y ­

n i k a j ą c y c h  z  p u b l i c z n e g o  o d t w a ­

r z a n i a  n a g r a ń  z  m a g n e t o f o n ó w  

i  m a g n e t o w i d ó w  u t w o r ó w  p o l s ­

k i c h  i  z a g r a n i c z n y c h  o r a z  ż e  i c h  

w y k o n y w a n i e  p r z e z  a r t y s t ó w  

i  z e s p o ł y  m u z y c z n e  b e z  z a w a r c i a  

u m o w y  j e s t  k a r a l n e .

D y r e k t o r  W y d z i a ł u  S p r a w  

S p o ł e c z n y c h  U r z ę d u  W o j e w ó d z ­

k i e g o  w  K o n i n i e  Lech S te fan iak  
p o i n f o r m o w a ł ,  ż e  z  i n i c j a t y w y  d e ­

p a r t a m e n t u  d /  s  u c z e s t n i c t w a

w  k u l t u r z e  M i n i s t e r s t w a  K u l t u r y  

i  S z t u k i ,  p r z y s t ą p i o n o  d o  r e a l i z a ­

c j i  p r o g r a m u  p o d  n a z w ą  „ G i n ą c e  

z a w o d y ” . P o l e g a ć  o n  b ę d z i e  n a  

p r z y g o t o w a n i u  j a k  n a j s z e r s z e j  

i n f o r m a c j i  o  j u ż  u d o k u m e n t o w a ­

n y c h  l u b  p r z y n a j m n i e j  j e s z c z e  

u c h w y t n y c h  ś w i a d e c t w a c h  t r a ­

d y c y j n e j  k u l t u r y  t e c h n i c z n e j  ( k o ­

w a l s t w o ,  k o ł o d z i e j  s t w o ,  g a r n c a r ­

s t w o ,  s z e w s t w o ,  p o w r o ź n i c t w o ,  

r y m a r s t w o ,  i t p . )  j a k  i  p ó ł z a w o d o -  

w o  t r a k t o w a n y  w y r ó b  n p .  d r e w ­

n i a n y c h  z a b a w e k ,  s z u f l i ,  k a m i e n ­

n y c h  o s e ł e k ,  n a c z y ń  d r ą ż o n y c h ,  

o b u w i a ,  k o r o n e k ) .  Lech S tefa­
n iak  z w r ó c i ł  s i ę  d o  w s z y s t k i c h  

d y r e k t o r ó w  i n s t y t u c j i  k u l t u r a l ­

n y c h  w o j e w ó d z t w a  z  p r o ś b ą

0  r z e t e l n e  r o z p o z n a n i e  t e r e n u

1 i n f o r m a c j ę  o  ż y j ą c y c h  t a m  l u d o ­

w y c h  t w ó r c a c h  i  p r z e d s t a w i c i e ­

l a c h  t z w .  g i n ą c y c h  z a w o d ó w .

N a  k o n i e c  p o i n f o r m o w a n o  o  o r ­

g a n i z o w a n y c h  w  n a j b l i ż s z y m  

c z a s i e  k u r s a c h  d l a  i n s t r u k t o r ó w  

i  m e n a d ż e r ó w  k u l t u r y .  P o  c z ę ś c i  

o f i c j a l n e j  d y r e k t o r z y  d o m ó w  k u l ­

t u r y  m i e l i  c z a s  n a  w y m i a n ę  d o ­

ś w i a d c z e ń  i  r o z m o w y  t o w a r z y s ­

k i e .  D o w i e d z i e l i ś m y  s i ę ,  ż e  k o l e j ­

n a  t e g o  t y p u  n a r a d a  p o s u m o w u -  

j ą c a  r o k  1 9 9 4  w  k u l t u r z e  w o j e w ó ­

d z t w a ,  o d b ę d z i e  s i ę  p r a w d o p o d o ­

b n i e  w  Ś w i n i c a c h  W a r c k i c h .

M onika Tyszkiew icz

Narada powiatowa
Sa '̂ posiedzeń U rzędu M iejskiego w T urku  spotkali się 

-prav.,v Tz°wie i wójtowie gmin rejonu turkow skiego. O m aw iano 
Sim' *w'^ zane z funkcjonowaniem W ojewódzkiego Zw iązku M ię- 

W odociągów i Kanalizacji (W Z M W iK ) oraz szans 
rozwoju telekom unikacji.

'h i ( ^ t k a n i e  n i e  p r z y b y ł  w ó j t
. wcr

Wq:.  ° 2 a r e k  z  g m i n y  T u r e k ,

N d u .

Pt^ s ła > a r i  N o w a k  z  K a w ę c z y n a  
ta  w  z a s t ę p s t w i e  s e k r e t a -

S % ° r  k r y t y  c z n i e  w y p o w i a -

f 4 t e m a t  f u n k c j o n o w a -
P a d a ł y  o p i n i e ,  ż e  

h ^  w  * ° W s k i  z a r a b i a  n a  w o d o -  

® ° Z o s t a ł y c h  t r z e c h  r e j o -  

S i r ą  ? Z e & °  w o j e w ó d z t w a .  P o d -  

\  £e °  t a k i c h  t w i e r d z e ń  j e s t  

3 e cu .  ^ l e w i e l e  g m i n  r e j o n ó w  

* d o l s k i e g o  p r z y s t ą -  

^ l ą z k u ,  a  w  n i e k t ó r y c h

g m i n a c h  „ k o p a l n i a n y c h ”  r e j o n u  

k o n i ń s k i e g o  o d b i o r c y  i n d y w i d u ­

a l n i  n i e  c h c ą  u i s z c z a ć  o p ł a t  z a  

w o d ę  t w i e r d z ą c ,  ż e  w o d o c i ą g i  

w  i c h  m i e j s c o w o ś c i a c h  b y ł y  b u ­

d o w a n e  w  r a m a c h  s z k ó d  g ó r n i ­

c z y c h  i  p o w i n n i  z  n i c h  k o r z y s t a ć  

g r a t i s o w o .

P a d ł a  p r o p o z y c j a ,  a b y  w y s t ą ­

p i ć  z e  z w i ą z k u  w o j e w ó d z k i e g o  

i  p o w o ł a ć  p o d o b n y  n a  s z c z e b l u  

r e j o n u .  D e c y z j ę  b ę d ą  m u s i a ł y  

p o d j ą ć  p o s z c z e g ó l n e  r a d y  g m i n .  

Z w i ą z e k  s k u p i a ć  b ę d z i e  j e d n a k  

t y l k o  w o d o c i ą g i  w i e j s k i e .  W  p r z y ­

p a d k u  D o b r e j ,  T u l i s z k o w a ,  

T u r k u  i  U n i e j o w a  s t a n o w i  t o  

u t r u d n i e n i e ,  g d y ż  i  t a k  m u s z ą  

p o s i a d a ć  o s o b n e  z a k ł a d y  o b s ł u ­

g u j ą c e  w o d o c i ą g i  m i e j s k i e .  O  i l e  

w  p r z y p a d k u  T u r k u  w i a d o m o ,  ż e  

n i e  p r z y s t ą p i  o n  d o  z w i ą z k u ,  t o  

n i e  w i a d o m o  j a k  z a c h o w a j ą  s i ę  

t r z y  p o z o s t a ł e  m i a s t a .  W  D o b r e j  

n p .  j u ż  o d  d a w n a  m ó w i o n o  o  k o ­

n i e c z n o ś c i  p o w o ł a n i a  z a k ł a d u  

w o d o c i ą g ó w  i  k a n a l i z a c j i  o b s ł u ­

g u j ą c e g o  t e r e n  c a ł e j  g m i n y ,  z w ł a ­

s z c z a  ż e  w  p e r s p e k t y w i e  o b s ł u g i ­

w a ł b y  o n  t a k ż e  o c z y s z c z a l n i ę  

ś c i e k ó w  i  k a n a l i z a c j ę  m i e j s k ą .

D r u g i m  w a ż n y m  t e m a t e m  p o ­

r u s z a n y m  n a  s p o t k a n i u  b y ł y  

s z a n s e  r o z w o j u  t e l e k o m u n i k a c j i  

w  r e j o n i e  t u r k o w s k i m .  B u r m i s t ­

r z o w i e  u c z e s t n i c z ą c y  w  s p o t k a ­

n i u  z  w i c e m i n i s t r e m  ł ą c z n o ś c i  

S t a n i s ł a w e m  P o p i o ł k i m  z d a l i  

z  n i e g o  r e l a c j ę .  D y s k u t o w a n o  

t a k ż e  n a  t e m a t  „ A n k i e t y  S t r ą ­

k a ” . N i e o f i c j a l n i e  d o w i e d z i e l i ś ­

m y  s i ę ,  ż e  z d a n i a  n a  j e j  t e m a t  b y ł y  

p o d z i e l o n e .

M onika Tyszkiew icz

W
^  P>erwszej poło-
k '/Vr2eśnia straża-
, H b  .
SQ ar,s tw o w e j Re- 
hta'f',ej Straży Poża- 
^  Turku przepro- 

kontro lę  nie- 
ob iektów

K'adów .
A e i j f

Uzyteczn°ści publi- 
y  tóty'.rolowano 9 i 10 wrze- 
'V ję l6ż w godzinach noe- 
I . °ntrolerzy odwiedzili
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S p e c j a l n y  O ś r o d e k  S z k o l n o  -  

W y c h o w a w c z y  w  S t ę p l e w i e ,  

D o m  P o m o c y  S p o ł e c z n e j  

w  S k ę c z n i e w i e  i  t u r k o w s k i  

s z p i t a l  w  c e l u  s p r a w d z e n i a  

p r z y g o t o w a n i a  t y c h  o b i e k t ó w  

d o  p o s t ę p o w a n i a  n a  w y p a d e k  

p o ż a r u  l u b  i n n e g o  z d a r z e n i a .

S t w i e r d z o n o  w  s u m i e :  1 2  

u s t e r e k ,  w y d a n o  2  d e c y z j e  a d ­

m i n i s t r a c y j n e  n a  u s u n i ę c i e  n i e ­

p r a w i d ł o w o ś c i .

N i e p o k o j ą c y m  j e s t  f a k t ,  ż e  

i l o ś ć  p e r s o n e l u  w  s t o s u n k u  d o  

p e n s j o n a r i u s z y  s z c e g ó l n i e  

w  p o r a c h  n o c n y c h  j e s t  z a t r w a ­

ż a j ą c o  m a ł a  ( w  S t ę p l e w i e :  1 / 5 6 ,  

w  S k ę c z n i e w i e  1 /  2 7 ) .

D r u g ą  k o n t r o l ę  p r z e p r o w a ­

d z o n o  1 2  i  1 3  w r z e ś n i a  w r a z  

z  P a ń s t w o w ą  I n s p e k c j ą  P r a c y  

w  z a k ł a d a c h  d r z e w n y c h  w  r e j o -

E c h o  T u r k u

Dobra
Być może jeszcze w tym  roku 

ponownie ruszy budowa oczysz­
czalni ścieków w D obrej. Gm ina 
uzyskała już potwierdzenie 
o przyznaniu części potrzebnych 
kredytów . W  najbliższym czasie 
powinno nastąpić podpisanie 
umów, na co czekają dwie firmy 
gotowe do wejścia na teren budo­
wy.

Przygotowany w 1992 roku charmo- 
nogram budowy przewidywał jej zakoń­
czenie w ciągu roku. Musiano go jednak 
rozciągnąć do 2,5 roku, ze względu na 
niekorzystne warunki proponowanego 
kredytu, które niedawno zmieniono. 
Dobra uzyskała dwa kredyty: z Narodo­
wego Funduszu Ochrony Środowiska 
6 mld i z Wojewódzkiego Funduszu 
Ochrony Środowiska 3 mld. Spłata pier­
wszego rozłożona jest na osiem lat przy 
oprocentowaniu 0,25 kredytu refinan­
sowego.

Czy Dobrą będzie stać na spłatę tego 
kredytu? Tak, ale Rada musiałby podjąć 
szereg niepopularnych decyzji. Konie­
cznym będzie ustalenie maksymalnych 
stawek podatkowych oraz oszczędności 
na przedszkolach, Domu Kultury i do­
wozach dzieci do szkół. Najbardziej ra­
dykalne pociągnięcia mogą przynieść 
gminie do 3 mld zł, które będzie można 
przeznaczyć na inwestycje komunalne.

Już niedługo (przy omawianiu przy­
szłorocznego budżetu) okaże się, jaką 
drogę wybiorą radni. Dotychczas bu­
dżet gminy był bezinwestycyjny. Wpływ 
na to miały przede wszystkim niskie 
podatki. Perspektywa uchwalenia ich na 
maksymalnym pułapie wydaje się mało 
realna, zwłaszcza że przy uchwalaniu 
podatku rolnego na drugie półrocze, 
radni dali przykład liberalnego podejścia 
do stawek podatkowych.

Jeżeli Rada Miejska w Dobrej nie 
znajdzie pieniędzy, trzeba będzie odstą­
pić od realizacji budowy oczyszczalni. 
Doprowadzi to jednak do zamknięcia 
nielegalnego wylewiska ścieków i ko­
nieczność budowy innego oraz wysokie 
kary za zrzuty ścieków do kanalizacji 
burzowej.

Problemy ze ściekami nie skończą się 
z chwilą wybudowania oczyszczalni. 
Pozostaną wysokie koszty jej utrzyma­
nia i budowy kanalizacji sanitarnej.

M T

n i e  T u r k u .  S k o n t r o l o w a n o  3  z a ­

k ł a d y  i  s t w i e r d z o n o  w  n i c h  

9  n i e p r a w i d ł o w o ś c i ,  n a ł o ż o n o  

2  m a n d a t y  k a r n e  i  w y d a n o  2  d e ­

c y z j e  a d m i n i s t r a c y j n e .  I n s p e k ­

t o r  p r a c y  w  d w ó c h  z a k ł a d a c h  

w y d a ł  d e z y z j e  w s t r z y m u j ą c ą  

p r a c ę  n a  n i e k t ó r y c h  m a s z y ­

n a c h .

G ł ó w n e  n i e p r a w i d ł o w o ś c i  t o :  

b r a k i  b a d a ń  i n s t a l a c j i  e l e k t r y ­

c z n e j ,  p r o w i z o r y c z n e  p o d ł ą c z e ­

n i a  m a s z y n  i  u r z ą d z e ń ,  n i e p r a ­

w i d ł o w e  s k ł a d o w a n i e  m a t e r i a ­

ł ó w  p a l n y c h .

J a k  s i ę  n i e o f i c j a l n i e  d o w o a -  

d u j e m y  s e z o n  k o n t r o l n y  j e s z ­

c z e  s i ę  n i e  z a k o ń c z y ł .

(i)

☆  3



Wrażenia bezradnego

S o ju sz  z  S o ju sz e m
W ybory burm istrzów oraz podział funkcji w Radzie M iejskiej 

podczas ostatniej sesji oznaczają zakończenie form ow ania się stru k ­
tu ry  sam orządu II kadencji. T eraz  rozpocznie się czas pracy. Tego 
przynajm niej należałoby się spodziewać.

ności było przeforsowanie diet i ry­
czałtów. Mimo oporów (choć nie do 
końca wiadomo na ile szczerych) czę­
ści radnych, większość (w  tym cały 
SLD) opowiedziała się za przyjęciem 
tej uchwały. Burmistrz, który mógł 
w  tym momencie wskazać na kłopoty 
związane z koniecznością zmiany te­
gorocznego budżetu i wygospodaro­
wania ponad dwustu m ilionów zło­
tych na diety i ryczałty, łatwo zgodził 
się na propozycje radnych. Wszak to 
radni decydują, a on tylko wykonuje.

To dopiero jednak początek. Wielu

Wybory burmistrzów przeszły gład­
ko. Wcześniejsze negocjacje pozwo­
liły wypracować układ, który został 
zaakceptowany przez większość rad­
nych. Układ ten nie został spisany, ani 
też nikt go werbalnie nie precyzował, 
ale jego sens wygląda mniej więcej 
tak: SLD samo rządzić nie może, gdyż 
ma za mało głosów w  Radzie i za 
bardzo zgrane kadry. Jest jednak mo­
żliwy sojusz większości radnych, któ­
rego trwałą gwarancją będzie podział 
stanowisk zadawalający dla SLD. 
Większość radnych zaakceptowała 
ten kompromis. Aż 15. z 28. członków 
Rady pełni też jakieś funkcje, co do­
datkowo wiąże ich z tym układem.

Najważniejszy etap do realizacji te­
go programu, czyli wybory burmistrza 
Romana Rybackiego oraz jego zastę­
pcy Lechosława Pawlaka, odbył się 
tak gładko, że aż sami kandydaci byli 
z pewnością zaskoczeni skalą udzie­
lonego im poparcia. Sprawnie i szyb­
ko przebiegły także wybory przewod­
niczących komisji i członków Zarzą­
du. Funkcje te pełni razem 10. rad­
nych, z tego siedmiu z SLD, dwóch 
z Unii Wolności i jeden niezależny. 
Wśród członków Zarządu i przewod­
niczących komisji nie ma nikogo z ra­
dnych poprzedniej kadencji.

Czy taki układ daje gwarancje sta­
bilności i skuteczności? Co do stabil­

ności do są pewne nadzieje na trwa­
łość tego porozumienia. Nie należy 
w  najbliższej (a pewnie również tej 
dalszej) perspektywie oczekiwać 
zmian na stanowiskach i funkcjach 
w  turkowskim samorządzie. Tylko ja ­
kieś nadzwyczajne wydarzenia, 
ewentualnie konflikt SLD z burmist­
rzem zmusiłby do nowego rozdania 
kart. Jeśli zaś chodzi o skuteczność, 
to będzie ona uzależniona od ambicji 
radnych i możliwości Zarządu i Urzę­
du. Pierwszym testem dla tej skutecz­

z nowo wybranych radnych chciało­
by już od samego początku wykazać 
się czymś szczególnym: załatać jakąś 
dziurę w  chodniku, wyremontować 
któryś blok, załatwić komuś coś 
w Urzędzie. Nie wiedzą czasami czy 
dziurawy chodnik należy do miasta 
czy do Rejonu Dróg, czy PGKiM ma 
w  planie remont danego bloku i jakie 
są kompetencje Urzędu, no ale prze­
cież ludzie mówią: „To ty jesteś rad­
nym i nie możesz tego załatwić?" 
(wypowiedź radnego na sesji). Jak

na razie Rada bardziej myśli o tym,03 
co pieniądze wydać. niż skąd je wziąć 
(lekką ręką zmniejszono wymiar por 
datku rolnego). Radni SLD czują 
w iatr w  żaglach. Mają większość, ma* 
ją stanowiska, to  z ich woli wybrany 
został burmistrz. W  te żagle dmucha 
też pewnie poseł Marczewski, który 
chętnie skierowałby wielu interesan­
tów  z Biura Poselskiego do Urzędu 
Miasta.

Czy jednak tak się stanie? Czy 
Urząd, Zarząd i burmistrzowie staną 
się bezwolnymi wykonawcami decy 
zji i zachcianek Rady Miejskiej? Te° 
retycznie zmusza ich do tego ' ł!JW/c 
o samorządzie, która oddaje c 
dzę w  ręce rad. Jednak w  poprzi 
kadencji pozycja organów wykona# 
czych była tak silna, że nie byloWPra
ktyce możliwości przeforsowani 
czegokolwiek wbrew stanowisku 3
rządu czy burmistrza (np. sprawah° 
telu, szkół, lub mieszkań komun3 
nych). Teraz wprawdzie Zarząd zrt][e 
n ił się diametralnie, ale burmistrz U3 
go zastępca pozostali na swych s ̂  
nowiskach. Obydwaj cenieni są 
uczciwość i fachowość 
w gospodrowaniu pienianiu
oędą nieustępliwi wobec r 
wej postawy radnych? .'° hurrriistrZ 
będzie lojalny nowy wice Q. 
Lechosław Pawlak? Wobec . czy 
średniego przełożonego, ra n nej, 
też Sojuszu Lewicy Demokra y jf.. 
który go wylansował na to s 
ko? bu('

Są tacy, którzy twierdzą, {0. 
mistrz Rybacki zawarł już cic  ̂
zumienie z Sojuszem ' n' tężn 
podejmował walki z ta ut»|icZ' 
przeciwnikiem. Jednak jeg 
ne wypowiedzi świadczą 0 zycji- 
do utrzymania niezależnej 
Konstruowanie pierwszeg sLp 
oraz skuteczność interwe 
w  Urzędzie będzie tego n 
sprawdzianem.

Społecznie, czy
Z a c h ę c o n y  W a s z y m  z a p r o s z e ­

n i e m  d o  d y s k u s j i  o  d i e t a c h ,  a  j e d ­

n o c z e ś n i e  z d u m i o n y  l i s t e m  r a d n e ­

g o  P a w l a k a ,  o ś m i e l a m  s i ę  i  j a  z a ­

b r a ć  g ł o s  w  t e j  s p r a w i e ,  t y m  b a r ­

d z i e j ,  ż e  r ó w n i e ż  b y ł e m  r a d n y m  

p o p r z e d n i e j  k a d e n c j i .
R a d a  M i e j s k a  z g o d n i e  z  p r a w e m  

p r z y z n a ł a  s o b i e  d i e t y  i  r a d n y  P a w ­

l a k  p o s t a n o w i ł  t o  w  s w o i s t y  s p o ­
s ó b  s k o m e n t o w a ć .  O t ó ż ,  n i e  m o ­

g ą c  p o w o ł a ć  s i ę  n a  f a k t  i  w  t e n  

s p o s ó b  u s p r a w i e d l i w i ć ,  ż e  p o p r z e ­
d n i a  R a d a  p i e n i ą d z e  b r a ł a ,  s t w i e r ­
d z a ,  i ż  n i e  z r o b i l i  t y l k o  d l a t e g o ,  ż e  

b y l i  z a s t r a s z e n i .  P r z y  t e j  o k a z j i  

m o g l i ś m y  s i ę  r ó w n i e ż  d o w i e d z i e ć ,  

ż e  j e ś l i  s i ę  n i e  b i e r z e  p i e n i ę d z y ,  t o  

m a  s i ę  s ł a b e  w y r o b i e n i e  p o l i t y c z ­

n e .  T e r a z  n a r e s z c i e  w i e m ,  ż e  p r a ­

w d z i w i  p o l i t y c y  s ą  u  w ł a d z y .
O p i s u j ą c  s e s j ę  z  d n i a  5  c z e r w c a  

1 9 9 0  r o k u  p a n  P a w l a k  p o p e ł n i ł  

d r o b n ą  n i e ś c i s ł o ś ć .  N a  s e s j i  t e j  z o ­

s t a ł y  z g ł o s z o n e  d w a  w n i o s k i :  m ó j  

o  z r e z y g n o w a n i u  z  d i e t  d o  k o ń c a  
1 9 9 0  r o k u  o r a z  d r u g i  w n i o s e k ,  n i e  

p a m i ę t a m  k o g o ,  o  z r e z y g n o w a n i e  

z  d i e t  d o  k o ń c a  k a d e n c j i .  W  n o r ­

m a l n y m ,  d e m o k r a t y c z n y m  g ł o s o ­

w a n i u  w i ę k s z o ś ć  r a d n y c h  p r z y j ę ł a  

w n i o s e k  o  z r e z y g n o w a n i u  z  d i e t  n a  

c a ł ą  k a d e n c j ę .  P a n  P a w l a k  p i s z e ,
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za pieniądze?
ż e  w s z y s c y  s i e d z i e l i  j a k  m y s z  p o d  

m i o t ł ą  i  w  k o n t e k ś c i e  p o w y ż s z e g o  

j u ż  t o  n i e  m o ż e  b y ć  p r a w d ą .  D z i ­

s i a j  j e s t e m  w d z i ę c z n y  t y m ,  k t ó r z y  

z d e c y d o w a l i ,  ż e  t y c h  d i e t  n i e  b ę ­

d z i e m y  b r a ć  i  w c a l e  n i e  u w a ż a m ,

M ó g ł b y m  t y l k o  w z r u s z y ć  r a m i o ­

n a m i  n a d  t y m i  p a ń s k i m i  w r ę c z  

g ł u p i m i  s ą d a m i .  M ó g ł b y m ,  g d y b y  

n i e  z o s t a ł  P a n  w y p r o m o w a n y  n a  

t a k  z n a c z ą c e  s t a n o w i s k o  w  t y m  

m i e ś c i e .  O n o  o b l i g u j e  P a n a  d o  t e ­

g o ,  a b y  p r z y n a j m n i e j  n i e  u p r a w i a ł  

P a n  p u s t o s ł o w i a .  Z a s t a n a w i a  s i ę  

p a n  P a w l a k  n a  k o n i e c ,  c z y  d i e t y  

d l a  r a d n y c h  m o g ą  b y ć  p i e n i ą d z e m  

s t r a c o n y m .  P o  c i ę ż k i m  w y s i ł k u

• n iż  ^
a te g o  m ia s ta  m n ie j,  

•p rz e d n ic y .  a W i es t e ^ ^
S w o ją  d ro g ą , c'ek**Ldn>e> K . 
ó r y ś  z  r a d n y c h  P °P  cZny 
n c j i  u c h w a la ją c  te g  
e t  m y ś la ł  o  *
r o t y  250 m f f io n o W  ^ , 0 )®
e ty . J a  o  t y m  n ie  m y  na fe
te rn  n a to m ia s t  o  t y  > „ d p r ^ i j  
> z o s t a n i e  w y k o n a n e  o  A  ie<U»

Dwa miliardy w ciągu czter
ż e  z r o b i l i  t o  z  k o n i u n k t u r a l n y c h ,  
p o d  w p ł y w e m  o k o l i c z n o ś c i ,  p o w o ­
d ó w .

P i s z e  d a l e j  p a n  P a w l a k ,  ż e  j a k o ­
b y  w  R a d z i e  b y l i  b e z r o b o t n i  i  o n i  

ź l e  o d b i e r a l i  f a k t  p r z y z n a n i a  r y ­

c z a ł t u  p a n u  M a j c h e r k o w i .  O t ó ż ,  
n i e  p r z y p o m i n a m  s o b i e ,  b y  w ó w ­

c z a s  k t o ś  b y ł  b e z r o b o t n y m .  J e d y ­

n y m  b e z r o b o t n y m  b y ł e m  j a  i  z o ­
s t a ł e m  n i m  p o d  k o n i e c  k a d e n c j i .  

P r a g n ę  P a n a  z a p e w n i ć ,  ż e  n i g d y  
ź l e  n i e  o d b i e r a ł e m  f a k t u  p r z y z n a ­

n i a  r y c z a ł t u  p a n u  M a j c h e r k o w i .  

W p r o s t  p r z e c i w n i e  -  s z c z e g ó l n i e  
d z i s i a j  w i d a ć  j a k  b y ł  t o  s y m b o l i c z ­

n y  r y c z a ł t  (850 t y s .  z ł .  -  p r z y p .  

r e d . ) .

m y ś l o w y m ,  t a k  s ą d z ę ,  d a j e  s o b i e  

z  u l g ą  o d p o w i e d ź  n e g a t y w n ą ,  c h o ć  

p o  c h w i l i  z o s t a w i a  s o b i e  f u r t k ę  n a  

o d p o w i e d ź  p o z y t y w n ą .  R z e c z y w i ­

ś c i e ,  t r u d n o  p r z e w i d z i e ć ,  c z y  k t ó ­

r y ś  z  r a d n y c h  t e j  s w o j e j  d o l i  n i e  

z m a r n u j e  p r z e z  t e  c z t e r y  l a t a .  N o ,  

a l e  o  t y m  d o w i e m y  s i ę  d o p i e r o  z a  

c z t e r y  l a t a ,  g d y  P a n  z b i e r z e  r a p o r ­

t y  o d  w s z y s t k i c h .

D z i s i a j  j e d n o  d l a  m n i e  j e s t  p e w ­

n e .  W a s z e  k o n t a ,  o c z y w i ś c i e  

w  s p o s ó b  z r ó ż n i c o w a n y ,  w z b o g a ­

c ą  s i ę  o  d w a  m i l i a r d y  w  c i ą g u  

c z t e r e c h  l a t  l i c z ą c  w  c e n a c h  s t a ­

ł y c h .  I  o  t e  d w a  m i l i a r d y  z r o b i c i e

E c h o  T u r k u

3 d y c h .
fi>e

. z i s i a j  wiem, ż e  m c

c z ę ś c i ą  . 
b y ło  p r z e c ie ^ ■óŚSf;b a  b y ło

istwa radnych- , ..rrriiStr p 
tu low ać Pa" u egoś ta£jaPj 
ry  n ie  robiąc c , p
i ł  wygospodaroW trzU,
le .  P a n ie  b m ,S to P adV r V

w a c j a ^ -  r » -  p r» ' 

n u  d l a  P a n S :  l e w i c i  p u k  
j g ó l n i e  t y c h ^ y ^
, k t ó r z y  s ą  p r a w



O t w a r c ie  o k n a  n a  ś w i a t
/  środę 21 września nastąpiło uroczyste 

* arc'e Placówki Usług Telekomunikacyj- 
» # w Turku. Jest to obecnie jedyne miejsce 

śr«j . ne’z którego można za pomocą bezpo- 
Uch połączeń kierunkowych telefonować 

O ś w i a t .

p row adz iło  p rzedsięb iorstw o „T a - 
typu 7.p°znania, które specja lizu je  się w  tego 
Pu , lr"«estyc jach. Na uroczyste o tw arc ie  
s,e tu Ptzyjechała pani M aria N ow acka, za- 
H ca. dyrektora Te lekom un ikacji Polskiej 
Pani \A/In'e‘ ^ sP ° ln 'e z b id w stęgę przecinała 
L  | 'adysława Gajewska szefowa tu rko w s- 

Pacówki i burm istrz m iasta Roman Ryba-

ct>rn.an' Nowacka podziękow ała  w y k o n a w -
lon

zyczył załodze zrozum ienia ze strony
Pan burm istrz p og ra tu low a ł inw es-

> t ó iW L WV'
■ P ^ n 'eł- Z okazji o tw arc ia  p laców ki 

H g ra tisow o  książki te le fon iczne.

"?■ P ierwsi z n ich p o ja w ili się już

SpWei 0 o tw arta  p laców ka, oprócz kom plek- 
davJ 0Pslugi te lekom un ikacy jne j (m  in. na- 
Urnjg le faksów ), dysponu je  także kabinam i 
W  C2onym i na zewnątrz ob iektu , z k tó rych  
l"ięd>,;?Jąc 2 karty można uzyskać łączność 
Tel,̂ n a ro d o w ą  poprzez num er k ie runkow y.

S f i i *
Mai

aĉ n^ .te posiadają w łasne num ery, tak że 
^cłj n,e jest m oż liw e  w  o byd w u  k ie ru n ­

ku ,aJPóźin'ej za dw a m iesiące po u ruchom ię-
S S ?  ii do  Konina połączenie tak ie  bę- 
£ie. p 2na uzyskać z każdego aparatu w  m ieś- 
Pe 0tjePustowość 120. łączy daleka jest jesz- 
S o J ^ atu- ale d0  czasu uruchom ien ia  
S t ł 0Wodu m us' w ystarczyć. A  łączność 
5*vtku i ! odow a p ow in na  zostać oddana do

i]pr?'* C|ągu najb liższych d w ó ch  lat. Póź- 
lin ^ ^ d u je  się w łączen ie  do  tego  systemu 

rei°n u  tu rkow sk iego . W  efekcie  za 3 -4

lata ca ły  re jon będzie m iał ten  sam num er 
p oczą tkow y —  78  i poprzez ś w ia tło w ó d  łącz­
ność z ca łym  św ia tem . A  później? Na przełom ie 
XX i XXI w ie ku  te rm in  „ te le ko m u n ika c ja "  bę­
dzie coraz częściej w iązany z innym  bardziej 
now oczesnym  określeniem : „ko m pu te ryza c­
ja " . Połączenia ś w ia tło w o d o w e  um oż liw ią  k o ­
rzystanie z sieci kom pu te row ych , b łyska w icz ­
ne zdobyw anie  in fo rm ac ji z o d leg łych  miast, 
z zagranicy.

Tymczasem jednak nadal prob lem em  pozo ­
stan ie  kup ien ie  num eru. W  re jon ie  Turku na 
te le fon  czeka ok. 3 tys ięcy osób. D op ie ro  za

Telefonizacja 
w rejonie turkowskim
M i a s t o /  g m i n a ,  l i c z b a  l u d n o ś c i ,  l i c z b a  t e l e f o ­

n ó w  w  p r z e l i c z e n i u  n a  1 0 0  m i e s z k a ń c ó w
B r u d z e w 6 4 0 2 5 , 4 7
D o b r a 6 6 4 3 7 , 2 1
K a w ę c z y n 5 5 4 4 5 , 0 2
M a l a n ó w 6 3 4 0 5 , 7 7
P r z y k o n a 4 3 5 1 7 , 6 5
Ś w i n i c e  W . 4 7 4 8 5 , 2 4
T u l i s z k ó w 1 0 3 7 3 5 , 5 9
T u r e k  m i a s t o  i g m i n a 1 2 , 8 1
U n i e j ó w 8 2 5 0 6 , 7 3
W ł a d y s ł a w ó w 7 5 3 6 5 , 2 9

dwa lata m oż liw e  będzie roz ładow an ie  tego 
tłoku . W  skali w o je w ó d z tw a  Turek posiada 
najgęstszą sieć te le fon iczną  (patrz tabe lka). 
N atom iast w śród  szczęśliw ych posiadaczy 
abonam en tów  coraz częściej po jaw ia ją  się 
przypadki k ło p o tó w  z opłaceniem  rachunków . 
W  całym  w o je w ó d z tw ie  abonenci zalegają 
z zapłatą s iedm iu m ilia rd ó w  z ło tych . Gdy d łu ż ­
n ik  nie p łaci przez m iesiąc, w ów czas  T e leko ­
m unikacja  odłącza mu aparat, a późnie j w  o g ó ­
le lik w id u je  numer. C hoć do tak ich  ostatecz-

D y r e k t o r  N o w a c k a  i  b u r m i s t r z  R y b a c k i  d o k o n u j ą  
u r o c z y s t e g o  o t w a r c i a  p u n k t u  u s ł u g o w e g o  T e l e k o m u n i ­
k a c j i  w  T u r k u

ności dochodz i rzadko. Ludzie płaczą i płacą, 
bo te le fon  jes t już  sta łym  elem entem  co dz ie n ­
nego życia naszej cyw ilizac ji. Poza popraw ą 
jakości usług te le fon icznych  należy też oczek i­
w ać, że w  przyszłym  roku d iam etra ln ie  p o le p ­
szy się o db ió r p rog ram ów  te lew izy jn ych  i ra­
d io w ych  na UKF.

Z apew n ien ia  składane przez przedstaw ic ie li 
Te lekom un ikac ji oraz pierwsze pub liczne  apa­
raty z w y jśc iem  k ie runkow ym  na św ia t p o ­
zw ala ją  op tym is tyczn ie  patrzeć na perspek­
ty w ę  rozw o ju  łączności w  naszym m ieście.

AP

^BK przed denominacją
W U/.

h i  W le l i , . .  . . . .  _____. . ______Hty ^kopolskim Banku Kredytowym trwają przy- 
l\  j , a d° uruchomienia większej liczby kont osobis- 
Hcjj "'Mściciele zamiast gotówki mieliby do dys- 

> którymi mogliby płacić za towary i usłu-. I^Kl ■*» W IJ Uli IllUgllUJ p id U t Ł.A lUTTłłlJ 1 U»1U“
\ i l(j *cy liczą, że perspektywa denominacji złotó- 

°Potów z tym związanych skłoni wiele osób do%
z tej formy współpracy z bankiem.

bank prowadzi 
radVcy jne operacje 
ud2ielaniem kredy- 

v ' c*Vrk^C2eków oraz kart 
jN  jeg V,SA. Ta ostatnia 
ivS|a. |.S2czegó|nie atrak- 
0  n 'entóvv wyjeżdżają- 

Na
Uri irhnminnpr°ku uruchomione 

maklerskie, 
będzie można 

iHj6: sbrzedawać akcje.

biuro

4  -1 '̂oK P° Wstanie punkt 
^ ' i o b l i g a c j a m i .

îe 0 strukturę ban-

11 tU w iSkszYch
U zatrudnionych

K^94

jest 53. pracowników. Obo­
wiązki dyrektora od 1 kwietnia 
pełni pani Jolanta Laskowska 
z Koła. Na pytanie o perspek­
tywy stałego objęcia tego sta­
nowiska, uśmiecha się tajem­
niczo:

—  Zazwyczaj pełnienie obo­
wiązków dyrektora trwa do roku 
czasu, ale trudno mi powiedzieć, 
jak to będzie w  naszym oddziale. 
Oczywiśfie nie mogę też wypo­
wiadać się na temat ewentual­
nych kandydatów na to stanowis­
ko.

—  O s t a t n i o  B a n k  P a ń s t w o w y  
P K O  w  T u r k u  p o d d a n y  z o s t a ł y

ś c i s ł e j  k o n t r o l i  w  z w i ą z k u  z  o s k a ­
r ż e n i a m i  o  n i e g o s p o d a r n o ś ć .  C z y  
W B K  n i e  m a  p r o b l e m ó w  z e  s w o i ­
m i  k r e d y t o b i o r c a m i ?

—  Problemy bywają, bo tak 
się zdarza wszędzie, ale nie uwa­
żam, aby groziła nam interwen­
cja prokuratora.

—  J a k  n a  b a n k  o  n a j l e p s z e j  
k o n d y c j i  f i n a n s o w e j  w  t y m  m i e ś ­
c i e  n i e  j e s t e ś c i e  P a ń s t w o  z b y t  
a k t y w n i  p o d  w z g l ę d e m  r e k l a m y .  
O s t a t n i e  W a s z e  o g ł o s z e n i e  o  k r e ­
d y t a c h  u k a z a ł o  s i ę  j e s z c z e  p r z e d  
w a k a e j m i .  K i e d y  C z y t e l n i c y  „ E -  
c h a  T u r k u ”  b ę d ą  m o g l i  d o w i e ­
d z i e ć  s i ę  c z e g o ś  o  o f e r t a c h  W i e l ­
k o p o l s k i e g o  B a n k u  K r e d y t o w e ­
g o ?

—  Jeszcze nieprędko. Na razie 
nie mamy pieniędzy..

—  P a n i  d y r e k t o r  r a c z y  c h y b a  
ż a r t o w a ć ,  a l e  d z i ę k u j e m y  z a  r o z ­
m o w ę .

A n d r z e j  P i a s e c k i

E cho T u rk u

w p o s ta c i p a ru  s trąconych  j a ­
b łek  podb ieg ł do d z iecka  i w y­
rw ał m u  z  rą k  zabaw kę , na ­
s tępn ie  p o szed ł do dom u  
i schow a ł j ą  , ,na sza fę  ’ ’.

Z ro zp a czo n y  chłopiec p ró -

Niewinność dziecka
Do redakcji nadszedł 

list, którego autor pragnie 
zachować anonimowść. 
Uznaliśmy, że ma do tego 
prawo.

Bardzo pros im y!! O za­
m ieszczenie tego  a rtyku łu  
w  „E ch u  T u rku ", k tó rego  
treść przedstaw iam y nastę­
pująco:

„Niewinność Dziecka”
Pew nego dnia  ch łopiec ba ­

w iąc się  za b a w ką  s trą c ił parę  
ja b łe k  z  drzew a  M a ria n a  L . 
N astępnego  dnia  M a ria n  L . 
z a u w a ży w szy  n iedużą  szk o d ę

bow a ł oddać p ien iądze  za  zn i­
szc zo n e  ja b łk a , ale M arian  L . 
nie chcia ł p r zy ją ć  p ien ięd zy  
i  rów nież nie chcia ł oddać  
zab a w ki. C hłopiec p ro sił 
w ciąż, a le  M arian  L . pow ie­
d z ia ł z  pogardą: ,,J a k  chcecie  
o d zyska ć  za b a w kę  to  zg łoście  
s ię  do p ra w n ik a ”.

C z y  napraw dę d ziecko  m u ­
s i  zg łosić  się  do p raw n ika , 
a b y  o d zyska ć  za b a w kę  (p ro ­
cę )?

H is to r ia  ta  w ydarzy ła  się  
naprawdę!!

W szy s tk ie  na zw iska  zo sta ­
ły  zm ien ione , a  ich zb ieżność  
je s t  p rzyp a d ko w a .

☆  5



Po ziemniaki do Świnic
Święto Pieczonego Ziemniaka połączone z występami 

kapeli ludowej oraz konkursami dla dzieci i dorosłych 
zorganizowano w ostatnią niedzielę w Świnicach Warc- 
kich.

Z iem niak w  ko ron ie
Imprezę rozpoczęła kapela ludowa 

ze Świnic, która przygrywając ile sił 
wjechała furmanką na płytę boiska. 
W następnym powozie wjechała para 
królewska przebrana za ziemniaki.

Widok ten uradował wszystkich 
miłośników ziemniaków i dobrej za­
bawy. Tym bardziej że wraz z przyby­
ciem pary królewskiej podano do sto­
łu sałatki. Po odczytaniu historii kar­
tofla oraz ogłoszeniu Ziemniaczanego

czy, którzy przeciągali linę nagrodą 
był polonez (ale nie ten jeżdżący, ani 
grający).

Losow anie
Emocjonująco przebiegało loso­

wanie nagród, którego dokonały naj­
młodsze dzieci z Ośrodka w  Stemp- 
lewie. Dotyczyło ono konkursów 
ogłoszonych w „Echu Turku" jeszcze 
przed wakacjami. Nowoczesny fotel 
obrotowy wartości 2.500.000 zł w y­

s t o s o w a n o  r ó ż n e  s p o s o b y  n a  p o p r a w i e n i e  h u m o r u

P a r a  k r ó l e w s k a

dy, przeprowadziliśmy też jej losowa­
nie. Wygrała je pani J a dw ig a  G rze­
sik  z Tu rku  (u l. POW 2 /3 9 ). Po
odbiór nagrody prosimy zgłosić się do 
Komitetu Wyborczego „D la Ciebie 
i Turku".

Z w yc ięzcy  i uczestn icy  
P rzeciąganie lin y : Zbigniew Za­

rzycki, Hubert Kowalski, Łukasz Pisz­
czał, Jarnecki, Karkowski (Usta nieko­
mpletna). B ieg w  w o rka ch : Rafał 
Bednarek, Emilia Ircka, Przemysław 
Lewandowski, Justyna Walczak, Da­
riusz Florczak, Jakub Koniuszenny, 
Sławomir Florczak, Andrzej L. Piase­
cki, Marcelina Tyczyno, Robert Kwia­
tkowski, Dominik Idzikowski, Adrian 
Idzikowski, Paweł Kościałowski, Ma­
rcin Janicki. Skakanka: Agnieszka 
Skonieczna, Marta Kosiarek, Sylwia

_ hurtoWn'a
W ojska  Polskiego oraz nu j, 
„R ichard" z M uchlina. W  S w in ^ .  
im prezę wsparli: Grzegorz Hy 
w e ł Herm an, Krzysztof Ruse .jjgp  
spożyw czy). Krzysztof KrYs' ,  jw iar- 
spożyw czy), W ito ld  W ałcza n. 
nia), Jan  Kubiak (sklep vv|e 
ż o w y ), M ieczys ław  Kaszu s .. 
rzy w a ), Henryk Orzechowski \ ^
n iak i), Andrzej Skalski i aankanrii 
W iśniew ski (pow ożący  ûlTljo|<uje' 
z kapelą i parą królewską)- cZ- 
m y także panom : Robertowi p0|u 
nem u i P aw ło w i S tasiakow iz orn 
m uzycznego „Akord oraz |g 
z kapeli: Karolowi Dobiec 1 . ^ oVV 
nacem u Kam ińskiem u, ta|s
M aros ikow i, Edw ardow i z „s|<je 
kiem u, H enrykow i P'szczał. Bo)esła 
m u, M a rian o w i P a w la k o w i1 a.

Na s owa ^

Święta para kólewska ustąpiła miejs­
ca organizatorom konkursów.

K onkursy  i nagrody
Chętnych było co niemiara, więc 

minęło trochę czasu nim zdołano 
wszystkich zapisać i przygotować do 
udziału w  konkurencji. Były skoki 
w  worku, bieg z ziemniakiem, żong- 
lerka, skakanka, obgryzanie jabłka. 
Dorośli reprezentanci sołectw roz­
grzali się nieco przy przeciąganiu liny.

Gdy przyszła kolej na nagrody oka­
zało się że, zwycięzców w  poszczegó­
lnych konkursach było tak wielu, iż do 
organizatorów rozdających dyplomy 
i nagrody ustawiła się długa kolejka. 
Nagród jednak wystarczyło dla wszy­
stkich. Na koniec każde dziecko ucze­
stniczące w  imprezie otrzymało jakiś 
drobny upominek. Dla dorosłych siła­

grał D ariusz M a c ie jew sk i z M iła - 
czewa 57. Przypomnijmy, że fotel 
losowano wśród tych Czytelników, 
którzy w  drukowanych w  „Echu" 
ogłoszeniach znaleźli błędy. Funda­
torem nagrody jest nasze Wydawnict­
wo.

Druga loteria dotyczyła responden­
tów  ankiety „C o turkowianie chcą 
władzy powiedzieć?" Omówienie tej 
ankiety zamieściliśmy w  ostatnim w y­
daniu „Echa". Nagroda 1.300.000 zł 
pochodzi z datków przekazanych do 
redakcji przez 26 kandydatów do Ra­
dy Miejskiej. Tym razem los wskazał 
A ndrze ja  Ka łużnego z Tu rku  (u l. 
M ile w s k ie g o  4 /6 0 ) i to jego właś­
nie prosimy do redakcji po odbiór 
nagrody. Ponieważ Komitet Wybor­
czy „D la Ciebie i Turku" zobowiązał 
się do ufundowania odrębnej nagro­

E m o c j o n u j ą c y  m o m e n t  o d b i o r u  n a g r ó d

C h ę t n y c h  d o  u d z i a ł u  w  k o n k u r s a c h  b y ł o  w i ę c e j  n i ż  c z a s u

Kubiak, Magdalena Mazur, Renata 
Piaseczna, Jolanta Pingot, Justyna 
Kaczmarek, Łukasz Kaczmarek, Mary­
sia Kaźmierczak. B ieg z z iem n ia ­
k iem : Krzysztof Nowak, Łukasz Pe­
cyna, Jolanta Adamkiewicz, Patrycja 
Lubczyńska, Piotr Herman, Adrian 
Tyczyno, Patrycja Lubczyńska, Błażej 
Zelba, Krzysztof Krysiak. (Przeprasza­
my, jeś li lista nie jest kompletna, ale 
w  gorącej atmosferze konkursów nie 
wszystkie nazwiska udało nam się 
wyraźnie zantować.)

Sponsorzy
Impreza nie byłaby możliwa do zor­

ganizowania bez pomocy wielu osób. 
Z Turku najwięcej prezentów ufun­
dował sklep pana Zagozdy przy Placu
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zku z powieszeniem tablicy pamiąt­
kowej.

W imieniu Związku byłych Turk- 
owian, żądam, by ten Pan Kancer 
oficjalnie w „Echo Turku”  przeprosił 
i zapewnił, że to się więcej nie po­
wtórzy. W razie odmowy, postaram 
się o inne kroki i gazetę z artykułem 
rozpowszechnię w  wielu krajach i to

prostu nie czyta. Jednak zarzuty 
przytoczone przez Pana Gutmachera, 
ton listu oraz nade wszystko sprawa 
jakiej dotyczy, wszystko to jest na 
tyle poważne, że wymaga jednozna­
cznej odpowiedzi.

A  w i ę c  p o  p i e r w s z e :  Pan Gutmacher 
na uroczytościach obecny nie był, ich 
przebieg, w  tym także udział repor­

S z a n o w n y  P a n i e  P i a s e c k i !  
^ostatnim wydaniu „Echo Turku”  

tvki i'3 1 1 ° 9-94 roku ukazał się ar- 
Turk w organie niezależnym „Ucho 
pa u • satyra pisana przez nijakiego 
Poja.Ka.ncer< który według mojego 
skii'la' lest c^ory antysemita. Wnio- 
fp jk  Prócz film ów Gebelsa lub Stu­
lę i '  ■ w  żVciu n‘e wdział. Żału- 
W T6 [?'e bY*° mn‘e na uroczystości 
n0si U' bym mógł porównać czyj 
dłuż * dłuższy, mój czyjego i kto ma 
°brzSZe PeisV' Ja czy on? A co do 
Wję e2ar|ia- to na pewno ja jestem 
sera 6 C2Vsty< niż on z jego fabryką

obywatele Turku, pocho- 
pf2yjla żydowskiego, z bólem serca 
Piiast do sw° ie9 °  rodzinnego 
W Ti ii by demonstrować, że 
żyrjrj, U' od setek lat istniała gmina 
1 ska : Ci ludzie byli oddani,l0j^w ska

°cldali 0.̂ >Vy'/a tele, a w  razie potrzeby  
Po|6n, 2y°ie  dla obrony kraju (1 8 .

ŚwiatWW0jnie 1939 r->
0̂rr»Un‘ P02był s'£ tragicznej utopii 

stejpj l2mu i żyjemy w  Europie w  sy- 
Wo|no- , eiSokratycznym, każdy ma 
Ha g sę słowa i pisma, ale jest pew­
ny^ iniCa. do obrazy i zniżenia in- 

, ny^ Odzi zmarłych i zamordowa- 
P o w ? stern  zdziwiony, że redakcja 
Cei- du1 3 na urr,ieszczenie obrażają- 
nie,p0rnei satyry, na następftej stro- 

0Pisaniu uroczystości w  zwią-

J a k  Ż y d  z  P o l a k i e m

na pewno nie będzie chwała dla na­
szego miasta.

Uprzejmie proszę Szanowną Reda­
kcję, by moje pismo umieścić w  na­
stępnym numerze „Echo Turku”  za 
co serdecznie dziękuję. Za błędy mo­
cno przepraszam.
Z poważaniem:

H enryk G u tm ache r

Związek Turkowian w  Izraelu 
c /o  Henryk Gutmacher, Winterstein 
str 23 10587 Berlin.

S zanow ny Panie G u tm ache r!

List ten można by pominąć m il­
czeniem odsyłając jedynie Czytelni­
ków i Pana do wspomnianego ar­
tykułu z prośbą o dokładne jego prze­
czytanie. Polemiki nie podejmował­
bym również i z tego powodu, że 
satyryczna rubryka „Ucho Turku” 
często zawiera teksty pisane z przy­
mrużeniem oka, które tak też pow in­
ny być odczytywane. A jeśli ktoś nie 
ma poczucia humoru to niech oczy 
zamknie całkiem i tych tekstów po

terów „Echa Turku”  (bardzo ciepło 
przyjętych przez gości) jest mu znany 
jedynie z prasy i relacji osób postron­
nych. Uniemożliwiło to autorowi lis­
tu obiektywne spojrzenie na rolę na­
szej gazety w tym wydarzeniu skoro 
więcej uwagi poświęcił niewielkiej 
notatce satyrycznej niż dwustronico- 
wej relacji z przebiegu uroczystości.

P o  d r u g i e :  Nikt w  redakcji nie jest 
„chorym antysemitą". Co do stanu 
naszego zdrowia możemy przedsta­
w ić stosowne zaświadczenia lekars­
kie, a o naszym filosemityzmie świad­
czą publikacje o tematyce żydowskiej 
zamieszczane dotąd w „Echu", że 
wspomnę tylko mój artykuł o śp. Pa­
nu Jaśkiewiczu, który za ratowanie 
Żydów otrzymał medal „Spraw iedli­
wy wśród narodów świata" czy też 
wywiad z Panem, który przeprowa­
dziła dwa lata temu pani dyrektor 
turkowskiego Muzeum. Proszę także 
zwrócić uwagę na fakt, iż relacja 
z wizyty turkowskich Żydów zajęła 
w „Echu Turku”  więcej miejsca niż 
opis pobytu jakiejkolwiek innej dele­
gacji zagranicznej w naszym mieście.

I  w r e s z c i e  p o  t r z e c i e :  Przywoływanie

w Pańskim liście pamięci Żydów, 
którzy „oddali życie dla obrony kra­
ju "  jest moralnym nadużyciem. Nikt 
na ten temat we wspomnianym ar­
tykule niczego nie napisał. Na tej 
zasadzie każdy Polak, któremu nie 
spodobają się publikacje w „Echu”  
mógłby powoływać się na przodków, 
którzy przelewali krew za Ojczyznę 
i czuć się obrażonym za to, że o ich 
potomkach nie piszemy ze śmiertelną 
powagą.

Myślę, że błędnie odczytał Pan in ­
tencje wspomnianego artykułu. Jes­
tem przekonany, że obecni na uro­
czystościach goście z Izraela są in ­
nego zdania o naszych publikacjach. 
Wysyłam im egzemłarz te j gazety, aby 
m ogli sami zająć obiektywne stano­
wisko.

Zgodnie z Pańską prośbą list ten 
został opublikowany. Jako redaktor 
naczelny pisma wyrażam też ubole­
wanie z powodu tego, że móg! się 
Pan poczuć obrażony i  najmocniej 
Pana przepraszam. Nie było to ab­
solutnie naszą intencją. Czynię to je ­
dnak nie z obawy o „zlą sławę"  lub 
konsekwencje sądowe, ale dlatego, 
iż współpracę przedstawicieli środo­
wiska Żydów turkowskich z naszym 
miastem uważam za rzecz niezwykle 
cenną i  chciałbym przyczynić się do 
je j umocnienia. Wierzę, że również ta 
wymiana korespondencji się do tego 
przyczyni. A już na sam koniec wyra­
żę cichą nadzieję, że Pan także zdo­
będzie się na cofnięcie epitetu 
o „chorym antysemicie". Wiele moż­
na naszej redakcji zarzucić, ale nie to, 
że jesteśmy antysemitami. Nie w y­
wołujmy upiorów przeszłości tam 
gdzie ich nie ma.

Z pow ażaniem  
A ndrze j Piasecki
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9 r ę> p o n i e w a ż  p r z e b y w a  t a m  o s i e m d z i e s i ą t  
d z i e c i .  P r z e n i e s i e n i e  d z i e c i  d o  i n n y c h  p l a c ó w e k  
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3V c j i  f i n a n s o w e j .

W .
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z'ecka odw iedzili

S im a , 2 H am m ing 
' •''czesnym popołu- 

* autokar
\ a t l rCk 'estorna trzema 
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,0 przedsiębiorcy 
w łasne firmy, 

V  ^  s'9 drobnym han- 
advya ° Bolski przyjechali 
'S q . n'. chcieli zobaczyć 
S  '^ a .g d y ż  przymie­
r a j  Qo °b jęcia  patrona- 
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ko

jest los dzieci do trzeciego 
roku życia, jakie są na jp il­
niejsze potrzeby.

Od pięciu lat Lions Club

pomagał Ośrodkowi G łu­
chych w  Lublińcu. Na naj­
bliższym posiedzeniu klubu 
podjęta zostanie decyzja co

s [J .... , -  --
, V 0niem Dziecka

v "iiu ° n'na’ która od lat 
\  j!e kontakty z tu rko-

N o w  °beirzeli dom'
1 się wszystkim: 

itst W n'm przebywa, 
'Chowawców, jaki

* 1994 *

D u ń c z y c y  n a  k o r y t a r z a c h  P D D

do ewentualnej opieki nad 
turkowskim  Domem Dziec­
ka. Wszystko wskazuje na 
to, że możemy liczyć na ich 
pomoc. Na rzecz dzieci 
w płynęło z ich strony 500 
marek. Poszczególni cz łon ­
kow ie klubu wybrali im ien­
nie dzieci, którym obiecali na 
święta Bożego Narodzenia 
przysłać już indyw idualne 
prezenty.

Każda pomoc przyjm owa­
na jest przez w ychow anków  
domu z ogromną wdzięcz­
nością. W  miarę możliwości 
wspierają Dom Dziecka tak­
że zakłady pracy: kopalnia, 
elektrownia, huta, „M ira n ­
da" i inni ofiarodawcy. 1 lis­
topada spodziewana jest 
pomoc finansowa oraz 
transport odzieży z Luksem­
burga. W  przyszłym roku 
swą pomoc obiecało także 
Kuratorium. Wszystko to  jest 
jednak kroplą w  morzu po­
trzeb placówki.

Jak poin form ował nas d y ­
rektor Domu Dziecka — Pan 
Glapa: —  Budżet ju ż  w yko ­
rzystano, a do końca roku, 
na same w yda tk i bieżące 
(św iatło , wodę, jedzenie) 
potrzeba jeszcze m inim um  
500  m ilionów  złotych. W y­
datk i ogromne, a kć a pusta.

(I) i EH
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S c h o d z ą  

do  p o d z ie m ia
O ś r o d e k  U p o w s z e c h n i a n i a  

K u l t u r y  w  P r z y k o n i e  p r z e n o s i  s i ę  
d o  ś w i e ż o  w y k o ń c z o n y c h  p o m i e ­
s z c z e ń  w  p i w n i c a c h  U r z ę d u  G m i ­
n y .  D o t y c h c z a s  z a j ę c i a  k ó ł  z a i n ­
t e r e s o w a ń  o d b y w a ł y  s i ę  n a  d r u ­
g i m  p i ę t r z e  u r z ę d u ,  c o  k o m p l i k o ­
w a ł o  j e g o  p r a c ę .  T e r a z  O U P  
d y s p o n o w a ć  b ę d z i e  c z t e r e m a  p o ­
m i e s z c z e n i a m i  w  p i w n i c y  i  d w o ­
m a  n a  p a r t e r z e  o r a z  o s o b n y m  
w e j ś c i e m .

W piwnicy mieścić się będą 
sale do gry w  tenisa stołowe­
go i nauki gry na instrumen­
tach oraz pracownia plastycz­
na. Na parterze będą mieć 
swoje lokum kółka teatralne 
i recytatorskie.

Dyrektor OUK Z b ig n ie w  
B a rto s ik  marzy jeszcze 
o urządzeniu —  wzorem in ­
nych domów —  kultury klu- 
bo-kawiarni, o zamontowaniu 
kurtyny na sali w idowiskowej 
oraz o jej wytłumieniu.

Poza stałymi zajęciami OUK 
organizuje szereg imprez do­
datkowych. 6 października 
o godz 12.30 na sali w idow is­
kowej wystąpi znany łódzki 
iluzjonista (wstęp wolny), 
a 8 października dzieci z kół 
zainteresowań działających 
przy OUK wyjadą do teatru im. 
Bogusławskiego w Kaliszu na 
spektakl „Ania z Zielonego 
Wzgórza".

(art)
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S tra ża ck ie  zm agan ia
Niedzielne przedpołudnie 25 września dla najlepszych młodzieżo­

wych drużyn pożarniczych z rejonu turkowskiego upłynęło na 
rywalizacji sportowo-pożarniczej. V I I  Rjonowe Zawody Sporto­
wo-Pożarnicze odbyły się na stadionie sportowym LO.

Z ja w iło  się 28 drużyn. R yw a li­
zow a ły  ze sobą w  d w ó ch  grupach 
w ie ko w ych : 12 -1 5  i 1 6 -1 8  lat 
ch ło p cy  i dziewczęta. Pierwszą 
konkurencją  była musztra, nastę­
pn ie  sztafeta i bo jów ka . Z w yc ięz ­
cam i okazali się:

w  g rup ie  dz iew czą t 12 -1 5  lat:
I m iejsce Piaski
II m iejsce Kalinow a
III m iejsce Brudzyń
w  g rup ie  c h ło p c ó w  1 2 -1 5  la t:

I m iejsce G łuchów
II m iejsce Kalinow a
III m iejsce Brudzyń
w  g rup ie  dz iew czą t 1 6 -1 8  la t:
I m iejsce Ś w in ice  W arckie
II m iejsce W yszyna
III m iejsce M a ria n ó w
w  g rup ie  c h ło p c ó w  16 -1 8  lat:
I m iejsce Ś w in ice  W arckie
II m iejsce Gąsin
III m iejsce W yszyna  
Z aw ody  obse rw o w a ło  oko ło

Z a w o d n i k  i  k i b i c e

D o  h e ł m u  n a j b a r d z i e j  p a s u j e  m i n i

d w u s tu  w id zó w . S trażacy - o r­
gan iza torzy s ta w ili sie w  ko m p le ­
cie. By li p raw ie  w szyscy ko m en ­
danci g m inn i, prezesi Zarządów  
M ie jsko -G m inn ych . Nie zabrakło 
w ó jtó w  i burm is trzów . Na im pre­
zę przybył rów n ież  burm istrz 
Turku  Rom an Rybacki, choć nie 
m óg ł pod z iw ia ć  spraw ności 
„ s w e j"  drużyny. Na za w o d y  p rzy­
był rów n ież  z-ca  kom endanta 
W PSP mł. bryg. Feliks Grzelka.

KRPSP w  Turku zorganizo­
w ała  zaw o dy przy pom ocy f i ­
nansowej gm in w y s ta w ia ją ­
cych sw e drużyny oraz spon- 
s o ró w .P ZU  Życie  S.A., PZU  S. 
A., E le k tro w n i „A d a m ó w ", W ie­
s ław a B ąkow sk iego  i  Ryszarda 
K u jaw ińsk iego  z „F a rp o l"  PPH,

PSS ..S po tem ", G.S.
<ex" M ac ie ja  Kocika. „ r °  -r.ijute- 
Turek, Leszka Matczaka, . 0i 
1 Y Bis, Jana S zczecińsk i
,S chabex". ,

Uczestnikom  z a w o d o w a ^  
>vano g rochów kę. Po z osZei'1 
w k lub ie  „E nergetyk z ,ru\gO '
goście m ogli zjeść m.in-
ionkę. ^ c n m o ^

Zaw ody można P f^ y e t P 0', 
ako udane. Dopisała n 
goda. Spiker Wiesław’ ^ ja n *  
um ila ł czas m uzyką } “ e j ziękU' 
(za co  przy okazji piękn sp<r 
em y). W arto  zauważyć. d(U- 
śród czterech w ys ta w '0 V aj  trzy 
żyn ze Ś w in ic  Warckjcn\ . ^ „ o  
w róc iły  z nagrodami- 
w ó jt ob ieca ł postawie 
com p iw o .

P o w i a ł o  o p t y m i z m e m
O d  k w i e t n i a  1 9 9 1  r o k u  n a j s t a r s z a  f i r m a  p a ń s t w o w a  w  T u r k u ,  

P a ń s t w o w e  P r z e d s i ę b i o r s t w o  T r a n s p o r t o w e  P K S  w  T u r k u ,  z a r z ą d z a ­
n a  j e s t  k o m i s a r y c z n i e .  Z m i a n y  k t ó r e  n a s t ą p i ł y  w  p r z e d s i ę b i o r s t w i e  
n a p a w a j ą  o p t y m i z m e m .  D a ł  t e m u  w y r a z  w o j e w o d a  M a r e k  N a g l e w -  
s k i ,  p r z e d ł u ż a j ą c  z a r z ą d  d o  c z e r w c a  p r z y s z ł e g o  r o k u .

Od siedm iu  m iesięcy za­
rządcą kom isarycznym  jest 
pan Jerzy W esołow ski, 
k tó ry  przejął p rzedsiębiors­
tw o  będące w  bardzo tru d ­
nym położeniu.

—  Jaka jest obecnie  
kondycja finansow a f ir ­
my?

—  Straty, k tó re  m am y  
g łó w n ie  na transporcie  s u ­
kcesyw n ie  spadają. P la n u ­
ję , że p rzyszły rok zakoń ­
czym y zyskiem.

—  Skąd biorą się te  
straty?

—  Na p e w n o  n ie  z b raku  
pracy, a le ze s tanu  te c h n i­
cznego p o jazdów . Obecnie  
dysponu jem y 4 9  sam o­
chod a m i c ięża row ym i i  3 7  
przyczepam i.Są to  jednak  
w  w iększośc i sam ochody  
stare. D uże stra ty  p o n o s i­
m y  na oponach. W cześniej 
p rak tyko w a n o  jazdę  na 
oponach  b ieżn ikow anych , 
k tó rych  jako ść  znacznie się 
pogorszyła.Zacząłem  w ięc

8

przestaw iać sam ochody na 
n o w e  ogum ienie . Zestaw  
opon  do je d n e go  sam o­
ch od u  to  w yda tek  rzędu  
7 0 -8 0  m in  zł. M ies ięcznie  
w yda jem y na n ie  150 -2 0 0  
m in. D otychczas w y m ie n i­
liśm y  ju ż  ok. 80%  o g u m ie ­
nia. C hcem y w ym ie n ić  
w szystkie  i  uzyskać pew ną  
rezerwę. W ystarczy to  na 
1,5  —  2  lat. Pozostanie  je ­
szcze kon ieczność w ym ia ­
n y  akum u la to rów , p landek  
i  zaczepów  ho lo w n iczych .

—  Ś w iadczycie nie ty ­
lko usługi tran sp o rto ­
we?

—  O tw orzy liśm y dla o d ­
b io rc ó w  z zew nątrz  i  ro z ­
w in ę liśm y dz ia ła lność s ta ­
c ji p a liw . O prócz o le ju  n a ­
p ęd o w e g o  w p ro w a d z iliś ­
m y do  sprzedaży e ty linę  94. 
Zam ierzam y rozszerzyć 
asortym ent o inn e  e ty liny  
i  o leje. D o tychczasow e  n a ­
k ład y  na stację  p a liw  ju ż  
częściow o się zw róc iły , co

☆

po tw ie rd za  s łuszność je j  
o tw arc ia . Poza tym  h a n d ­
lu je m y  w ęglem , gazem  
i  częściam i zam iennym i. 
Przyznam, że dz ięk i d z ia ła l­
n o ś c i h a n d lo w e j firm a  
prze trw a ła  w  n a jtru d n ie j­
szym  m om encie.

—  Czy myśli Pan o d a­
lszym rozw oju firm y  
w  tym  kierunku?

—  W  tym  i  w  innych . J u ż  
teraz p row a d z im y  u s łu g i 
w  zakresie nap ra w y  i  d ia g ­
n o s ty k i p o jazdów . Chcę  
rozszerzyć brygadę re m o n ­
to w ą  i  tym  sam ym  s tw o rzyć  
n o w e  m iejsca pracy. Z a tru ­
dn ię  tam  d od a tko w o  oko ło  
16 osób. C hc ia łbym  ró w ­
n ież p rzy jąć 6  —  1 0  n ie ­
pe łnospraw nych . M yślę  
także o o tw a rc iu  ośrodka  
szkolen ia  k ie ro w ców , 
zw łaszcza że pos iadam  lu ­
d z i z  o d p o w ie d n im i k w a li­
fikac jam i.

—  Kilka m iesięcy te ­
mu głośno było o m oż­
liw ości o tw arc ia  na te ­
renie PKS posterunku  
celnego.

—  W  p o ło w ie  lip  ca w o ­
je w o d a  przęsła I p ism o  do 
prezesa G U C  Ireneusza S e ­
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kuły. O d p o w ie dź  p o w in n a  
p rzy jść p o d  kon iec  s ie rp ­
nia. Sądzę, że spraw a p rze ­
d łużyła  się w  zw iązku  z se­
zonem  u rlopow ym . N ad a l 
je s t jed n a k  szansa, że w  p o ­
s te runku  ce lnym  znajdzie  
pracę 1 0  do 1 2  osób.

—  Jaką korzyść mieć 
będzie z tego PKS?

—  O prócz o p ła t za dz ie r­
żawę lo ka lu  m og libyśm y  
urządzić poczeka ln ię , bar, 
a n a w e t agencję banku. 
K lie n c i pos te run ku  ko rzys­
ta lib y  też z naszej s ta c ji p a ­
liw , a m oże i  d ia g n os tycz ­
nej. P o m ys łó w  m am  wiele, 
czekam  ty lko  na decyzje.

—  A jeżeli nie nadej­
dą?

—  Będę się s ta ra ł o u ru ­
chom ien ie  p u n k tu  o dp ra w  
ce lnych, na co  n ie  potrzeba  
decyz ji GUC, a je d yn ie  w o ­
je w o d y  / Inspekto ra tu  
w  Toruniu. B udynk iem  
PKS za in te resow any je s t 
też U rząd S karbow y. Tw ie ­
rdzę jednak, że na jlepszym  
rozw iązan iem  dla firm y  b y ­
ło b y  p o w s ta n ie  p os te runku  
celnego, k tó ry  napędziłby  
nam  k lie n tó w .

—  Życzę Panu zrea li­
zow ania  wszystkich  
p lanó w  zw iązanych z f i ­
rm ą i sukcesu fin an so­
w eg o  na pięćdziesię­
cio lecie je j istnienia  
w  przyszłym  roku.

R ozm aw ia ł 
Andrzej R. Tyczy no
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Gospodarstwo XXI wieku
? g o s p o d a r s t w o  J ó z e f a  K u b a c k i e g o  
J y d a c z e w k a  ( g m .  M a l a n ó w )  m o ż e  
J c  ^ z o r e m  d l a  w i e l u  r o l n i k ó w .  P r o -  

9 d z i s i ę  n a  n i m  z a r ó w n o  p r o d u k c j ę  

, ^ ' i n ą ,  j a k  i z w i e r z ę c ą .  W  j e g o  

- |  ^ w c h o d z i  1 5 0  h a  z i e m i  ( 3 0  h a  
w ,  4  h a  -  l a s ó w ,  p o z o s t a ł a  c z ę ś ć  t o  

j n t y  o r n e ) .  P a n  K u b a c k i  z a j m u j e  

9o 'i ^ n i e ż  h o d o w l ą  b y d ł a  o p a s o w e -  
0i,' w  g o s p o d a r s t w i e  p r z e c i ę t n i e  j e s t  
K o ło  3 2 0  s z t u k .

tki 'a,ach 70. Józef Kuba- 
V * * ł  10 ha ziemi, już 
cję *as Prowadził produk- 
Wg|0 * * # ą ,  co zaowoco-

orach znajduje się 250 sztuk 
bydła. 62 sztuki zostały n ie­
dawno sprzedane na eksport 
do Chorwacji. Te, które po ­
zostały, odjadą niebawem 
do W łoch.

Gospodarstwo jest ca łko­
w icie  zmechanizowane. J ó ­

i M ostów  z Turku i Kalisza. 
Rolnicy, którym użycza się 
sprzętu pomagają w  zamian 
w  gospodarstwie w  ramach 
pom ocy sąsiedzkiej.

W  gospodarstwie jest ró ­
wnież samochód Jelcz 
z przyczepą żyw cow ą i służy

■g/ą skutkach. W  latach 
lach i trzecie, a w  la- 
ffiiejSc ^82-83 pierwsze 
W p®  mistrza krajowego 
lat ukcji zwierzęcej. Do 

9ospodarstwo
5̂yło s

po-
! oęj • ~ S|ę o w y ku pow a­

ga. U/,° n'ków grunty do 60 
^ ' atach

%
1990-93 o na- 

ha, które zostały

t

sty"1
« ł *
r*e8»

0C* cz*onKów zli 
îelpj p neł Rolniczej Spół- 

%\*,i A u k c y jn e j w M a -  
Na e‘

X 9runtach uprawia się 
%  roulnn^m ' pszenicę (w

było iei 45 ha)'
na J)p0We oraz kuku- 

kiszonki. W  trzech 
(dwie w  M iłaczew-

ku, jedna w  M alanow ie) ho ­
duje się przede wszystkim 
bydło na eksport. Józef Ku­
backi realizuje um owy za­
warte z Zakładami Mięsnymi 
z Koła, z warszawskimi f i r ­
mami Animex i Agro-A lm ex 
i z innymi. Cykl hodow li 
przedstawia się następująco: 
cielęta ważące około 70. kg, 
zakupione częściowo od ro l­
n ików , a częściowo w sta­
w ione przez firm y z Warsza­
w y odchow ywane są przez 
kilka miesięcy, aż do m o­
mentu, kiedy osiągną ok. 
300 kg w agi. Jest to  bydło 
ras mięsnych i czarno-b ia­
łych. Karmione jest począt­
kow o (dwa miesiące) sie­
mieniem lnianym, później 
paszami pochodzącymi 
z gospodarstwa.

W  chw ili obecnej w  ob­

zef Kubacki posiada 9 c iąg ­
n ików  o większej mocy, 
3 kom bajny zbożowe, siecz­
karnię do kukurydzy, kom ­
bajn do ziemniaków, prasę 
zwijającą do belowania s ło ­
my. Ciągnikami w ykonyw a­
ne są usługi dla ro ln ików  
i dla Przedsiębiorstw U lic

do przewozu cieląt i bydła 
rzeźnego dostarczanego do 
zakładów. Przy transporto­
waniu w łasnego bydła Józef 
Kubacki skupuje je również 
od ro ln ików , które razem 
wysyłane jest na eksport.

Rozległe gospodarstwo 
prowadzone jest w łaściw ie

przez rodzinę. Następcą pa­
na Kubackiego w  gospodar­
stw ie będzie jego syn - Je ­
rzy. Rośnie już w nuk - Da­
w id . Żona i synowa zajmują 
się domem i pojeniem m ło­
dych cieląt. Córka Emilia 
wyszła za mąż i gospodaruje 
w  Turku na 20 ha ziemi.

W przyszłości rodzina Ku­
backich planuje moderniza­
cję budynków  po byłej RSP 
w  M alanow ie i zwiększenie 
produkcji bydła do 500 
sztuk.

A czy to  się opłaca? Zda­
niem Józefa Kubackiego 
opłacalność była większa do 
lat 90., kiedy kredyty na za­
kup cieląt były o w ie le  n iż­
sze. W  latach 90. opłacal­
ność jest niewielka, a poza 
tym spada pogłow ie  bydła. 
Są problemy z zakupem c ie ­
ląt. Być może trzeba będzie 
jedną z w ia t przekształcić 
w  ch lew nię i przestawić się 
na hodow lę tuczników . Na 
razie planuje się chlewnię na 
200 świń. Prowadzenie gos­
podarstwa o tym zasięgu 
wymaga bowiem nastawie­
nia się na ciągłe zmiany kie­
runków  działalności, aby 
praca nie poszła na marne 
i żeby trud się opłacił.

Faktem jest, że ro ln ic tw o 
w  strukturze, w  jakiej d o ­
tychczas pozostaje, nie bę­
dzie miało w  przyszłości racji 
bytu. Tylko gospodarstwa 
duże i nowocześnie prow a­
dzone przetrwają. Przykła­
dem takiego gospodarstwa 
jest gospodarstwo Józefa 
Kubackiego i oby w  XXI 
w ieku ty lko  takie istniały.

Justyna Rylska

Szynki w Dziadowicach
\  doroczne dożynki p a ra fia l­
ny “^ inne w M a lan ow ie  połączo- 
^ t a ł y  z uroczystym  o tw a r- 
‘ drogi w D ziadow icach.

W  niedzielę 18 września 
po mszy św. w  kaplicy 
w  Dziadowicach kilkuseto­
sobow y pochód przemasze­
rował pod remizę. W  trakcie 
marszu dokonano uroczys­
tego otwarcia odcinka drogi 
asfaltowej w  tej wsi. Wraz 
z wójtem  gm iny, przecięcia 
wstęgi dokonał przedstawi­
ciel Telekomunikacji Pols-

W ó j t  B o g d a n  S t a w i c k i  o d b i e r a  t r a d y c y j n y  b o c h e n e k  c h t e b a
(zd jęcia  -  M . Konieczny)

r c /  S t a n i s ł a w  P ł a s z c z y k  ś w i ę c i  n o w y  o d c i n e k  d r o g i  w  D z i a d o w i c a c h

kiej z Poznania. Przedsiębio­
rstwo to  sfinansowało częś­
c iow o  tę inwestycję w  zw ią ­
zku z budową masztu prze­
kaźnikowego w  D ziadow i­
cach. W  otwarciu i dożyn­
kach uczestniczył także 
przedstawiciel w o jew ody 
oraz burmistrz Dobrej.

Uroczystości pod remizą 
o tw orzył w ó jt gm iny Bog­
dan Staw icki, który w  oko li­
cznościowym  przemówieniu 
podkreślił trudy ro ln ików  
oraz k łopoty przy tegorocz­

nych zbiorach. W ó jto w i jako 
gospodarzowi gm iny trady­
cyjny bochen Chleba w rę­
czyli starostow ie dożynek: 
Małogorzata Lament z Dzia- 
dowic-Folwarku i Józef Bor­
kowski z Dziadowie. Następ­
nie mieszkańcy Dziadowie, 
Bibianny, Kotwasic, Żdże- 
nic, Grąbkowa, M iłaczewa, 
kol. Skarżyn przedstawili 
swoje wieńce, a delegacje 
z Feliksowa i M alanowa 
przekazały bochenki Chleba.

(a)
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T u r e k  j a k i  p a m i ę t a m . . .

Jak daleko sięgnę pamięcią, zawsze latem przyjeż­
dżaliśmy do Turku. Już wówczas z zadymionych Kato­
wic, gdzie nasz Ojciec po wojnie polsko-bolszewickiej 
skierowany został do Policji Państwowej, wyjazd do 
Babci Weberowej do Turku przyjmowaliśmy z radością.

Była to  wyprawa całodzienna. 
Najpierw koleją do Łodzi, skąd ko ­
lorowym autobusem przyjeżdżało 
się na Rynek nie opodal sklepu pana 
Barskiego, który jak się później do­
wiedziałem był jednym z udziałow­
ców  spółki przewozowej.

Turek ja w ił się nam jako oaza 
Ciszy, zieleni i czystego strumyka. 
U Babci na ulicy Dobrskiej 20 (dziś 
jest tu  pusty plac) było ciasno, po ­
nieważ w  dwóch izbach było nas 
w  różnym czasie osiem i więcej 
osób. Na noc kładzio- 
no sienniki na podło­
gę i ze starszym bra­
tem mogliśmy skakać 
do woli, aż do pole­
cenia Dziadka, że 
czas spać.

Mycie było utrud­
nione, ponieważ tak 
jak większość do- 
m ów przy ulicy Dobrskiej były bez 
kanalizacji, a wodę czerpano ze stu­
dni. Raz w  tygodniu chodzono z na­
mi do łaźni, która mieściła się w  Ele­
ktrowni (dziś widzę tu bank). Po 
wodę na herbatę szło się z „kan- 
kam i" do studni Kitlasa. Po wojnie 
do Kropidłowskiego.

W  upalne dni braliśmy koce by na 
łące Kitlasa pod szumiącymi topo la ­
mi w  cieniu odpoczywać lub gapić 
się na konie ciągnące różne furm an­
ki i bryczki. Kiełbaska toczyła swoje 
leniwe wody, w  której było pełno 
tzw. żgajek i kijanek. W  pewnych 
okresach roku w  strumyku można 
było spotkać szczupaka. Nasz mały 
św iat zamykał się na Obszarze Dob- 
rskiej, dwóch uliczek Przedmieścia 
i parku Sienkiewicza.

Na Dobrskiej, gdzie mieszkaliśmy, 
w  domu Zomera była piekarnia, 
skąd pochodził do dziś niezapom- 
niany zapach pieczywa. Rodzicom 
ze Śląska w  Turku wydawało się 
bardzo tanio i dlatego karmiono nas 
obficie, a przy okazji korzystali inni 
domownicy, bo u Dziadków nie 
przelewało się. Dziadek Weber eme­
ryt, dorabiał za „e ta tow ego" św iad­
ka u notariusza Szymańskiego póź­
niejszego senatora RP. Wujek Bole­
sław przerwał studia prawnicze 
w  Warszawie i utrzymywał się z b iu­
ra pisania podań (przy ulicy Ogro­
dowej i Sienkiewicza). Dwoje naj­
młodszego rodzeństwa Mamy, n ie­
co starsi od nas, jeszcze nie praco­
wali. Rodzina Weberów była liczna. 
Spośród jedenaściorga dzieci żyło 
dziewięcioro, w  tym czterech sy­
nów. Wszystkich wojna naznaczyła 
swoim  piętnem, ale o tym później. 
Jak już wspomniałem do Turku 
przyjeżdżaliśmy w  każde wakacje 
z wyjątkiem 1939 roku. Ojciec był 
już zmobilizowany i wiedział, że 
wojna wkrótce wybuchnie. Tak też 
się stało, z tym  że my z Mamą znale­
źliśmy się w  Turku w  zupełnie in ­
nych okolicznościach i nie z własnej 
w oli. W  Turku spotkaliśmy bardzo 
różnorodne środowisko. Bawiliśmy 
się z rówieśnikami Żydami (Dem- 
bolińscy i  Dworeccy), Niemcami

(rodzina Zomerów) i Polakami. Te­
go podziału my dzieci nie odczuwa­
liśmy, chyba że chłopcy od Dem- 
bolińskich byli po cebulowo-czosn- 
kowych posiłkach.

Były natomiast nowe dośw iad­
czenia. Dziwiliśmy się na przykład, 
jak to  koń przywozi śpiącego na 
furmance „starego”  Zomera, który 
wracał po udanym targu lub odpuś­
cie, gdzie sprzedawał swoje wyroby 
i za kołnierz nie wylewał. Koń bez­
błędnie trafiał z odległych miejsco­

czas otrzymać wyrok śmierci. Wpra­
wdzie starano się przy nas nie mó­
w ić o tej tajemnicy, ale i tak w idzie­
liśmy, gdzie Ojciec radio zakopał. 
Gdy w  styczniu 1945 roku odkopa­
liśmy Philipsa okazał się zardzewia­
łym złomem. Zresztą w  1945 roku 
radziecki komendant też wydał za­
rządzenie, aby posiadacze aparatów 
radiowych deponowali je w  jakiejś 
składnicy. I pomyśleć, że za taki 
złom można było postradać życie.

U Dziadków nie mogliśmy być 
dłużej, bo ciasnota była wielka. 
Nadarzyła się okazja na własny kąt, 
bo u Koszadów pod 15. była izba 
wygospodarowana po piekarni. Je ­
żeli się nie mylę to na Dobrskiej było 
trzech piekarzy: Zomer i dwóch Ko­
szadów. Pod 15. właśnie piekarnię 
zlikw idowano i mieliśmy dużą izbę. 
Rodzice jakoś urządzili nam spanie 
i stopniow o meblowano się. Pamię­
tam, że niektóre meble kupowano 
od rodzin żydowskich, którym zapo-

wości na podwórze, a m łody Zo­
mer Alfred zwany Fryko przenosił 
swojego ojca na wygodniejsze po­
słanie. O Fryku niewiele wówczas 
wiedziano. Dopiero po wkroczeniu 
Niemców okazało się, że był 
w  Piątej Kolumnie i już oficjalnie, 
bez żenady paradował w  m undu­
rze SA (hitlerowskie Brygady 
Szturmowe). Ale wówczas było 
sielsko i nie pamiętam, aby ktoś 
komuś wytykał pochodzenie. W y­
buchła wojna i ukazała prawdziwe 
oblicze ludzi, którzy jedli polski 
chleb i dorabiali się wśród Pola­
ków. W 1939 roku do Turku dotar­
liśmy przez Koluszki, Łódź i Opató­
wek. W Koluszkach, gdzie się cza­
sowo zatrzymaliśmy u rodziny 
spotkaliśmy Ojca, który zawrócił 
po 17 września od Bugu i już 
w  cywilnym ubraniu mógł się nami 
opiekować. Gdyby szedł dalej n ie­
chybnie spotkałaby Go śmierć 
w  Ostaszkowie, gdzie mordowano 
policjantów  i żołnierzy Korpusu 
Ochrony Pogranicza.

Tak więc w  ponury dzień paź­
dziernika, a była już godzina po li­
cyjna, wysiedliśmy z „ko le jk i”  przy 
szosie Kolskiej, aby na skróty przez 
Nowy Rynek (dziś stoi tu budynek 
Sądu, dom towarowy i targowisko) 
dotrzeć do Dziadków Weberów. Po 
drodze zatrzymał nas niemiecki żan­
darm, ale gdy usłyszał w  języku nie­
mieckim, że jesteśmy Umsiedler aus 
Schlesien (przesiedleńcy ze Śląska) 
zrezygnował z kontroli. Dopiero na 
Dobrskiej dowiedzieliśmy się, że 
szliśmy przez plac, gdzie kilkanaście 
dni temu Wehrmacht rozstrzelał Po­
laków, którzy mieli w  domu konser­
wy pochodzące z rozbitego wcześ­
niej transportu niemieckiego.

U Dziadków trafiliśmy na rozpacz, 
bo ktoś z uczestników walk nad 
Bzurą pow iadom ił, że w idział pod 
Sochaczewem wujka Staśka zabite­
go przy przejściu przez most. W pe­
wnym momencie dostrzegłem zde­
nerwowanie moich Rodziców. Oka­
zało się, że Ojciec miał w  bagażu 
nabyte tuż przed wojną radio Phi­
lips, a za radio można było już w ów -

gów, gdzieś w  Saksonii. Brat miał 
być jeden sezon, ale powrócił do­
piero po wojnie. Ja w  obawie przed 
podobną wywózką podjąłem prac? 
w  gospodarstwie rumuńskiego Nie­
mca, który na Dobrskiej po wysied­
leniu Ścibiorów i Kaweckich (bur­
mistrza Turku) zajął ich dom. Pis*9c 
„podjąłem  pracę”  trzeba pamiętać, 
że nie miałem skończonych 13 lgt 
i n igdy nie oprzątałem inwentarza 
w  gospodarstwie rolnym. Pamię­
tam, że pasąc krowy w  okolicy szosy 
Dobrskiej w ieziono ciężarówkami 
Żydów, których uprzednio osiedlo­
no gdzieś w  rejonie Kowali. Dopie' 0 

po w ojnie mogłem zobaczyć Cheł­
mno n/Nerem , gdzie ich Niemcy 
zamordowali i spalili. Niemiec, który 
nazywał się Weisshar widział mofi 
nieporadność w  pracy, a ponieważ 
był urzędnikiem na poczcie, nie Paf' 
rżąc na moją metrykę zatrudnił rnm 
przy sortowaniu paczek i listo^' 
a później po odejściu na front nie­

mieckich listonoszy- 
Oni a-nam młodym

kom powierzano
pola-

ich

Poczta pod 
okupacji była bardzo 
rozbudowana, za' 
jm owała cztery kolei­
nę budynki przy obe­
cnym obiekcie. P°' 

czta spełniała również funkcfi 
przewozu pasażerów. Obok urzęd­
n ików  Niemców, byli również sta- :~~iiecku;
rsi Polacy, mówiący po me - jej 
Nas młodych szkolono w 
niby-zawodówce w  j? ^ V -c0W'

O j c i e c  S t a n i s ł a w a  M a c i e j e w s k i e g o  w  m u n d u ­
r z e  p o l i c j a n t a

wiadano, że będą wysiedlani do ob­
szaru ulic Szeroka-Wąska. Ojciec 
nigdy nie przyjeżdżał do Turku 
w  mundurze policjanta i być może 
dlatego uniknął losu swoich kole­
gów. Dostał pracę u Millera, który 
miał firmę murarsko-malarską na 
Pólku, czyli Żeromskiego.

M y z bratem - pozbawieni szkoły 
tak jak inne polskie dzieci - obijaliś­
my się bez celu. Zimą w yjm ow aliś­
my sztachety i jakiś drut, aby zrobić 
saneczki i koszturek i jazda na w yle ­
w y (tuż za parkiem). Wieczorami 
albo przy słabej żarówce, albo przy 
lampie naftowej czytaliśmy wspa­
niałe lektury z księgozbioru pani Ko- 
szadowej. Skoro św it biegliśmy do 
sklepu aż na dzisiejszy plac Wojska 
Polskiego, gdzie Polakom sprzeda­
wano mleko odtłuszczane. Do lasu 
chodziliśmy po chrust i szyszki na 
opał. Aż przyszedł rozkaz, by ch łop­
ców, którzy ukończyli 14 lat zabrać 
do sezonowego zbierania szpara-

mieckim. Z  czasem starsi pra< 
nicy  nabierali do nas zaufania i P° 
wierzali nam tajemnice, jak wy 
chwytywać donosy. Listy te 
dawaliśmy panu Rajchlowi (leze. 
nie pomyliłem nazwiska). On ju 
dbał, aby donos Polaka na P°ja 
do żandarmerii lub Gestapo nigdY 
nie  dotarł.

Miałem okazję czytać taki l'sl 
„uprzejm ie donoszę" - że s^sia 
- tu  nazwisko - zabił świnię i han 
luje mięsem, albo tu, a tu o > 
godzinie słuchają „Londynu ■ a 
żdy taki donos, gdy dotarł do Nie 
m ców kończył się tragicznie
wskazanej osoby.

Byliśmy jak pracownicy P°cZ 
umundurowani w  jednolite 9ran. 
towe kurtki i spodnie. Na c z a p k *  . 
mieliśmy pocztylionowe tra 
a Niemcy swoją „glapę"- V'/Pra 
dzie my Polacy musieliśmy oZ. , 

czać rowery, na których rozW° ^ je-
liżeJmy pocztę białym paskiem -  

stocentymetrowym na ram

znak dla
jedzie Polak. Ale nas P° plat6̂  
w  zasadzie nie zaczep'3-1 .^ijśirn 
bez większych obaw Prz rnifs°, 
ze wsi jajka, masto i cza 
Raz zdarzył się jednak P-zVP g stało
zostałem zdekonspirowany _ k,óry

się to za sprawą ,an^u lataj9** 
zabrałem po wybuc ie 
bomby V-1, które w ° K1 o)<0|icV-
spadały nieoczekiwanie IU b
Jedna z nich zmiotła po P 
dynek w  Alei 3 Maja, b , * cuche ' 
tarza. Jadę sobie z tym {U yilęb 
bo pasował do roweru, wVR ;8 
machtowcy jadą na n u \ioPa \.. 
chu. Łańcuch zabrali, m wVl9°,je 
z to rb ą z lis ta m ii. . . ja |k 3l d a ^ ? 
wałem w  rowie. Listów 0\b 
umyć, bo niektóre były P'Jc8 ai<e 
kiem kopiowym i jajec j
zupełnie rozmazała. (c°

10 ☆ E cho T u rk u 9 X 1 0 *



—  A  s t a n  k a d r y  w  s z k o l e ?

Szkoła  n ie  ty lk o  d la  d z ie c i
^  wyniku przeprowadzonego we wrześniu konkursu 

fikcję dyrektora Szkoły Podstawowej nr 5 objęła pani 
GRAŻYNA BOGDAŃSKA.

L îedai ____ ______ ^  ^  £ _
0 d y r e k t o r a ,  c z e g o  j e s z c z e  b r a k u j e  n o w e j  s z k o l e ?

< * *  Wszystkim odpowiedniego wyposażenia.
Ynj lSlnVrn' właśnie do nowej sali gimnastycznej. 

%lóty rPa. nawet koszy i  siatki. W bibliotece nie ma 
*r**slac'h pM fd  (których też jest za mało) leżą na 
Hinet Chciałabym też bardzo. aby powstał wreszcie 

lst°matołogiczny.

fesfe-Ł książki (których też jest za mało) leżą na 
Chciałabym teżbć

^  zy  s ą  s z a n s e  n a  s k o m p l e t o w a n i e  t e g o  w y p o s a ż e n i a ?
^dsta^-^s uroczystego otwarcia roku szkolnego 
^PorrtoJ0, '^  Ministerstwa Edukacji Narodowej obie- 
y*tne  p Y my tez na władze lokalne oraz na osoby 
Jo $fjn Hewien przedsiębiorca zaproponował nieda- 
*J?rnjanansowanie wyposażenia sali gimnastycznej 
w ^ tv Zd m?żliwość wynajęcia je j na jedno popołu- 

;e9°dnlu- Takimi sposobami może uda się nam 
^ ». SZt̂  brakujących materiałów.

^ s t a w m y  n a  b o k u  b a z ę ,  a  z a p y t a j m y  o  n a d -  
^  ^  0  P a n i  w i z ję  s z k o ł y ?

S .  p ^ fal  koncepcji, przedstawionej podczas kon- 
^'cóty^yśJHam, że będę się starała o większy udział 
Jtyc/)uc* Zyc'u szkolV- Juz teraz matki i  ojcowie 

* wZnlów.P°magają Przy wielu pracach związa- 
k e'chJJ3?sazeniem szkoły. Chętnie widziałabym 
i y chpra'a,w zai?ciach pozalekcyjnych oraz innych 

f współpracy. Szkoła dysponuje wieloma 
Oc tkofo^szczeniami, głównie w piwnicach. To 

być wykorzystane nie tylko przez dzieci, 
ich. Wymaga to pewnych nakładów finanso-
ń h

ż e  p r z e r w ę ,  a l e  c z y  n i e  d a  s i ę  p o r o z -  
-n  ^  k o ‘e  b e z  p o r u s z a n a  i  p r o b l e m u  p i e n i ę d z y ?
k°n̂ Vc Z' t  bardzo trudne. Wiadomo przecież jaka 

. ła finansowa oświaty.

G r a ż y n a  B o g a d ń s k a  o d  2 7 .  l a t  p r a c u j e  w  o ś w i a c i e .  
U c z y ł a  w  C h l e b o w i e  i  S P  n r  1 w  T u r k u .  J e j  s p e c j a l n o ś ć  t o  
j ę z y k  p o l s k i  i  n a u c z a n i e  p o c z ą t k o w e .  W  1 9 9 3  r .  z o s t a ł a  
w i c e d y r e k t o r e m  S P  n r  5 ,  a  w e  w r z e ś n i u  t e g o  r o k u  p o  
k o n k u r s i e  ( w  k t ó r y m  z d o b y ł a  2 3  p u n k t y  n a  2 5  m o ż ­
l i w y c h )  z o s t a ł a  d y r e k t r e m .  P a n i  B o g d a ń s k a  j e s t  r o d o w i ­
t ą  t u r k o w i a n k ą ,  m i e s z k a  p r z y  u l .  P O W ,  m ą ż  p r o w a d z i  
p r y w a t n e  p r z e d s i ę b i o r s t w o  u s ł u g  e l e k t r o n i c z n y c h ,  s y n  
p r a c u j e  w  b i u r z e  e k o n o m i c z n o - p r a w n y m ,  a  c ó r k a  s t u d i u ­
j e  g e r m a n i s t y k ę .

— Nasze grono pedagogiczne jest młode. Nauczycie­
le są dobrze przygotowani, z inicjatywami.

—  K t o  b ę d z i e  z a s t ę p c ą  d y r e k t o r a  n a  P a n i  m i e j s c e  ?
— Zaproponuję panią Zdzisławę Koślę, nauczycielkę 

języka polskiego.
—  C o  z  i n i c j a t y w a m i  r o z p o c z ę t y m i  p r z e z  p i e r w s z e g o  

d y r e k t o r a  P a n a  E r w i n a  R e t k o w s k i e g o ?
— Jego tragiczna śmierć była dla nas prawdziwym 

wstrząsem. To on zorganizował tę szkołę, kadrowo 
i  strukturalnie. Będę się starała kontynuować to co 
rozpoczął. Udało nam się już uruchomić pracownię 
komputerową, do której dyrektor Elektrowni obiecał 
przekazać dodatkowe kompuetry, może kiedyś spełni 
się marzenie o basenie...

—  C z y  s z k o ł a  b ę d z i e  c o r a z  c i a ś n i e j s z a ?  J u ż  t e r a z  u c z y  s i ę  
t u  o  w i e le  w i ę c e j  d z i e c i  n i ż  t o  p r z e w i d u j ą  n o r m y .

— Wszystko wskazuje na to. że uczniów będzie 
ubywało. Już w tym roku pierwsze klasy mają po ok. 
23-25. dzieci. W przyszłym roku może być ich jeszcze 
mniej. Choć oczywiście to też jest niepokojące, bo grozi 
zmniejszeniem liczby godzin dla nauczycieli.

—  A l e  n a s z e  o s i e d l e  j e s t  m ł o d e  i  r o z w o j o w e .  W ł a ś n i e  
b u d u j e  s i ę  n o w y  b l o k .  D z i e c i  t u  z  p e w n o ś c i ą  j e s z c z e  d ł u g o  n i c  
z a b r a k n i e ,  a  t y m  s a m y m  i  n i e  z a b r a k n i e  p r a c y  d l a  n a u ­
c z y c i e l i .  G r a t u l u j e m y  P a n i  d y r e k t o r  w y b o r u  n a  t o  s t a n o w i s ­
k o  i d z i ę k u j e m y  z a  r o z m o w ę .

—Dziękuję również.

r o z m a w i a ł  A n d r z e j  P i a s e c k i

D y r e k c j a ,  R a d a  P e d a g o g i c z n a  i  u c z n i o w i e  S z k o ł y  
P o d s t a w o w e j  n r  5  w  T u r k u  d z i ę k u j ą  z a  o k a z a n ą  
p o m o c  p r z y  o r g a n i z o w a n i u  W o j e w ó d z k i e j  I n a u g u r a ­
c j i  R o k u  S z k o l n e g o  1 9 9 4  /  9 5 :

K o p a l n i  W ę g l a  B r u n a t n e g o  „ A d a m ó w ” ,  Z a k ł a ­
d o m  P r z e m y s ł u  J e d w a b n i c z e g o  „ M i r a n d a ” ,  E l e k t ­
r o w n i  „ A d a m ó w ” ,  P r z e d s i ę b i o r s t w u  G o s p o d a r k i  
K o m u n a l n e j  i  M i e s z k a n i o w e j ,  O k r ę g o w e j  S p ó ł d z i e ­
l n i  M l e c z a r s k i e j ,  P o w s z e c h n e j  S p ó ł d z i e l n i  S p o ż y w ­
c ó w  „ S p o ł e m ” ,  M i e j s k i e m u  D o m o w i  K u l t u r y ,  U r z ę ­
d o w i  M i a s t a  w  T u r k u ,  K o n i ń s k i e m u  P r z e d s i ę b i o r s t ­
w u  B u d o w l a n e m u ,  S p ó ł d z i e l n i  M i e s z k a n i o w e j  „ T ę ­
c z a ” ,  R a d z i e  R o d z i c ó w ,  R e j o n o w e j  K o m e n d z i e  P o l i ­
c j i ,  O r k i e s t r z e  i  S z k o l e  M u z y c z n e j .
K o n t o  s z k o ł y  :  P K O  S A  O d d z i a ł  T u r e k
3 1 6 2 6 - 7 8 8 1 - 1 3 2 .

dzięki kobiecemu urokowi
i ^ ^ ę d u na ro z b u d o -s \

ro k  s zk o ln y  

><S i t 'Cacfl ro z P °c z ą ł s ię  
S p o d n i o w y m  o p ó ź -  
S a ' U ro c zy s to ś ć  o d -  

^ 0 u ż y tk u  n o w e j  
S ą p i^ Y n k u  s zk o ln e g o

S w a c ie

30 w rz e ś n ia .

w4jąc °da M arek N ag lew ski,
Ustępstwie dyrektora

Sr ia*d0 ^ czekiwanie na je-
^ c2yst ? °Znił°  nieco rozpoczę- 
1 b się kC'’ ofic jalna roz- 

hyrr)nem państw o w ym , 
lJV UC2niowie Przedstawili 

,.Sk acfl historię sw oje j szko­

d a  D oro ta  G ranos
h i * ^ SZOnYch 9 °ś c i, w śród  
V  WiCp, s'?: M a rek  Chorze-

W ło dz im ie rz® k ! ! kurator,
, \ ^ 'e9oę ?rzewodniczący Wo- 
■'0 î4Ŝ ® {rniku Samorządowe­
go i?r&że 'e w ia ro w s ki — ho- 

s Stowaizyszenia Spo- 
^  Kona. 9 ° Sołtysów Woje- 

^  ^ Oskiego, Ryszard Pa-

94

p ie rko w sk i —  przewodniczący Ra­
dy Gminy Przykona, M iro s ła w  B ro- 
n iszew ski —  w ójt z Przykony, Roch 
K ic iń sk i — w ójt z Brudzewa. Nie 
przybył nikt z zaproszonych parla­
mentarzystów, jedynie senator Anna 
O le jn icka  telefonicznie przeprosiła 
za swoją nieobecność.

Pani dyrektor podziękowała wszys­
tkim, którzy przyczynili się do sfinan­
sowania rozbudowy szkoły, a szcze­
gólnie w ójtow i Broniszewskiemu, 
gdyż gmina Przykona pokryła 60% 
kosztów budowy.

Przemawiając wicekurator Chorze- 
wski wyraził przekonanie, że w  przy­
szłości wszystkie gminy mieć będą 
dochody podobne do Przykony i bę­
dzie je stać na podobne inwestycje. 
Przekazał także życzenia od kuratora 
Olejniczaka. Dyrektor Wicher odczy­
tał życzenia dla nauczycieli i uczniów 
od wojewody konińskiego oraz prze­
prosił za jego nieobecność. W ójt Bro- 
niszewski zaproponował, aby na sta­
nowisku kuratora zatrudnić kobietę, 
wtedy znajdą się pieniądze dla szkół, 
jak ma to miejsce w Sarbicach. Chwa­
lił panią dyrektor za jej wyjątkowe 
zaangażowanie w budowę szkoły 
i przedstawił plany inwestycyjne gm i­
ny w  oświacie. W ie s ła w  M ie lcza -

P r z e k a z a n i e  s y m b o l i c z n e g o  k l u c z a  d o  n o w e g o  o b i e k t u

rek — przewodniczący Rady Rodzi­
ców kończąc swoją wypowiedź 
zwrócił się z pytaniem do pani dyrek­
tor Granos —  Czym nas pani jeszcze 
zadziwi?

Również z ust kolejnych mówców 
płynęły peany pod adresem pani dy­
rektor. W ło dz im ie rz  Fraszczyk 
oświadczył wręcz, że jest pod w p ły­
wem jej uroku osobistego. Jedynymi 
nieczułymi na jej wdzięki zdawali się 
być proboszcz z Janiszewa i były 
poseł Niewiarowski, który wspominał 
z jaką radością sam wiele lat temu 
wstępował w  mury nowej szkoły.

Po części artystycznej w wykona­

niu uczniów przecięcia wstęgi doko­
nali: pani dyrektor Granos, dyrektor 
Wicher i w ójt Broniszewski. Ksiądz 
Edm und P luskota  odmówił modlit­
wę i poświęcił nowy budynek, a g łó­
wny wykonawca przekazał pani dyre­
ktor symboliczny klucz do nowego 
budynku.

Nowy obiekt wzbudził zachwyt 
zwiedzających. Padały komentarze 
w  rodzaju — Jak w bajce. Uczniowie, 
będą mieć tutaj wręcz komfortowe 
warunki do nauki i to dzięki urokowi 
osobistemu jednej kobiety. Może by 
tak we wszystkich szkołach zatrud­
niać na stanowiska dyrektorów m ło­
de atrakcyjne panie.

(art)
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K o ś c i e l e c
Gminę Kościelec zamieszkuje 6520 miesz­

kańców. Tworzy ją 21 sołectw. Większość 
ziem to gleby V i VI klasy. Dla większości 
Kościelec kojarzy się z Wojewódzkim Ośrod­
kiem Postępu Rolniczego.

B r a m a  d o  O D R  p r z y  d r o d z e  E - 8

Jest również Stacja Hodowli i Unasien­
niania Zwierząt oraz Stacja Oceny Od­
mian. Z większych zakładów na terenie 
gminy znajduje się GS „Samopomoc 
Chłopska"w Kościelcu, Spółdzielnia Pro­
dukcyjna w Straszkowie i SKR w Gęsio- 
rowie. Ciekawym obiektem jest oczywiś­
cie pałac, w którym mieści się WOPR, ale 
jest również Zajazd Pocztowy. Najwięk­
szym prywatnym przedsiębiorstwem jest 
Zakład Gazyfikacji w Staszkowie pana 
Józefa Szafrańskiego. Zatrudnia około 90 
ludzi, ma około 40 punktów filialnych, 
m.in. w  Kutnie, Izbicy, Babiaku. Sektor 
warsztatowo - samochodowy to zakłady

pana Perka, Kaczmarka, Szabelskiego.
W Kościelcu znajduje się Ośrodek Zdro­

wia, apteka, Zespół Szkół Rolniczych, 
przedszkole, Szkoła Podstawowa. Pod­
stawówki są również w Trzęśniewie, Ru- 
szkowie, Dobrówku, Daniszewie, Dąbro­
wicach Częściowych i Starych. Przed pię­
ciu laty rozpoczęto budowę nowej szkoły 
w Kościelcu. W tym roku szkolnym dzieci 
rozpoczęły naukę w kilku różnych budyn­
kach, bowiem w starym budynku można 
czasowo używać tylko część pomiesz­
czeń. Poprzednia Rada G m iny Koś­
cie lec od styczn ia  1994 roku przejęła 
szkoły podstaw ow e . Dziś gmina jeśli

R y c h w a ł
R y c h w a ł  -  m i a s t o  o  p o w i e r z c h n i  1 0  k m  

k w .  -  z a m i e s z k u j e  p o n a d  2 1 0 0  m i e s z ­
k a ń c ó w .  T a k  m i a s t o ,  j a k  i g m i n a  j e s t  

r o l n i c z e .  N i e  m a  t u  w i ę k s z y c h  p r z e d s i ę ­
b i o r s t w .  L u d n o ś ć  z n a j d u j e  z a t r u d n e n i e  w  z a ­
k ł a d z i e  k r a w i e c k i m  ( o k o ł o  4 0  o s ó b )  i  w  p r y ­
w a t n y c h  s k l e p i k a c h ,  w  p u n k t a c h  h a n d l u  
o p a l e m  i  n a w o z a m i .

Najprawdopodobniej miasto będzie musiało 
zmienić swój dotychczasowy herb. Niedawno 
wydana monografia Rychwała przedstawia 
ten problem dokładnie.

Rychwał należy do Stowarzyszenia Miast 
Wielkopolskich, a burmistrz do Zrzeszenia 
Burmistrzów i Wójtów w Poznaniu.

Inwestycje
Gmina jest w 85% zwodociągowana i to 

przedsięwzięcie będzie dalej kontynuowane. 
Stałym tematem są drogi. W tym roku w Rych­
wale wokół rynku wylano asfalt, a w przyszłym 
planuje się układanie chodników. Zwiększono 
liczbę numerów telefonicznych ze 100 do 640. 
Prace telefonizacyjne są na etapie gotowości 
do położenia światłowodu. Przeniesiono też 
centralę telefoniczną do budynku gminy. Prze­
prowadzono remonty w strażnicy OSP Kucha- 
ry Kościelne. Mieści się tam i strażnica i biblio­
teka. Również w strażnicach w Grochówie,

Rychwale, Dąbroszynie przeprowadzono re­
monty. W Kucharach Borowych w ubiegłym 
roku wybudowano Dom Kultury. W Rychwale 
przeprowadzany jest remont biblioteki. W Dą­
broszynie oddano dwa lata temu szkołę pod­
stawową. W Grochówie i Jaroszewicach prze­
prowadzono remonty c.o. W sumie w gminie 
jest 9 szkół podstawowych. W Rychwale mie­
ści się również szkoła specjalna z internatem.

W Rychwale znajduje się Międzygminny 
Komisariat Policji obejmujący Rychwał, 
Rzgów i Grodziec. Samorząd gminy wyposa­
żył komisariat w komputer, fax, alkotest i polo­
neza. W przyszłym roku gmina przymierza się 
do uruchomienia basenu.

Ośrodek Zdrowia w  Rychwale uczest­
niczy w  pilotażowym programie „R efor­
ma Służby Zdrowia”  prowadzonym przez 
Biuro Wielkopolskiej Unii Opieki Zdrowotnej. 
Tamtejszy lekarz internista - Eugeniusz Micha­
łek - skończył specjalizację lekarza rodzinne­
go. W ośrodku jest czterech lekarzy i stomato­
log, a praca z mieszkaniem czeka na internistę 
i stomatologa. Gmina przejęła ośrodek od 
1 kwietnia tego roku. 298 rodzin jest bez­
robotnych, razem to 1396 osób. Opieka społe­
czna udziela pomocy 2350 osobom. Stanowi 
to 30% ludności gminy. W przyszłym roku - jak

nie otrzyma wsparcia od kuratora będzie 
chciała wystąpić o ponowne przejęcie 
przez Kuratorium.

W gminie utrzymuje się znaczne bez­
robocie. Z funduszu dla bezrobotnych jest 
zatrudnionych 16 osób. Z pomocy społe­
cznej korzysta 48 osób stale. Okresowej 
pomocy udziela się prawie dwustu oso­
bom.

Inw estyc je
Obecne władze gminy - jak podkreśla 

sekretarz Stanisław Morakowski - włożą 
maksimum wysiłku, by jak najszybciej do­
kończyć budowę nowej szkoły w Kościel­
cu. Cztery lata temu zaczęto prace gazyfi­
kacyjne Kościelca. Po ich całkowitym 
ukończeniu planowana jest gazyfikacja 
dalszej części gminy. Gmina jast zwodo­
ciągowana w 80%, w budowie jest hydro­
fornia w Ruszkowie I. Kontynuowana jest 
budowa gruntowo-korzeniowej oczysz­
czalni ścieków dla miejscowości Koście­
lec. Bardzo zły stan dróg jest w sołect­
wach Łąka, Daniszew, Gozdów, Waki, 
Police Średnie. W miarę możliwości będą 
realizowane tam roboty drogowe. Tak tru­
dnym, jak i pilnym tematem, jest telefoni­

C ekół
G m ina Ceków ^°*°hnpjvv 

8800 ha powierzeń 
w ó d z tw ie  kal'sk! Na 

<uje ją  ponad 4700 oso • K 
szą m iejscow ością  J Q t
- 1200 m ieszkańców ^  N
osób w ie ce j mz w  ceK ^  
to  gm ina  jakb y  s,ę naza,S^
sadow nicza i ogrodm ' ^
now ią  ty lk o  97 ha P0̂ '  62/5 
gm iną ro ln iczą, cł1° 
g ru n ty  V  i VI klasy- prZe

Nie ma na tym tere 
G m inna Spółdzielnia '' je|nii 
C hłopska”, Rolnicza .^ r\n
dukcyjna, Spółdzielnia

zacja. W takim sołectwie jak Police Mos­
towe nie ma ani jednego aparatu telefoni­
cznego. Są sołectwa w których jest jeden 
telefon, ale w praktyce korzystanie z niego 
jest niemożliwe. Np. w Dobrowie na 660 
mieszkańców jest jeden telefon.

K u ltu ra
W gminie znajdują się biblioteki w  Koś­

cielcu i w  Dobrowie. Z Dobrowa wywodzi 
się również zespół śpiewaczy Koła Gos­
podyń Wiejskich, a z Kościelca Ochot­
nicza Straż Pożarna

W ładze
Radę Gminy tworzy osiemnastu rad­

nych. Trzech z nich jest drugą kadencję. 
Wszystkie władze wybrano na pierwszej 
sesji. Wójtem gminy został Antoni Domi­
niak, zastępcą wójta i delegatem do Sej­
miku Wojewódzkiego Józef Chęciński, 
sekretarzem i jednocześnie przewodniczą­
cym Rady Stanisław Morakowski. Do tej 
pory odbyły się 3 sesje oraz 5 posiedzeń 
Zarządu.

zapewnia burmistrz - wszystkimi siłami bę­
dziemy się starali o miejsca z funduszu dla 
bezrobotnych.

Władze
Rada Gminy to 20 radnych na 23 sołectwa. 

Czterech z nich powtarza swą kadencję. Bur­
mistrzem został na swą drugą kadencję And­
rzej Cholewicki. Radzie Gminy przewodniczy 
Tadeusz Rymarski.

S i e d z i b a  w ł a d z  w  R y c h w a l e
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t o n y c h  g m i n a c ł
też dowiedzieć się 
2rnieniło się w  in- 

°  Wyborach samo-

item po raz drugi 
a przewodniczą- 

^  e'e9a. Spośród 18. 
Vbrano po raz drugi. 
estycje w  gminie to: 

oraz tele-

9m iny został po raz 
r r? 1 radnym  - Jerzy  

^o d n ic zą cy m  Rady

jest Krzysztof Nosal. Z poprzedniej ka­
dencji 7 stało pięciu radnych. W tym 
roku gr m i inwestuje w sieć gazyfika­
cyjną. W przyszłym zamierza podjąć du­
żą inwestycję: ekologiczną oczyszczalnię 
ścieków.

Próbowaliśmy się dowiedzieć też 
o zmianach w Poddębicach i  Warcie. 
Okaza/o się jednak, że bariera telefonicz­
na jest nie do pokonania. Osoby od­
bierającej telefon w Warcie w ogóle nie 
byio słychać, a w Poddębicach przez trzy 
dni telefon w Urzędzie Miasta nie od­
powiada!. A lbo numer uszkodzony, albo 
nie pracują.

dostosować do nowych wa- 
aospodarczych. Nie wszystkie 

Sob|e radzą.

tworzy osiemnastu rad- 
°Wa z nich pej njła te funkcje 

radzie. Wójtem gminy zo- 
Adam Majewski, zastępcą 
'rzak.

ostatnich lat w  gminie są 
L. trudno je zauważyć gołym 
°I6(— one w  większości pod 

0ci39i, telefony, kanalizacja. 
, też hydrofornię. W Ka- 
le się biologiczno-mecha-

niczna oczyszczalnia ścieków. Gmina ma 
również ekologiczne wysypisko śmieci.

Wśród mieszkańców gminy jest około 
trzystu bezrobotnych. W tym roku dzie­
sięć osób znalazło zatrudnienie przy pra­
cach publicznych. Wykonywano tym sy­
stemem m.in. prace melioracyjne. Z Po­
mocy Społecznej 35 osób pobiera zasi­
łek stały, a około 40 czasowy.

Dzieci uczą się w  pięciu szkołach pod­
stawowych: w Przezpolewie, Cekowie, 
Kosmowie, Morawinie i Kamieniu. Tam 
też w budowie jest nowa, duża szkoła.

K u ltu ra
Dyrektorem Gminnego Ośrodka Kul­

tury jest pan Janusz Nowak. Tradycją 
gminy są „Biegi Uliczne” . W Kamieniu 
przy OSP działa Strażacka Orkiestra Dę­
ta. Co ciekawe, większość zespołu to 
ludzie młodzi. Ciekawymi zbiorami „sta­
roci” , ceramiki może pochwalić się pan 
Jan Orczykowski.

Dewizą wójta jest gospodarność: nie 
burzyć rzeczy raz zrobionej. Dlatego robi 
się w Cekowie najpierw to co pod zie­
mią, a potem to co na ziemi. Z a b y t k o w y  b u d y n e k  p o c z t y

Dąbie uzyskało prawa miejskie 
w 1423 roku na prawie niemieckim. 
Dziś zamieszkuje je ponad 2200 osób. 
W całej gminie Dąbie mieszka ponad 
7750 mieszkańców.

D ą b i e

Najwięcej z nich pracuje w filii łódzkiej 
Fabryki Osprzętu Samochodowego. Za­
trudnionych jest tam około 140 osób.
Drugim takim miejscem jest „Gravall", 
którego właścicielem jest prywatny 
przedsiębiorca z Koła. Kiedyś był to za­
kład filialny „Stom ilu”  z Łodzi. Dziś pra­
cuje tu około 80 osób. W dawnych ba­
zach SKR-u działają punkty sprzedaży 
opału i materiałów budow­
lanych. W Dąbiu działa też 
Zakład Gospodarki Komu­
nalnej. Bezrobocie w  gm i­
nie stanowi 11%. W ra­
mach robót interwencyj­
nych i publicznych praco­
wano przy produkcji beto- 
niarskiej, sieci telekomuni­
kacyjnej, przy chodnikach 
w  mieście.

Rada G m iny - dwu­
dziestu radnych - na bur­
mistrza wybrała ponownie 
Stanisława Gralaka. Prze­
wodniczącym Rady jest 
Marek Banaszewski. Gmi­
na jest członkiem Związku 
Gmin Nadnedrzańskich.

Inwestycje
Około 70% terenu gminy 

jest zwodociągowane.
O ile dopiszą na ten cel 
środki z Funduszu Ochro­
ny Środowiska planuje się 
w przyszłym roku zakoń­
czenie inwestycji wodo- 
ciągowania. W tym roku 
planuje się rozruch hydro­
forni w  Augustowie. Po­
prawiono też stan około 
3 km dróg gruntowych.
W Dąbiu położono około 
półtora kilometra dróg as­
faltowych, w  gminie 1300
km. Wykonano kanalizacje 
telefoniczną przy pomocy 
gdyńskiej fundacji „Tele­
fon” . W Chruśnicach od­
dano remizę OSP. W wa- B u d y n e k  U r z ę d u  M i e j s k i e g o  w  D ą b i u  
kacje grupa malarzy zatru­

dnionych w ramach prac interwencyj­
nych remontowała szkoły. W Dąbiu roz­
poczęto remont Domu Nauczyciela, któ­
ry będzie przeznaczony na potrzeby 
szkoły.

Na terenie gminy znajduje się sześć 
szkół podstawowych. Dyrektorem Domu 
Kultury jest pani Elżbieta Łucka. Znaj­
duje się aż 15 OSP.



Dom Kultury w  Świnicach 
zgotował mieszkańcom gm i­
ny wraz z „Echem ”  (szkoda, 
że nie z „U chem ", bo byłoby 
weselej) św ięto pieczonej 
pyry. Teraz już się nie wyprą, 
że u nich nie Wielkopolska. 
G łówne uroczystości p o ­
przedził mecz piłki nożnej,

przez pupę z g łow y nie w y b i­
ją) i oni tak będą potrafili.

Mecz się skończył, a na 
stadion w jechała kapela, 
w  której pierwsze klawisze 
gra skarbnik Urzędu Gminy. 
W iedzieli kogo wziąć do tak 
odpowiedzialnej roboty. 
U niego nigdy manka w  nu-

potrawy z ziemniaka. Była 
sałatka z ziemniaka, sałatka 
z ziemniaka z ziemniakiem, 
sałatka z ziemniaka z ziem­
niakiem w  sosie ziemniacza­
nym, itd., itp. Wszyscy jedli, 
chwalili, że smaczne, d iete­
tyczne i nie tuczy, a potem 
szli do domu na golonę

P y r c z a n e  ś w ię to
pomiędzy rywalizującymi 
w  B— klasie drużynami ze 
Św in ic i Dąbia. Ludzie, co 
tam się działo. Choć Dąbie 
w ygryw ało, to  ich kibice ma­
ło nie w targnęli na boisko, by 
złoić skórę sędziemu. Wóda 
we krw i nie woda, w ięc uży­
wali sobie słow nie na sędzi 
i zawodnikach ze Św inic. 
Nowe atrakcyjne s łow n ic t­
w o chłonęła z zapartym 
tchem licznie zgromadzona 
św inicka latorośl. Za parę lat 
(jeśli rodzice im paskami

tach nie będzie. Ponoć przed 
każdym koncertem w szyst­
kie liczy, nawet szesnastki. 
Za nim i w jechała bryka z kró­
lewską parą. Za króla robił 
przewodniczący Rady, a za 
królową żona wójta. W  cza­
sie kiedy oni spełniali swoje 
obowiązki, w ó jt korzystając 
z okazji adorował żonę prze­
wodniczącego.

Nie zapomniano o biesia­
dnym stole. Kobitki z ODR 
przygotowały wyszukane

z grochem lub schabowego 
z kapustką.

Najciekawszą konkurenc­
ją festynu było przeciąganie 
liny. Silne, zdrowe chłopy 
ciągnęły linę, wywracając się 
co rusz ku uciesze gawiedzi. 
Szły zakłady (niestety, tylko 
s łow ne) kto wygra. Jeden 
z kib iców , w idać najbardziej 
doświadczony, typow ał bar­
dzo trafnie.

—  Te wygrają  —  m ówił 
wskazując jedną z drużyn 
—  bo najwięcej mają w  czu­

bie i nie w iedzą co robią.
W  zawodach chcieli też 

w ystąpić nieźle „zapraw ie­
n i” , a przez to pewni siebie 
„siłacze”  z Dąbia, ale naczel­
ny „E cha”  nie dopuścił ich 
zasłaniając się regulaminem. 
Pozwolono im jednak zmie­
rzyć się z „ch łopcam i”  ze 
Św in ic poza konkurencją. 
I tuta j (w  przeciw ieństw ie do 
piłkarzy) gospodarze okazali 
się lepsi, kładąc przeciwni-

w ał piec) zakończyło to 
wspaniałe św ięto. Ponoć od 
przyszłego roku Święto Pie­
czonej Pyry ma wejść do ka­
lendarza jako oficjalne świę­
to  państwowe, a w  Wielko- 
polsce nawet ustawowo 
dzień w o ln y  od pracy. Żeby 
nam jednak za dobrze nie 
było, będzie to  św ięto rucho­
me i zawsze przypadać bę­
dzie w  niedzielę. W  przy­
szłym  roku w  Świnicach dla

W ó j t  p u b l i c z n i e  a d o r u j ą c y  ż o n ę  p r z e w o d n i c z ą c e g o  R a d y

ków  (dosłownie) na łopatki, 
a nawet twarz.

Największą radochę miały 
dzieciaki, szczególnie w  cza­
sie rozdania nagród. S pon­
sorzy podarowali tyle upo­
m inków, że dla każdego star­
czyło. Niektóre spryciule ko ­
rzystając z zapadających c ie ­
mności podchodziły dwa ra­
zy. Ognisko z kapelą i p ie­
czoną kiełbachą (jeden to 
nawet pyrę na patyku próbo-

'Zczenia pierwszej rocznicy 
vięta zbudow any zostanie 
>mnik króla Tartufla I, Pan­
kiem zwanego. Odsłonię-
a dokona sam zaintereso- 
any w  towarzystwie królo- 
ej oczywiście. Z tej też oka- 
[ loka ln i producenci zobo- 
iązali się dostarczyć beczkę 
zmacniającego napoju 
ziemniaka. W icewójt 
'w ilu  po lic jan t) obiecał nie

N a s z  r a n k in g
Oto drugie notowanie rankingu „Ucha” na najorygi­

nalniejsze postaci życia publicznego w rejonie turkows- 
kim. Przypominamy, że na koniec roku planujemy ich 
podsumowanie, a od Czytelników oczekujemy kolej­
nych propozycji kandydatur do rankingu.
KATEGORIA I — KOBIETY
1. Grażyna M ich a la k  (radna 
Rady Miejskiej w  Turku) — za 
niechęć do kamedułów.
2. D o ro ta  G ranos (dyrektor 
Szkoły Podstawowej w  Sarbi- 
cach, gm. Przykona) — za 
wrodzony wdzięk w  zjedny­
waniu szkole sponsorów.
3. K rys tyna  Baranow ska 
(radna Rady Miejskiej 
w  Turku) —  za trafną ocenę 
urody i charakteru burmistrza 
Rybackiego.

KATEGORIA II 
—  ELEGANCI

1. Janusz Paw lak (przewod­
niczący Rady Gminy w  Św in i­
cach) —  za efektowny strój 
króla Tartufla na święcie pie­
czonego ziemniaka.
2. Je rzy Ż u ra w ie ck i (prze­
wodniczący Zarządu Regionu
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NSZZ „Solidarność") — za 
godzenie prawicowych poglą­
dów z brodą a la Marks.
3. Tadeusz C zerw ińsk i 
(przewodniczący Rady Miejs­
kiej w  Turku) —  za zgodność 
brody z poglądami.

KATEGORIA III 
—  GOSPODARZE

1. Józe f P aw lak  (radny Rady 
Miejskiej w  Turku) —  za no­
watorski pomysł powiązania 
wysokości diet z wydajnością 
pracy radnych.
2. Ryszard G. (dyrektor ban­
ku) —  za rzutkość.
3. Z dz is ław  Ś w ia tło w s k i 
(radny Rady Gminy Turek) 
—  za obronę nie rolników 
w  rolniczej gminie.

KATRGO RIA IV 
—  POLITYCY

1. Jan R adzim ski (radny Ra­
dy Miejskiej w  Turku) — za

☆

próbę liderowania czemuś, 
czego nigdy tak na prawdę nie 
było.
2. Bogdan Ś w ita j (radny 
Rady Miejskiej w  Turku) — za 
bezprzykładną lojalność w o ­
bec szefa.
3. D ariusz Tom czyk (lider 
turkowskiego KPN) — za w y­
trwałe kandydowanie.

KATEGORIA V 
—  SZCZĘŚLIW CY

1.  Lechos ław  P aw lak  (w i­
ceburmistrz Turku) — za to, że 
nie na stolcu, ale choć na stoł­
ku zasiadł.
2. S ta n is ła w  Dudek (w ice­
w ójt Świnic Warckich) — za 
to, że być nie powinien, a jest.
3. M a ria n  P ięgo t (były bur­
mistrz Uniejowa) — za umieję­
tne pozbycie się problemów.

KATEGORIA VI 
PECHOWCY

1 . Je rzy B a rto s ik  (radny Ra­
dy Miejskiej w  Turku —  za to, 
że był a już nie jest.
2. S ta n is ła w  Ja nko w sk i 
(radny Rady Miejskiej 
w  Turku) —  za to samo.
3. H enryk  K ranc (radny Ra­
dy Gminy we Władysławowie)
—  za to  samo.

E cho T u rk u

Z  okazji ro czn icy  w y b o ru  na posła, pan M a ria n 
czew ski w y p ra w ił w  „B a rb ó rc e "  d in n e r d 'a i^a \res- ^ 
m ó w ią c  po po lsku  p o p ija w ę  połączoną z pogaW?

J a k  p a n  p o s e ł

r o c z n i c ę  s w i ęi e t o w d

N a  i m p r e z ę  w y s ł a n o  k i ­

l k a d z i e s i ą t  i m i e n n y c h  z a ­

p r o s z e ń .  P r z y b y ł o  o k o ł o  

c z t e r d z i e s t u  n o t a b l i  

o  o k r e ś l o n e j  p r o w e n i e n ­

c j i  p o l i t y c z n e j .  N i e  z a b r a ­

k ł o  r a d n y c h  S L D  o r a z  n o ­

w o  w y b r a n y c h  b u r m i s t ­

r z ó w .  T o a s t o m  i  ż y c z e ­

n i o m  n i e  b y ł o  k o ń c a .

I m p r e z a  p o s e l s k i e g o  

„ l e c i a ”  p o ł ą c z o n a  b y ł a  

z  u c z c z e n i e m  w y b o r u  

b u r m i s t r z a ,  o  c z y m  n i e  

o m i e s z k a ł  p r z y p o m n i e ć  

w  s w y m  p r z e m ó w i e n i u  

p o s e ł  M a r c z e w s k i .  Z a ­

u w a ż y ł  t e ż ,  ż e  a ż  c z t e r ­

n a s t u  r a d n y c h  S L D  g ł o ­

s o w a ł o  z a  p a n e m  R y b a c ­

k i m .  S w o j ą  d r o g ą  c i e k a ­

w e  s k ą d  t o  w i e ,  s k o r o  w y ­

b o r y  b y ł y  t a j n e .

A h a . P o s e ł M arczew ski
b y ł  jeszcze  ła s k a w  tłu**1* '  
o żyć  s ię  d laczego  na ox°' 
c zys te  o b c h o d y  swego jb '  
b ile u s z u  n ie  za p ro s ił Pra'  
s y  lo k a ln e j.  Z e b ra n i więc 
d o w ie d z ie li się, że zda­
n ie m  p o s ła  ta  prasa j eS 
s tro n n ic z a . C hoć w  teda  
k c ji  „E c h a  T u rk u ”  P °& '
w iły  s ię  przypuszczenia\,

2e p ra w d z iw y  pow ód W  
i f ln y .  G o sp o da rz  obawia 
się  za pe w n e , iż  w  relaG 
2  im p re z y  zostan ie
szcze gó ln io n a  ilo ść  i  r °  
d z a j t r u n k ó w  w y p ity  
za z d ro w ie  naszego P 

łz n ie n ta rz y s ty .
T a k  w ię c  „E c h o ”  

W dzie  n a  im p re z ie  n ie  by 
ło ,  a le  U c h o  słyszało

trzeba. 19949 X



OsL u s /u a
^ k o ła  Ję zykó w  O bcych 

°9o School o f  English 
Unkcjonuje ju ż  p ra w ie  

c*tery lata. Zaczęło się od 
'ndywidualnych korepe- 

późnie j w y n a ję to  
pokój na ul. B ron ie w sk ie - 

gdzie o d b yw a ły  się 
kcje. W  pew n ym  m o- 

^ encie okazało się, że 
? ętnych je s t ta k  dużo, że 

Pomieszczenie je s t za 
a e* a jedna osoba nie da 

.. Ie rady z ty m  w szys t- 
ła^ ^ o trze bna była szko- 
ni  ̂Prawd z iw eg o  zdarze-

Wpraae2'0no odpowiedni budynek, 
nie; k ?2le był or> w  opłakanym sta­
raj . rak Podłóg, instalacji elektrycz- 
H o °9rZeWania- ^  ścianach w id- 
kilku°9romne dziury. Jednak w  ciągu 
'kić ? esięcy udało się 9 ° doprowa- 
S|̂ i ° Stanu używalności. Znalazło 
^ret • °e na trzy sa*e w ykładowe, 
cji,\Ą/pr!at' Pomieszczenie dla dyrek- 
spełnj- * ^H teturową szatnię. Szkoła 

Ws2elkie warunki bezpieczeń- 
ô|6jn ’'rTlagane w pracy z dziećmi, 

•łie Problemem było znalezie-
S b Pr Wiednich nauczVcieli- bek-
% njeV 1 różni. Jedni się sprawdzali, 
^  jest Obecnie grono pedagogicz- 
a1gi6| , j uż ustabilizowane. Języka 
^  j la9o uczą trzy osoby (być 

'iczba się zwiększy). Już
O
C

2aczną się lekcje niemiec-
len lub dwóch lektorów),

S o (D e.90' włoskiego i hiszpańs- 
8 Odbv0iednym nauczycielu)- Nau- 
Vh,UDVWa się w  grupach wieko- 
Ja’'°W0° nieważ lekcja musi byćjed- 
\  k  ^°zumiana przez wszyst- 
S ^ Wieł tez 9rupie ludzi w  tym 
M p ^ le^u zacząć mówić w  obcym 
> C kaŻde9 ° ucznia podchodzi 
^ażpy ‘dualnie, każdy jest tak samo 
'ki&g.. 6 . °rzy zaprzyjaźniają się 

1 'stnieje między nimi duża

więź uczuciowa. Jeżeli dziecko jest 
chore i nie może przyjść na zajęcia 
(odbywają się one dwa razy w  tygo­
dniu) - nadrabia zaległości z lekto­
rem, który przychodzi do niego do 
domu. Chodzi tu przede wszystkim 
o to, aby uczeń, który po dłuższej 
nieobecności przychodzi na lekcję nie 
zostawał w  tyle wobec reszty grupy. 
Dzieci są bardzo aktywne w  czasie

A n g i e l s k i  p o d  ż a g l a m i

zajęć. Mają możliwość popisania się 
swoją wiedzą. Są chwalone i mają 
świadomość że to, co robią, przyda 
się im w przyszłości.
Nauka w  szkole nie polega tylko na 
siedzeniu w  ławkach i biernym przy­
swajaniu wiadomości. Jest dużo gier 
ruchowych, film ów i zainscenizowa- 
nych scen sytuacyjnych, które poma­
gają w  całym procesie dydaktycznym, 
ucząc jak należy się zachować w  da­
nej sytuacji życiowej (np. w sklepie, 
w podróży itp.). Dla dzieci bardzo 
ważne jest osłuchanie się z językiem 
i to, żeby nie bały się nim posługiwać. 
Szkoła ma duże osiągnięcia jeżeli 
chodzi o nauczanie języka angiels­
kiego. W czerwcu tego roku do mię­
dzynarodowego egzaminu First Cer- 
tificate przystąpili uczniowie z pierw­

szych, drugich i trzecich klas L.O. 75% 
z nich zdało, w  tym cztery osoby na 
piątki. Byli to: Łukasz P a w lick i, L i­
d ia Łagodzińska, H u b e rt Łago- 
dz ińsk i, A ne ta  Kąciak, Łukasz 
R ych lik  i Sebastian Ceran.

Wszyscy koledzy w  szkole trzymali 
za nich kciuki, a kiedy okazało się jak 
wyglądają wyniki - gratulacjom nie 
było końca. Jest to tym większe osią­

gnięcie, że średnia wieku osób przy­
stępujących do tego egzaminu w yno­
si około 30 lat. Tymczasem zdały go 
i to bardzo dobrze - nastolatki. Rów­
nież wszyscy maturzyści nie mieli 
problemów z angielskim i na maturze 
i przy egzaminach na studia.

Materiały, z których korzysta się na 
lekcjach pochodzą z wydawnictw  an­
gielskich. Nauczyciele wyjeżdżają na 
zjazdy metodyczne do Wielkiej Bryta­
nii, przyjeżdżają również ludzie stam­
tąd. W przyszłym roku szkoła zostanie 
rozbudowana i znajdzie się miejsce na 
salę komputerową. Komputery po­
trzebne są przede wszystkim do po­
mocy w  sprawdzaniu wiedzy
uczniów, w  żadnym wypadku nie są 
w  stanie zastąpić nauczyciela. 
Z chwilą komputeryzacji zaczną się

zającia z umiejętności programowa­
nia i zostanie zatrudniony informatyk. 
Każde dziecko będzie pracowało przy 
własnym komputerze.

W związku z tym, że nauka języka 
musi się wiązać z elementami realioz- 
nawczymi, bo język to nie tylko słów­
ka, lecz cała baza historyczna i kul­
turowa - uczniowie poznają angielski 
oglądając filmy, ucząc się piosenek 
i obchodząc święta, które w  Wielkiej 
Brytanii są świętami państwowymi. 
W listopadzie odbędą się dwa z nich. 
Będzie to Święto Fajerwerków (ob­
chodzone w  rocznicę próby wysadze­
nia Parlamentu Brytyjskiego) oraz 
Święto Duchów (31 listopada). Od­
będzie się również Święto Dziękczy­
nienia.

Tego lata dzieci do lat 12 przeby­
wały na obozie językowym w  Jasta­
rni. Starano się im tam zapewnić jak 
najlepsze warunki i opiekę. Dzieci 
zwiedzały półwysep helski, korzystały 
z plaży i morza oraz uczyły się angiels­
kiego. Starsze dzieci wypłynęły w  rejs 
jachtem pełnomorskim Generał Zaru­
ski. Była to forma wypoczynku propa­
gująca tzw. szkołę życia. Trudno było 
co prawda organizować zajęcia z ję ­
zyka, ale uczniowie wykonywali 
wszelkie czynności należące do żeg­
larzy. Dzieci były w  Olandii, na Born- 
holmie i zwiedziły kilka dużych por­
tów  na naszym wybrzeżu. Jeśli będzie 
to możliwe, to w  przyszłym roku od­
będzie się rejs po wybrzeżu Bałtyku.

A co szkoła planuje na przyszłość? 
Jest wiele planów, których jednak nie 
będziemy zdradzać, bo nie wiadomo 
jeszcze, czy dojdą one do skutku. 
Poważnie jednak myśli się o zorgani­
zowaniu grup zintegrowanych, 
w  których znalazłyby się dzieci nie­
pełnosprawne, na wózkach inwalidz­
kich. Szkoła jest do tego przystoso­
wana - nie ma progów, wszystkie 
elementy wyposażenia sal są rucho­
me. Nie istnieją żadne bariery, które 
przeszkadzałyby niepełnosprawnym 
pobierania nauki języków obcych. 
Niedługo także szkoła zostanie upięk­
szona od zewnątrz.

Właściciele Logo Schooll of En- 
glisch wychodzą z założenia, że jeżeli 
być, to być najlepszym, i niewątpliwie 
tak jest, skoro liczba uczniów zwięk­
szyła się do kilkuset i przyjeżdżają oni 
nawet z Konina i Kalisza.

Jus tyna  Rylska

L o g o  S c h o o l

C^CZff26 ^ -Echa Turku,, z dnia 24.04.94 r. 
V c‘adv l artyku* "N a disko do Skarżyna''. Od 
S V > k° teki minęły cztery miesiące. Bywamy 
^ t6*0dh cflcielibśmy podzielić się wrażeniami 

c?diê bywających się w  sali OSP w  Skarżynie. 
d ° d obs û9i baru należącego do dysko- 

nf̂ kmę-.â cy są niekulturalni, słowa „proszę” 
s3 im zupełnie obce, a na podanie 

j 3  J S2klanki napoju trzeba bardzo długo

siedzi,o zachowanie bramkarzy, to jest ono, a.i r\qf-»r i k u ^ u u w a i i K ,  u  i u  i 11 ci i c  y , 1U  u n u

ih n v iczne- Co w Płynęło na taką opinię? 
(tj • sytuacja jaka miała miejsce 04.09 

eki J- niedziela) na sali, w  trakcie trwania

H ł̂a a|b^ 2'eży, siedząca przy jedn ym  ze stoli -
2akupiony nie w  barze należącym 

w innym punkcie sprzedaży, 
f  V  fni02auważywszy to, zabrali alkohol i „w y- 
I* ,lJdzi z sali. Wszystko byłoby w  po-

^  V nie sposób w  jaki to zrobili.

I994

Jeden z mężczyzn spróbował wytłumaczyć, że 
przed chwilą dosiadł się do pijących alkohol i nie ma 
z tym nic wspólnego. Bramkarz zamiast kulturalnie 
poprosić go do wyjścia i tam wysłuchać wyjaśnień, 
obsypał go wulgarnymi słowami, po czym prze­
wrócił i pobił. Bezbronny mężczyzna długo okładany 
był kopniakami przez „hardego" bramkarza, po czym 
wyrzucony z sali.

Dla nas takie zachowanie było szokujące, nato­
miast na bramkarzach nie wywarło żadnego wraże­
nia, zachowywali się tak, jak gdyby nic się nie 
wydarzyło.

Jak można w  tak bestialski sposób obchodzić się 
z ludźmi? Czy tak powinny postępować osoby 
odpowiedzialne za porządek?

Wracając do artykułu z nr 9 „Echa Turku”  przyto­
czymy ostatnie zdanie: „takich transakcji i takich 
imprez należałoby życzyć wszystkim remizom straża­
ckim w okolicy". Czy na pewno?

(Nazwiska do wiadomości redakcji)

E cho T u rk u

W  L is k o w ie  o d b ę d ą  s ię  u ro c z y s to ­
ści w  z w ią z k u  z 50 . ro c z n ic ą  ś m ie rc i  
K się d za  P ra ła ta , S e n a to ra  R P , W a c ­
ła w a  B liz iń s k ie g o .

Z a p r o s z e n ie  
d o  L is k o w a
Ksiądz B liz iński przez w ie le  la t byt n ie ty lko  

duszpasterzem te j parafii, ale rów n ież  je j d o s ­
konałym  w łodarzem  oraz propagatorem  sp ó ł­
dzie lczości, o św ia ty  i now oczesnych  fo rm  g o ­
spodarow an ia .

W  ram ach w spom n ianych  u roczystości o d ­
p raw iona  zostan ie msza św ., uroczysta akade­
mia oraz pośw ięcen ie  tab lic . Zespół redakcy j­
ny loka lnego  kw arta ln ika  „L is k o w ia n in "  (k tó ­
rego za łożycie lem  był rów n ież  ks. B liz ińsk i) 
w yda ł z tej okazji ko le jny  num er, k tó rego  
techn icznym  opracow an iem  zajęła się redak­
cja „E cha  T u rku ".

O rgan izatorzy uroczystości zapraszają  
do Liskowa na 27 i 29 października.

☆  15



L u d z ie  s p o r tu
—  H i s t o r i a  k l u b u  j e s t  d o ś ć  

k r ó t k a ,  a l e  k a r a t e  u p r a w i a  s i ę  
w  T u r k u  o d  d a w n a .

—  Nasz k lub pow sta ł zale­
dw ie dwa lata temu. H istoria  
sekcji karate sięga przełomu 
1978 r. i  1979 r. Wówczas 
była to sekcja aikido p row a ­
dzona przez pana Edwarda 
Kowalczyka. Ja  trafiłem do

—  C z y  z g o d z i  s i ę  P a n ,  ż e  
k a r a t e  t o  n i e  t y l k o  s p o r t ?

—  Tak, to prawda, karate 
pozwala dbać nie tylko  
o swoją kondycję fizyczną, 
ale i  psychiczną. D zięki w ie ­
lo le tn im  treningom  można 
osiągnąć pełną integrację  
ciała i  umysłu. Ci karatecy 
którzy poważnie podchodzą

p o d  Sieradzki K lub Karate. 
Przeniosłem ją  p o d  TKKF 
„Tęcza” , zarejestrowałem  
w  Polskim Zw iązku Karate, 
stała się w  ten sposób samo­
dzielnym oddziałem. N aw ią ­
zaliśmy kontakty z mistrzami 
/ szkoleniowcam i karate 
w  Polsce i  na świecie. W tym  
czasie uczestnicząc w  szko­
leniach podnosiłem  swoje  
kw alifikacje  instuktorskie.

—  C z y  z a j m u j e  s i ę  P a n  s p o r -  
t e m  z a w o d o w o ?

—  Nie, z zawodu jestem  
technikiem. N igdy jednak nie  
pracowałem  w  wyuczonym  
zawodzie. Do końca tego ro ­
ku  byłem zatrudniony w  Oś­
rodku Sportu i  Rekreacji. 
Obecnie jestem bez pracy. 
Praca w  klub ie  wymaga ode

W Ł O D Z I M I E R Z  R Y G I E R T
Prezes Klubu Karate i Sztuk W alk Wschodu

n ie j w  1980 r. W tym  czasie 
powstała w  Turku sekcja ka­
rate— kyokushinkai, p row a ­
dzona przez Sieradzki K lub  
Karate. Instruktorem  b y ł pan  
Andrze j Kunicki. Pracę w  te j 
grupie rozpocząłem w  1981 
r. i  kontynuuję do dziś.

—  S k ą d  z a i n t e r e s o w a n i e  
w ł a ś n i e  t y m  s p o r t e m ?

—  B y ł m om ent kiedy za­
cząłem poszukiwać celu 
swego życia. Sztuki w a łk i 
były  zawsze swego rodzaju  
tajemnicą, która m nie in try ­
gowała. Poza tym  z zapartym  
tchem słuchałem o mistrzach 
karate i  ich  niesam owitych  
wyczynach. Postanow iłem  
sam spróbować sw oich  sił, 
wstąpiłem w ięc do sekcji. 
Zajęcia odbyw ały się prze­
ważnie na korytarzu łub  na 
zewnątrz, bez względu na 
porę roku, gdyż o salę było  
bardzo trudno.

do przysięgi D ojo  to  ludzie  
zupełnie nieagresywni, w e­
wnętrznie spokojni, z rów no­
ważeni, nie pijący, niepalący, 
nie używający żadnych środ­
kó w  odurzających, bardzo 
kultura ln i, przestrzegający 
zasad etyki. Dła mnie karate 
jes t częścią m ojego życia. 
Wszystkie moje zaintereso­
wania w  mniejszym łub w ię ­
kszym stopn iu  oscylują w o ­
k ó ł tego sportu.

—  B ę d ą c  p r e z e s e m  k l u b u  n i e  
z r e z y g n o w a ł  P a n  z  p r o w a d z e ­
n i a  g r u p y . . .

—  N adał jestem  ins truk to ­
rem, prowadzę trzy grupy. 
Pierwszą grupę samodzielnie 
przejąłem w  1984 roku, do 
tego czasu byłem ćw iczą­
cym. Dopiero po  rezygnacji 
instruktora Andrzeja K un ic­
kiego przejąłem sekcję kara­
te. W tedy należała jeszcze

mnie dużego nakładu czaso­
wego. Na razie w ięc jes t to 
jedyne moje zajęcie.

—  K t o  b y ł  p a n a  m i s t r z e m ?
—  Pierwszym m oim  in ­

struktorem b y ł pan K ow a l­
czyk. Później było karate 
— kyokushinkai i  Andrze j 
Kunicki. Często wyjeżdżałem  
na szkolenia do sihana
—  Drewniaka. Jest to  czło­
w iek o olbrzym im dośw iad­
czeniu. Poza tym  odbyw a ł 
szkolenia i  starze bezpośred­
n io  u tw órcy  karate
—  Mas— Oyama.

—  J a k i e  s ą  P a ń s k i e  n a j w i ę ­
k s z e  o s i ą g n i ę c i a .

—  Posiadam drugie kyou
—  drug i stopień w ta jem ni­
czenia, brązowy pas. Egza­
m in na stopnie początkowe  
odbyw a się dwa razy do ro ­
ku, natom iast na stopnie w y ­
ższe egzamin jes t bardzo tru ­

zdjęcie — Maciej

dny, dlatego okres przygo to ­
wania się wydłuża.

—  C z y  w  T u r k u  j e s t  w i e l u  
m i ł o ś n i k ó w  k a r a t e ?

—  Jest sporo chętnych do 
udziału w  treningach. 
Oprócz tego do k lubu  należą 
sym patycy i  członkow ie, p ła ­
cący składki, a/e nie biorący 
udziału w  treningach.

—  C z y  s w o j ą  p a s j ą  „ z a r a z i ł ”  
p a n  r o d z i n ę ?

—  Tak, żona wspiera mnie  
w  tym  co robię. Dopinguje  
m i i  cieszy się z każdego 
m ojego sukcesu.

— O s ta tn ie  p y t a n i e  o

n i ą  z w i ą z a n e  z  k l u b e m .  . . . . .
-  Przede wszyS‘i t -  

chciałbym  pom yślny
w ić  sp raw ę  w a ru n k ó w ' 
i  o w y c h  i  p o w ię kszyć  e
Poza tym  życzyłby™  .0
u d a n ych  w ystąp ień  n ^
k lu b u  i  ja k  najw iększe! 
dob rze  w yszko lonych

dników . r„zmo',f
—  D z i ę k u j ą c  z a  r  (,

ż y c z y m y  P a n u  s p c l m e m a  
m a r z e ń  i  s a m y c h  s u k c e

R o z m a w i a ł a :  E d y t a  1

P r z e ł a m a l i  s i ę
Po nie najlepszym po­

czątku sezonu, A-klasowa 
drużyna „Tura” przeła­
mała zlą passę, odnosząc 
w trzech kolejnych me­
czach cenne zwycięstwa. 
Po pięciu rozegranych ko­
lejkach „Tur” zajmuje 
czwarte miejsce w tabeli.

Błękitni Mąkolno 
— Tur Turek 0:2 (0:1) 

Wyjazdowy mecz z „B łęk it­
nymi" był bardzo wyrównany. 
Obie drużyny stworzyły szereg 
sytuacji podbramkowych. Le­
piej dysponowani strzelecko 
byli jednak piłkarze z Turku. 
W pierwszej połowie po skład­
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nej akcji całego zespołu, piłkę 
w bramce przeciwnika umieś­
cił J a n  P a ń c z y k .  Wynik ten 
utrzymywał się przez dłuższą 
część meczu. Dopiero pod ko­
niec drugiej połowy lepiej 
przygotowani kondycyjnie za­
wodnicy „Tura" uzyskali prze­
wagę, potwierdzając ją zdoby­
ciem gola przez M a c i e j a  B e d ­
n a r k a .

B u d — L e x  S t r z a ł k o w o  —  T u r  
T u r e k  0 : 1  ( 0 : 0 )

Mecz ten był ponad 90-m i- 
nutową walką piłkarzy „Tura". 
Nie z przeciwnikiem jednak, 
ale z brakiem skuteczności. 
Przewaga turkowian była mia­
żdżąca, ale nie potrafili jej udo­
kumentować zdobyciem gola. 
Dobre imię drużyny uratował 
S y l w i n  D o n a r t  zdobywając je ­
dyną bramkę meczu w 75. mi­
nucie.

☆

T u r  T u r e k  —  H e t m a n  O r c h o ­
w o  3 : 0  ( 1 : 0 )

Był to drugi mecz rozegrany 
przez „Tura" na własnym bois­
ku. Miejscowi wystąpili 
w  składzie: T o m a s z  A r e n t ,  R o ­
b e r t  B a l c e r c z y k ,  T o m a s z  A d a m ­
czyk, P i o t r  Ś w i n i a r s k i ,  P r z e m y s ­
ł a w  W i t k o w s k i ,  M a c i e j  B e d n a ­
r e k ,  M a r c i n  K u r z a w a  ( k a p i t a n )  
S y l w i n  D o n a r t ,  A n d r z e j  K i e p u r a  
( o d  7 0  m i n .  M a r c i n  S i k o r s k i ) ,  
J a n  P a ń c z y k ,  R o b e r t  F r a n k o w ­
s k i .  Rezerwowymi byli: J a k u b  
C h a b e r s k i ,  K o n r a d  D o n a r t ,  S e ­
b a s t i a n  Ś l i w k a .  W  drużynie nie 
wystąpił T o m a s z  K o ł o d z i e j c z y k ,  
pauzujący za otrzymane wcze­
śniej kartki oraz M a r i u s z  M o d ­
r z e j e w s k i  sprzedany do „Euro- 
pexu-Baszty" Uniejów.

Sędzią głównym spotkania 
był W i e s ł a w  T o m a s z e w s k i  z  Ko­
nina.

Tradycyjnie już „Tur" rozpo­
czął z dużym animuszem. Przez 
pierwsze dwadzieścia minut 
na boisku dominował M a c i e j  
B e d n a r e k ,  oddając kilka strza­
łów na bramkę przeciwnika. 
Najdogodniejszą sytuację miał

w 13. minucie, kiedy nie strzelił 
do pustej bramki z około 13 
metrów. Zrehabilitował się po­
konując głową bramkarza 
„Hetmana" w  19. 
minucie.Nieprzerwany napór 
„Tura" trwał nadal. Ostro 
(choć niecelnie) strzelali jesz­
cze R o b e r t  F r a n k o w s k i  i J a n  
P a ń c z y k .

Reprymenda trenera M a r i a ­
n a  D o n a r t a  udzielona zawod­
nikom w  przerwie najwyraź­
niej pomogła. Natychmiast po 
wznowieniu gry pięknym 
strzałem w krótki róg popisał 
się R o b e r t  F r a n k o w s k i .  Bram­
karz gości z dużym trudem 
sparował piłkę. „Tur" zamknął 
przeciwnika na jego połowie. 
Po nie omal klasycznym zamku 
hokejowym wynik na 2:0 pod­
wyższył M a r c i n  K u r z a w a .  
W siedem minut później na 
listę strzelców wpisał się J a n  
P a ń c z y k .

Zawodnicy z Orchowa ogra­
niczali się wyłącznie do obrony 
własnej bramki. Przeprowa­
dzając nieliczne akcje (koń­
czące się zazwyczaj przed po-

E cho T u rk u

stnicy Jan pańCł:’p0n
rankowski. Tren

karnym „Tura” )  dwoma 
str>ikami. Gdyby turko-
le P o pra w ili skuteczność 

m ógłby zakończyć się 
'em dwucyfrowym.

jfopszymi zawodnikami
3 ' w  tym meczu byi‘: 
3ca Tomasz Adamczyk 

M acie j Bednarek 
iczyk i  R°' 

___ jnad

° rzystał jeszcze w  tym 
z usług nowego nabyt' 

1 ni karz a Jakuba Chabets 
który trafił do ,J ura 

°pexu” .
uset oglądających mecZ 
w  mogło być usatysfak' 
danych z gry, a przede 
tkim z wyniku osią9nf  
[rzez ich zespól. Szkóda
że działacze „Tura" zre'
wali ze sprzedaży bHe
3  mecz. M ogli choć
puszkę na d o b ro W °ln e

Z  Pewnością nie jadef1 ••-coarlby



T  a b e l e  4  W y n i k i
° j e w ó d z k a  A - k l a s a  s e n i o r ó w
W szóstej kolejce rundy jesiennej 
a zespoły z rejonu turkowskiego 

Obrywały mecze na wyjeździe.,,Tu- 
,s'a pokonała ,,Spartę" Konin 2:0, 
a«Tur uległ „P o lon ii" Golina 1:2.

I '  K u l i s i a  T u l i s z k ó w
i  plimpia Koło 
• ^iteowia Witkowo 

JTW Turek
■ jednoczeni Rychwał

Ślesin
■ ^ud-Lex Strzałkowo 

. ~KS Sompolno

. łękitni Mąkolno 

. • kolonia Golina 

. ■ Hetman Orchowo 
• Victoria Grabów 

O p a rta  Konin 
Nałęcz Babiak

6 11 14:3 
6 9 18:1 
6 9 13:4 

6 7 7:3 
6 7 6:4 

6 7 9:10 
6 7 9:11 

6 11:9 
6 4 14:12 

6 4 8:14 
6 4 7:13 
6 3 4:13 
6 3 6:16 
6 3 5:18

, ^ “iw ó d z k a  li-k iasa
Borki

3' r 25 Osiek Wielki 
4 ^2arni Brzeźno 

łednoczeni Dąbie

s e n i o r ó w
3 6:0 9:5 
3 5:1 9:4 

3 4:2 11:5 
3 4:2 13:8

5. Zjednoczeni Zagórów 3 4:2 13:10
6. LZS Ruszków 3 4:2 4:4
7 .  L Z S  Ś w i n i c e  W a r c k i e  3  3 : 3  6 : 7 8 .
8. LZS Karszew 3 3:3 3:7
9 Orzeł Grzegorzew 3 2:4 3:6
10. Orion Skulsk 3 1:5 4:9
11. Witbud Jaworowo 3 0:6 6:11
12. LZS Czerwonka 3 0:6 3:8

W o j e w ó d z k a  l i g a  j u n i o r ó w
1. Błękitni Mąkolno
2. Strażak Kramsk
3 .  T u l i s i a  T u l i s z k ó w
4. Górnik Kłodawa
5 .  I  u r  T u r e k
6. Olimpia Koło
7. GKS Sompolno

2 4:0 8:0 
2 3:1 14 :6 

2  3 : 1  3 : 0  
2 3:1 8:7 

2  3 : 1  1 : 0  
2 0:4 1:5 
2 0:4 0:5

8. Zjednoczeni Rychwał 2 0:4 0:12

W o j e w ó d z k a  l i g a  t r a m p k a r z y  g r u p a  I
1 .  T u r  T u r e k  2  4 : 0  3 : 0
2. Olimpia Koło 2 3:1 7:1
3. Strażak Kramsk 1 2:0 2:1
4 .  T u l i s i a  T u l i s z k ó w  2  1 : 3  0 : 2
5. Górnik Kłodawa 2 0:4 2:9
6. GKS Sompolno 1 0:2 0:8

W o j e w ó d z k a  l i g a  t r a n i p k a r z y  d r u p a  11
1. Polonia Golina 3  6 : 0  1 9 : 0
2. Górnik II Konin 2 4:0 12:2
3 .  E u r o - T ó m a r  T u r e k 2 2:2 4:5
4 .  K u r o p e x - B a s z t a  U n i e j ó w  2  0 : 4  2 : 6
5. Górnik III Konin 3 0:6 2:26

T u r k o w s k a  l i g a  z a k ł a d o w o - o s i c d l o w a
1. Automatyk 6 9:3 21:11
2. Technik 6 9:3 18:8
3. Elektron 6 9:3 15:6
4. Victoria 5 8:2 12:7
5. Kościuszki 6 7:5 11:10
6. Benny Hill 6 6:6 15:11
7. Brok 6 6:6 14:14
8. Junesco 6 6:6 10 :12
9. Oldboy 6 3:9 6:15
1 0 .  Laski 6 2:10 7:18
1 1 .  LO IV B 5 2:8 7:12
12 Rzeźnicy 1:11 5:17

Najlepsi sztrzelcy ligi:
9 bramek -  I r e n e u s z  C y t r o w s k i  -  Ben- 
ny Hill, C h o j n a c k i  P i o t r  -  Technik 
8 bramek -  D .  K w o l e k  -  Brok 
7 bramek -  W i e s ł a w  M i g a s  -  Auto­
matyk.

p r z y g o t o w a ł  ( a r t )

Na s ta d io n ie  1000-lecia  w  T u r­
ku, o db y ły  się M is trz o s tw a  P o l­
ski E ne rge tyków  W ęgla B ru n a t­
nego w  P iłce Nożnej. W y s ta r to ­
w a ły  w  n ich reprezen tac je  c z te ­
rech e le k tro w n i: B e łch a tó w ,
A da m ó w , K on in  i P ą tnów .

Mistrzostwa
energetyków

W ynik i poszczególnych spotkań:
Be łchatów  - Adam ów  2:0
Adam ów  - Konin 3:1
Konin - B e łchatów  (w a lkow er) 3:0 
Pątnów - Konin 0:1
B e łchatów  - Pątnów 3:0
Adam ów  - Pątnów 3:0
Tabela
1. A dam ów  3 4:2 6:3
2. B e łchatów  3 4:2 5:3
3. Konin 3 4:2 4:4
4. Pątnów 3 0:6 0:7

W  fina le spotkały się drużyny A d a ­
m owa i Bełchatowa, po zaciętym po ­
jedynku tu rkow ian ie  przegrali z goś ­
ćm i 0:1.

(art)

N ie p o k o n a n i
b

i  P  z w y c i ę s t w a c h  4 :1  z  „ T u r e m "  T u r e k  i 7 : 6  
r o P e x e m - B a s z t ą "  U n i e j ó w  d r u ż y n a  t r a -  

> P k a r z y  z  P r z y k o n y  p o k o n a ł a  „ E u r o - T o m a r ”  
U fe k  1 0 : 2 .

trampkarzy, działająca 
S w p 0dku Upowszechniania Kul­
ący . Wykonie, powstała kilka mie- 

0ej kierownikiem, trene-| ry. '-,CJ MCIUWIMMCMI, UCIIC~
r '9 h iened^erem łest dyrektor OUK 
S inyeW B a rto s ik . Jeżeli Rada 
> C c> ali w przyszłorocznym
?rU>v._ ® Pewna cnmp na Hziałalnnćre Pewną sumę na działalność 
k łilio wVstartuje ona w  rozgryw- 
Ito konieczne będzie ró-
•\ Na J o d o w a n ie  własnego bois-

razie rozgrywa mecze towa-
J1 W  drużynami trampkarzy rejo- 

Jaskiego na boiskach prze- 
zwycięstwach nad 

1 -,Europexem" rozgromili 
s? ‘ 2 a w ar ' Wyżsi, lepiej zbudo- 

^.?dnicy z Przykony nie dali 
Jtirl^ i^Sranowym trampkarzom 

iY *aS2cza w  dru9iej połowie 
r \!a po2w° lili przeciwnikom 

V arrikj asnej Połowy boiska.
Wfcj ' dla zwycięzców zdobyli: 

ekura (4), M a rc in  F rą t-

czak (3), M arek  D om ow icz , S ła ­
w o m ir  P ap ie rkow sk i i Tomasz 
M icha lak . Mecz sędziował trener 
„Euro-Tomaru" C zesław  K o w a ls ­
ki.

— Nie by ł to nasz najlepszy mecz 
— mówi Zbigniew Bartosik chłop­
cy podeszli do niego na dużym tuzie. 
Dopiero reprymenda w przerwie spo­
tkania zmobilizowała ich do większe­
go wysiłku. Znacznie lepszy był mecz 
w Uniejowie, zwłaszcza że w drugiej 
połow ie drużyna gospodarzy włączy­
ła do składu kilku starszych piłkarzy. 
Jeżeli zawodnicy nadał będą przeja­
wiać tak duże zaangażowanie i  chęć 
gry, to za kilka łat dochowamy się 
w Przy ko nie drużyny mogącej zagro­
zić najlepszym w rejonie.

Jeszcze w październiku, jak dotąd 
niepokonana drużyna z Przykony, ro­
zegra mecz z trampkarzami „Tu lis ii”  
występując już w roli faworytów.

( a r t )

i || r ^ ź d z i e r n i k u  r u s z a  d r u g a  e d y c j a  r o z g r y w e k  
. 9 i  m i e j s k i e j  t e n i s a  s t o ł o w e g o .  Z a i n t e r e s o  

tw : 1 u c z e s t n i c t w e m  w  r o z g r y w k a c h  m o g ą  p o -
C e r d z a ć., —  s w ó j  u d z i a ł  ( d r u ż y n y ,  k t ó r e  g r a ł y
&aP ?P r z e d n i e j  e d y c j i )  i  z g ła s z a ć  s i ę  d o  d n i a  1 5  
W / 2 *e r n i k a  w  b iu r z e  O S iR  p r z y  u l i c y  S p o r ­

n i  2 ,  t e l .  7 8 - 4 0 - 5 2 .
\  u p o m i n a m y ,  ż e  d o  r o z g r y w e k  z g ła s z a ć  s i ę  

i V r ^  d r u ż y n y  d w u o s o b o w e  z  c a łe g o  r e j o n u  
> ^ W s k i e g o .  _____________________________

* 1994

SKLEP „NATALIA” Papier -  Zabawki
PI. Wojska Pol. 12 (w  rynku)

N a jb o g a tsza  o fe r ta  gw ia zd ko w a  
u nas j u z  o d  dziś!

D u ży  w ybór a tra kc y jn e  ceny

P O L E C A M Y :
-  m askotki z pluszu -  klocki: LEGO, DUPLO -  tory sam ochodow e
-  lalki: BARBIE, SANDY -  puzzle (25-3000 e l.) -  sam oloty, śm ig łow ce
-  lalki „BO BAS" -  gry p lanszow e -  kole jki, roboty.
-  dom ki dla lalek -  sam och. na baterie

OFERTA SPECJALNA:
w ózk i dziecięce od 790  tys. (1, 2, 3 -fu n k c y jn e ).

Ośrodek S portu  i R ekrea­
cji w  Turku organizuje  
w  dniu 15 października  
1994 roku tu rn ie j piłki no­
żnej drużyn sześciooso­
bow ych dla ch łopców  ro­
cznik 1982 /8 3 . Zgłoszenia  
drużyn przy jm ow ane bę­
dą w  dniu rozpoczęcia tu ­
rnieju do godziny 9.30 na 
obiekcie OSiR przy ul. A r­
m ii K ra jow ej 1.

B I U R O
O G Ł O S Z E Ń

U n i e j o w s k a  6

tel. 78-47-49

☆E cho T u rk u 17



P r z e d w o je n n a  p ra s a  p is a ła :

E C H O  T U R E C K IE
z 7 i 14 października 1934 r.

Ada Sari w  Turku

Niemałą atrakcją naszego miasta 
był w  ubiegły piątek koncert najwięk­
szej artystki świata Ady Sari, w  sali 
Związku Rzemieślników. Na zapro­
szenie przebywających w Turku p. 
Grzbowskich, przyjaciół artystki, Tu­
rek gościł u siebie sławę, która nigdy 
nie zagląda do pomniejszych miast. 
ADA SARI w  Turku! Więc każdy jaki 
taki, wygrzebał ostatnie groszaki 
i szedł. Szedł, a Sala Związku Rze­
mieślników, jak rzadko w  tych cza­
sach, wypełniła się po brzegi. Nawet 
wyjątkowo nie spóźniono się. Kon­
cert wypadł jak zawsze.(...) Nikt się 
nie zawiódł. Ogłuszające i rozsadza­
jące dłonie oklaski były dowodem

zadowolenia. Po pierwszej części 
koncertu zjawił się na scenie p. dyr. 
miejcowego gim. M.Cieplak i wręczył 
artystce prześliczny bukiet róż. Były 
to wyrazy podziękowania, złożone 
przez usta p. dyrektora w  imieniu 
szkoły, dzieci i całego społeczeństwa, 
znaczniejszą bowiem część dochodu 
artystka przeznaczyła na budowę no­
wego gmachu gimnazjum w Turku. 
Ale nie tylko publiczność wyniosła 
pełnię zadowolenia, dowiadujemy 
się bowiem,że dla samej p. Ady Sari 
wieczór był bardzo miły i sympatycz­
ny —  miała oświadczyć, że niespo- 
dziewała się, iż w  małem mieście 
może wytworzyć się taka miła atmo­
sfera wśród publiczności...

Daj o fia rn y  grosz 
na b ud o w ę  szkół

Ztakiemi i podobnemi napisami na 
transparentach przemaszerował przez 
miasto w dniu 7 bm. manifestacyjny 
pochód... dzieci szkół powszech­
nych. Dzieci, które same ze swych 
drobnych składek zasilają fundusze 
Towarzystwa Popierania Budowy 
Szkół Powszechnych, wołając o licz­
niejsze i lepsze budynki i sale szkolne.

Wołają i apelują do całego społe­
czeństwa, by swemi ofiarami przy­
czyniło się do zapewnienia tylu ty ­
siącom dzieci pozbawionych nauki, 
możliwości uczenia się. Pochodem 
swym rozpoczęły „Tydzień Szkoły 
Powszchnej”  w  czasie którego, w  ca­
łym kraju odbywają się zbiórki na 
rzecz Szkoły Powszechnej i propa­
gandę oświaty...

N ow y  Zarząd m iasta

W dniu 6 października r.b. w  mieś­
cie Uniejowie odbyły się wybory na 
burmistrza. Burmistrzem m. Uniejo­
wa wybrany został znany działacz 
społeczny, oficer rez. W.P. p. Juliusz 
Ponsyljus, vice-burmistrzem p. rejent 
Bagiński (b. starosta). Na ławników 
pp. Stanisław Sieczko —  kier. Szkoły 
i Edmund Wojciechowski —  właś­
ciciel młyna.

Jak widać z powyższego, ska 
nowego Zarządu miasta wybrany 
stał z ludzi fachowych i doświadcz 
nych.

S traszny pożar w  Dobrej

W niedzielę 30 września r.b. o 9° 
dżinie 9 wieczór w  mieście Do 
przy ul. Tyły Wartskie wybuchł po ̂  
w  zabudowaniach należących ^  
Boczka Tomasza. Ze względu na ' 
że w  danej dzielnicy domy byy^ 
części drewniane i gęsto zabud  ̂
ne, ogień gnany wiatrem, r0Z®zeiCją 
się wprost z błyskawiczną szybko^ 
na sąsiednie budynki i w n‘®sP (i 
kilka minut 12 domów mieszkamy 
stało w  morzu płomieni. Na ml 
pożaru powstała straszna P ,g. 
—  ludzie napełnieni strachem uC 
li jak najdalej od ognia, nie siaQ̂ .  
się przyjść z pomocą strażom P 
nym, które przybyły z sąSie ̂ jgl 
stron. W akcji gaszenia pożaru ■ 
udział oddział sikawki m°t° ,gj 
z Turku, który to w  akcji tej 
najwięcej zadecydował w zli 
waniu groźnego żywiołu. .

Straty są duże i przekraczają P in 
szło sto tysięcy złotych, 40 .^r0- 
pozostało bez dachu nad głoWq 
dków do życia. k

Wybrała:Ewa Ogrodowczy

PRYWATNA 
LECZNICA 

Sp. z o.o.
60-309 Poznań, 

ul. Grunwaldzka 156 
tel: (0-61) 67-58-51, 
fax: (0-61) 67-15-30

S P E C J A L IS T Y C Z N E  G A B IN E T Y  L E K A R S K IE  
I D IA G N O S T Y C Z N E

62-700 Turek, ul. Milewskiego 8, tel. (0-63) 78-48-07, wew. 208, 285

lek. med. M. Wiśniewska-Reysner, specjalista chrób dziecięcych - środa - 16.00-17.00
lek. med. B. Niespodziańska - pediatra - poniedziałek, piątek - 16.00-18.00
lek. med. M. Walczak - pediatra - wtorek - 16.00-18.00
lek. med. Z. Miklas - specj. w chirurgii urazowo-ortopedycznej - wtorek, czwartek -16.00-18.00 
lek. med. H. Kroczewska - specjalista neurolog - poniedziałek - 11.00-12.00,

piątek - 15.00-16.00
lek. storn. T. Woźna - stomatolog - wtorek, czwartek - 16.00-17.00
lek. med. H. Leszczyńska - specjalista chorób wewnętrznych - czwartek - 15.00-16.00
dr n.med. M. Kubaszewska specjalista onkolog - I i III sobota miesiąca - 10.00-12.00
mgr G. Andryjowicz - laboratorium analityczne - poniedziałek, środa, piątek - 16.00-18.00,

sobota - 9.00-11.00
lek. med. J. Brzeziński - specjalista w chirurgii onkologicznej - I środa miesiąca - 11.00-12.00 
lek. med. A. Szalek - choroby płuc - wtorek, piątek - 15.00-16.00
lek. med. A. Kusztal - specjalista chorób wewnętrznych - poniedziałek, środa - 16.00-17.00
lek. med. M. Sauczek - specjalista urolog - środa - 16.00-18.00
lek. med. B. Mikowski - specjalista chirurg - wtorek, czwartek - 16.00-18.00
dr n.med. P. Styczyński - specjalista dermatolog - środa - 13.00-14.00,

piątek - 15.30-17.00
dr n.med. S. Andrzejak - specjalista neurochirurg i neurotraumatolog - wtorek - 14.00-15.00 
lek. med. P. Biliński - spec. chorób wewnętrznych-endokrynologia, 
choroby tarczycy - środa - 15.00-17.00
lek. med. A. Chmielewski - ginekolog-położnik - wtorek, piątek - 15.30-18.00
lek. med. M. Malarowski - specjalista reumatolog - poniedziałek, czwartek - 16.00-18.00

W Y K O N U J E M Y :
analizy: krwi, moczu, hematologiczne, badania okresowe, gastroskopie, 
rektoskopie, bezbolesne usuwanie żylaków odbytu, USG tarczycy, b io­
psje tarczycy, badanie poziomu hormonów we krwi, EKG, konsultacje 
specjalistyczne, specjalistyczne leczenie szpitalne w  Prywatnej Lecznicy 
„CERTUS" w  Poznaniu (285 / e/ 9 4 )

Biuro Poselsko Senatorskie Polskiego Stronnictwa Ludowego
w  T u r k u  u l .  3  M a j a  2 ,  t e l .  7 8 - 4 3 - 5 6  i n f o r m u j e  ż e :

W związku z nasileniem prac parlamentarnych zmianie ulegają dyżury parlamentarzystów od dnia 
1  października.

Dyżury w  Turku będą pełnić: poseł Jan Kopczyk w każdy 3 poniedziałek miesiąca od 
13.00-14.30, poseł Piotr Chojnacki w każdy wtorek po 15 (jarmark) od 14.00-16.00, senator 
Anna Olejnicka w każdy drugi wtorek miesiąca od 13.00-15.00, Ponadto Biuro Poselsko 
Senatorskie będzie czynne w  każdy poniedziałek, wtorek i piątek w  godz. od 10.00-15.00

☆

•  W Y S O K IE J  J A K O Ś C I  O K N A  I D R Z W I 

Z  P C V  Z  P R O F IL I N IE M IE C K IE J  F IR M Y  

„ V E K A ”  Z O K U C IA M I  F IR M Y  „ W IN K H A U S

-  okna o dow olnych  w ym iarach  i kszta łtach  (łąki, łraP 
tró jką ty , itp .),

-  d rzw i: w ejściow e, tarasowe, harm onijkow e zew nętrzne ,
-  w ia tro łapy, w itr y n y  sklepowe, ścianki działowe,
-  ro lety  ze w n ę trzn e  i parapety  z  P C V  i A L , wujłfl'
-  s zy b y  zespolone różnych  rodzajów  oraz bezpieczne i a n t y ^  

m aniowe,
-  ogrody z im o w e  (a ltanki, w erandy).

W relacji z uroczystości dożynkowych w Piętnie 
stanowisko pana Wojciechowskiego. Jest on prezes 
Związku Ochotniczych Straży Pożarnych. Funkcję I 
pełni natomiast st. kapitan inż. Wojciech Mendelak. C

TUREK
Pawilon H andlowy 
„A d am "
Obwodnica PN

Ł Ó D Ź
P.P.H. Linda
ul. Zgierska 211
tel. 57-74-55, 34-24-17
fax 34-21-45, tlx 884406

18 E cho T u rk u



99„ M id a s
Turek, ul. Kaliska 6 

oferu je  w y r o b y  ze:
—  z ł o t a ,  s r e b r a ,

—  z e g a r k i ,  p a r a s o l e .

P o  s t a r y c h  c e n a c h  d o  1 9 . 1 0 . 1 9 9 4  r j  

Z A P R A S Z A M Y

W i e l k o p o l s k i  B a n k  K r e d y t o w y  S A  

O d d z i a ł  w  T u r k u

ogłasza p rze ta rg  n ieog ran iczony  na sprzedaż 
— sam ochodu m ark i ,,Ta rpan”  S-237, rok p ro d u kc ji 1989. 
Cena w y w o ła w c z a  25.000.000,- zł (cena zaw ie ra  poda tek 

VAT).
Wszystkich zainteresowanych zapraszamy do przetargu, który od­

będzie się w  dniu 25 października 1994 r., o godz. 12.00, w  siedzibie 
Wielkopolskiego Banku Kredytowego SA Oddział w  Turku, PI. Sien­
kiewicza 2 .

Szczegółowych informacji na temat przedmiotu sprzedaży można 
zasięgnąć w  naszym Banku (pokój 2) do dnia przetargu łącznie z oględzi­
nami samochodu w  godz. od 8.00-15.00

Biorący udział w  przetargu są zobowiązani uiścić wadium w  wysokości 
10% ceny wywoławczej, tj. kwotę zł. 2.500.000 do kasy WBK SA 
o/Turek, najpóźniej w  dniu przetargu.

Wadium przepada na rzecz sprzedającego, jeżeli żaden z uczestników 
przetargu nie zaoferuje ceny nabycia równej, co najmniej cenie w ywoła­
wczej.

Bank zastrzega sobie prawo odwołania bądź unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyny.

(292/ EJ 94)

S P Ó Ł D Z I E L N I A  I N W A L I D Ó W  

„ S I N T U R ”  W  T U R K U ,

U L .  K O L S K A  19 , T E L .  7 8 - 4 5 - 2 8

za trud n i inżyn ie ra  m echanika na s ta n o w isku  
Specjalisty te ch no loga .
*vVrnagania: kilkuletni staż pracy w  biurze konstrukcyjno-techno- 
^ c z n y m , aktualne orzeczenie KIZ stwierdzające niepełnospraw-

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

y  J u r ”  zaprasza OGŁOSZENIA 78-47-49
to^dziem ikn .  if in n  10 nn l

Miejski Dom Kultury 
w Turku

przyjmuje zapisy do:
1 . P racow ni fo tog ra ficzne j
2. Teatru ruchu
3. Teatru Baśni
4 . Koła p lastycznego
5. Kola ko m pu te ro w eg o  - 

kom pu te r C om m odore  64
6. Zespołu tańca w spó łcze s­

nego
7. Zespo lu  w oka ln eg o
8. Kurs tańca to w a rzysk i'

SKLEP METALOWY
p o l e c a  w  d u ż y m  w y b o r z e :

śruby, nakrętki, wkręty, 
gwoździe, nity, kołki

narzędzia warsztatowe 
i hydrauliczne, wiertła, gwinto­
wniki, zamki, zawiasy, papier 
ścierny, itp.

T u r e k ,  u l .  K o n i ń s k a  1
(wejście od ul. Kaliskiej obok |  

Urzędu Skarbowego
(43/Y/94) I

“2|ernika o godz. 16.00, 18.00 
%  ie Pa*dziernika o godz. 10 .00, 
\ ' ‘6.00,18.00 i 20.00, 9 paździer- 
?ro j 9odz. i 000 j 1 2 .00 na film  

USA p t- - THE FLINSTO- 
12. Reżyseria: Brian Le- 

rahi$ ^  John Goodman, R ickMo- 
^ / . l ^ b e th  Taylor.

> nymla 0 życiu jaskiniowców. Dwie 
i o\a ?zkał3ce w  prehistorycznej osa- 
V 0c sobie wzajemnie przyjaźń 

te 'ntson P°życza ^siadowi pie- 
> 'o Wi n.2 ^ ię c z n o ś c i pomaga Flints- 
/We. a *d°być wysokie stanowisko służ- 
\ \ ^  wans rodzi kłótnię, niezgodę i nie-

Od i
P'00fi^ d° 13 października o godz. 
f  produkci '  USA pt. „Księ-
A ^o lf1 ' ^ 2  ograniczeń Reżvse- 

an9 Reitherman.

P.P.H. „LINDA”
Z a k ł a d  P r o d u k c y j n y  C h r a p c z e w ,  w o j .  k o n i ń s k i e ,  

t e ł .  D o b r a  2 9 3 ,  3 5 7 ,  t e l / f a x  S i e r a d z  ( 0 4 3 )  7 4 - 8 5 5 ,  t l x  0 4 8 6 6 0
1. P rze ds ię b io rs tw o  P ryw a tn e  „L in d a "  z a tru d n i p ra c o w n ik ó w  na s ta n o w iska :
— z-ca g łó w n e g o  ks ięgow ego
—  d /s  m a rke tin g u  i a d m in is tra cy jn ych
—  do nadzoru i k o n tro li p ro d u k c ji ok ien  i d rz w i z PCV oraz szyb zespo lonych

2. O fe ru je m y  do sprzedaży p e łn o w a rto ś c io w e  szyby zespo lone oraz p o je d yn ­
cze ze szkła FLOAT o różnych  w y m ia ra c h , po obn iżonych  a tra kcy jn ych  cenach.

Oferty należy składać w  sekretariacie Zakładu w Chrapczewie.
(ogłoszenie płatne)

yana ekranizacja powieści Rudy-
O g ło s z e n ia  d r o b n e  ♦  O g ł o s z e n i a  d r o b n e

Dr> chlo 9' Przyg°dy w  dżungli indyjs 
% | kiPCa Mowgliego wychowanego

S  i^g® 17 października o godz. 
jjApt na komedię produkcji 
V *  |a tD °d2inka 2 Bever|y H ills". 
C ’Ń s t . 2Vseria: Penelope Sphe- 
i* li|w J 'm Varney, Diedrich Ba- 

lAogJ^mhn.

V°^rvwd2ina. mieszka^ ca na mocza_ 
\ u ak te k ‘ 2*oza ropY naftoweŁ zcłoby- 
Na a przenosi do zamożnej 

, n9e*es- Chciwi sąsiedzi pró- 
u. Wić ich bogactwa.
V t..„

zastrzega sobie prawo zmia-
(J)

Y r ó b  p i e c z ą t e k  
,  ■ w i z y t ó w e k

|(0 - Bn'e i fa rbow an ie  
S,fa / Jc łló w . fu te r, kurtek
T > c h

, ;I, ’ ul. M ile w s k ie g o  10
V  a S pó łdz ie ln ia  „S C H "

Nieruchomości

Kupię budynek mieszkalny w stanie surowym. 
Oferty z. ceną w redakcji „Echa Turku".

(180/ 94)
Kupię niewielki domek (2,3 pokoje). W dobrym 

stanie w Turku. Wiadomość: tel. 78-40-30 lub 
78-58-% po godz. 15.00 (188 94)

Sprzedam dom. Turek ul. Radosna 5
(293/E / 94)

Biuro Informacji Gospodarczej zatrudni 
akwizytora reklam i ogłoszeń z terenu Turku. 
Konin tel. 43-32-36 (34/ U /  94)

Montaż:
żaluzje poziome i pionowe, rolety antywlama- 

niowe, drzwi harmonijkowe, wyciszanie drzwi, 
zamki „Gerda”, przeróbki okien. Tel. 78-41-86 

Zamienię mieszkanie 1-pokojowe na większe. 
Tel. 78-18-94 (wieczorem) (185/ 94)

Subit 130 kg 1,1 min., tel. 78-17-88
(184/94)

Zamienię mieszkanie 2-pokojowc 32 m kw., 
parter na większe. 78-24-94

(287/ E /  94)
Wynajmę lub zaopiekuję się osobą starszą lub 

samotną wzamian za możliwość zamieszkania. 
Tylko poważne oferty. Wiadomość w redakcji.

(190 94)
SALON MASAŻU, sauna - solarium - siłow­

nia. ZAPRASZA całą dobę - Kalisz, tel. 
715-65 (062)

Zatrudni atrakcyjne pani 
kwaterowanie na miejscu.

:. Gwarantujemy za- 
(191/94)

Kupię kawalerkę lub małe 2-pokojowe z c.o.. 
Tel. 78-22-52 (192/ 94)

Zamienię kawalerkę z c.o. na 2 lub 3 pokoje 
piecowe. 78-47-41 (294/ E /  94)

Kupię kawalerkę z c.o.. Tel. grzecznościowy 
78-56-98 (wieczorem) (193/ 94)

Kupię kawalerkę lub rozpoczętą budowę. 
78-53-03

(295/ E /  94)

Sprzedam

Fiat 126p, (1978), stoły garmażeryjne z alumi­
nium. Wiadomość: Kowale Pańskie 75, tel. 239 

(187/ 94)
Garaż na Os. Wyzwolenia. Tel. 78-20-14

(189/94)
Sprzedam Star 200, maszynę omlotową MSC 

7 B, prasę Kuna 2. Tel. 78-61-06
(286/ E /  94)

Sprzedam welniarkę do drewna. Tymianek 6, 
62-840 Koźminek, tel. Kalisz 137-11 wew. 181

(290/E / 94)
Sprzedam ciągnik C-360. Wiadomość tel. Pie­

kary 74 po 20.00. (289/ E /  94)

Sprzedam kombajn zbożowy nowy, Foretchritt 
512. Cena 130.000,-. Tel. Topólka 2 woj. Włoc­
ławek (288/E / 94)

F A C H  —  M A N
proponuje:

montaż domofonów i alarmów. 
A la rm y  w  domach prywat­

nych, sklepach, hurtowniach i in ­
stytucjach.
Informacja - Turek. tel. 78-38-28

W s z y s t k i m ,  k t ó r z y  b y l i  z e  m n ą  p o d c z a s  c h o r o b y  O j c a  o r a z  t y m ,  k t ó r z y  
w z i ę l i  u d z i a ł  w  p o g r z e b i e

śp. EUGENIUSZA CZERWIŃSKIEGO
składam serdeczne podziękowanie za pomoc i wsparcie 

Tadeusz Czerwiński
________________________________________________________________(2 9 1 /1 1 /9 4 )
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K A L E N D A R I U M
Od 5 do 19 października

5 środa
A p o l i n a r e g o ,  C z ę s t o g n i e w a ,  D o n a t a ,  
D o n a t y ,  F a u s t a ,  F i d e s a ,  F l a w i i ,  F l o r y ,  
I g o r a ,  J u s t y n a ,  K o n s t a n c j u s z a ,  K o n -  
s t a n s a ,  M a r c e l e g o ,  N a t y ,  P l a c y d a ,  R a j ­
m u n d a
wschód słońca 5.43, zachód 17.06 

Kiedy październik śnieżny i chłodny, 
to styczeń zwykle łagodny.

1713 — urodził się Denis Diderot.

6  c z w a r t e k
A r n o l d a ,  A r t u r a ,  A r t u s a ,  B r o n i s ł a w a ,  
B r o n i s z a ,  B r u n o n a ,  B r u n o n y ,  E m i l a ,  
F r y d e r y k i ,  H a n n y ,  P e t r y ,  R o m a n a
wschód słońca 5.45, zachód 17.02 

Gdy październik ciepło chadza, w  lu­
tym mrozy naprowadza.

1788— otwarcie obrad Sejmu 
Czteroletniego (zw. Wielkim).

1873 — zmarł Paweł Edmund 
Strzelecki, podróżnik, badacz Austra­
lii (ur. 1797)

7  p i ą t e k
A m a l i i ,  A m e l i i ,  J u s t y n y ,  K r y s t y n a ,  M a ­
r k a ,  M a r i i ,  R o ś c i s ł a w y ,  S e r g i u s z a ,  S t e ­
f a n a ,  T e k l i ,  W i r g i n i i  
wschód słońca 5.48, zachód 17.07 

M a t k i  B o ż e j  R ó ż a ń c o w e j

8  s o b o t a
A r t e m o n a ,  B r y d y ,  B r y g i d y ,  D e m e t r i u -  
s z a ,  L a u r e n c j i ,  L o r e n y ,  L u d w i k a ,  M a r ­
c i n a ,  P e l a g i i ,  P e l a g i u s z a ,  S y m c o n a ,  T a i -  
d y ,  W a l e r i i ,  W o j s ł a w y ,  Z e n o n a  
wschód słońca 5.50, zachód 17.05 

Po świętej Brygidzie babie lato górą 
idzie.

1910 — zmarła poetka polska Ma­
ria Konopnicka.

1982 — uchwalona przez Sejm 
PRL ustawa, delegalizuje NSZZ „S o ­
lidarność" i NSZZ Rl „Solidarność"

9  n i e d z i e l a
A r n o l d a ,  A r n o l f a ,  A t a n a z j i ,  B o g d a n a ,  
D i o n i z e g o ,  D i o n i z j u s z a ,  D o b r a w y ,  G e ­
n o w e f y ,  J a n a ,  L u d w i k a ,  P r z e d p e ł k a ,  
S y b i l i i ,  W i n c e n t e g o
wschód słońca 5.51, zachód 17.03

Gdy październik suchy, zima pełna 
pluchy.

1 0  p o n i e d z i a ł e k
A l o n y ,  D a n i e l a ,  F r a n c i s z k a ,  G e r m a n a ,  
K a l i s t r a t a ,  L o r c t t y ,  L u t o m i r a ,  M a r i n y ,  
P a u l i n a ,  P o l i ,  P r z e m y s ł a w a ,  T o m i ł a
wschód słońca 5.53, zachód 17.01

Orzech prędko gdy opada, zima się 
trwała nie nada.

1980 —  rejestracja NSZZ „Solidar­
ność".

1 1  w t o r e k
A l b i n y ,  A l d o n y ,  B r u n o n a ,  B u r c h a r d a ,  
D o b r o m i ł y ,  D o b r o m i ł a ,  E m i l a ,  E m i l i a ­
n a ,  E m i l i u s z a ,  G e r m n i k a ,  M a r i i ,  M a r i a ­
n a ,  M e l i ,  P l a c y d y
wschód słońca 5.54, zachód 16.59 

Macierzyństwa NM P 
Na Emila babskie lato się przesila. 
1962 —  papież Jan XXIII otworzył 

Sobór Watykański II (trwał do 1963
r.)

1 2  ś r o d a
C y r i a k a ,  E u s t a c h e g o ,  E u s t a c h i u s z a ,  
G r z y m i s ł a w a ,  G r z y m i s ł a w y ,  K r y s t y ,  
M a k s a ,  M a k s y m i l i a n a ,  O s t a p a ,  S a l w i -  
n a ,  S e r a d i n a ,  S e r a f i n y ,  W i t o l d a ,  W i t o l -  
d y ,  W i t o l d a
wschód słońca 5.56, zachód 16.57

Na Maksymiliana podaj futro dla 
pana.

1943 —  bitwa pod Lenino.

1 3  c z w a r t e k
D a n i e l a ,  E d w a r d a ,  G e r a l d a ,  G e r a l d y n y ,  
M a u r y c e g o ,  M i k o ł a j a ,  R e n a t y ,  R e n y ,  
S i e m i s ł a w a ,  T e o f i l a ,  W i l f r y d y
wschód słońca 5.58, zachód 16.55

W Edwarda jesień twarda.

1 4  p i ą t e k
A l a n a ,  A l a n y ,  B e r n a r d a ,  B e r n a r d y ,  D a ­
m i a n a ,  D o m i n i k a ,  D o m i n i k i ,  D z i e r ż y -  
m i r a ,  F o r t u n a t y ,  K a l i k s t a ,  K a l i k s t y ,  L i -  
w i i
wschód słońca 5.59, zachód 16.53 
D z i e ń  n a u c z y c i e l a

Gdy nie rychło liść opada, zima ostra 
bywa rada.

1773 —  Sejm Polski powołał pier­
wsze w  skali światowej Ministerstwo 
Oświaty — Komisję Edukacji Narodo­
wej.

15 sobota
Brunona, Gościslawa, Gościsławy, Ida* 
lii, Jadwigi, Jagody, Leonarda, Sewera, 
Tekli, Teresy
wschód słońca 6.01, zachód 16.50

Kto sieje na Jadwigę, ten zbiera z roli
swej figę.

Po i w .  Jadwidze,
1817 — zmarł w  

caria) Tadeusz Kościuszko.

są d o jr z a le  rydze.
Solturze (Szwaj

1 6  n i e d z i e l a
A m b r o ż e g o ,  A u r e l i i ,  D i o n i z e g o ,  F lo r e n -  
t y n y ,  G a l i i ,  G a l l i n y ,  G a w ł a ,  G e r a r d 8’ 
G e r h a r d a ,  G r e t y ,  G r z e g o r z a ,  L u d o m i r  
M a r t y ,  R a d z i s ł a w a
wschód słońca 6.02, zachód 16.48 
D z i e w i c t w a  N M P

Św. Gaweł stoi za to, jakie będzie 
przyszłe lato.

1945 —  Polska jako współzałoży­
ciel podpisała kartę Narodów Zjed­
noczonych.

1978 —  metropolitę krakowskiego' 
kardynała Karola Wojtyłę, wybrano 
papieżem.

1 7  p o n i e d z i a ł e k
A n d r z e j a ,  A n t o n i i ,  I g n a c e g o ,  L u c j a 8i > 
L u c y n y ,  M a g d a l e n y ,  M a ł g o r z a t y ,  f i1*' 
r i a n a ,  S u h s ł a w y ,  W i k t o r a ,  W i k t o r i i ^
wschód słońca 6.04, zachód 16-4°

Babie lato w październiku, baby niaJ 
robót bez liku. . . ahi

1992 —  Sejm uchwalił tzw. W 
Konstytucję.

1 8  w t o r e k  K i e Inencj>>
B r a t u m i ł a ,  H a n n y ,  J u l i a n a ,  £  £ j e -  
K l e m e n t y n y ,  Ł u k a s z a ,  R e n e ,  K  ’ 
m o w i t a  u a h  16-44
wschód słońca 6.06, zacho 
D z i e ń  Ł ą c z n o ś c i o w c a  włóka-

Na św. Łuka schowaj pług

F A  D E N T
S T O M A T O L O G I A  

O T E T Y I

■ le k .  s to r n .  E lż b ie t a  F u r m a n
■ le k .  s to r n .  R e n a ta  F u r m a n
• te c h .  d e n t .  A r n o ld  F u r m a n

u l.  D o b r s k a  2 7  ( r ó g  N o w e j )  
T u r e k .  t e l .  7 8 - 4 8 - 9 6

F i r m a  „ S U I M  T R A D E "  
w  M a l a n o w i e

Tel. 64 Malanów lub Konin 42-39-03

ogłasza
przyjęcia do pracy w  za w o d z ie  szw aczki od dn ia  1 października br.

(42Z V /94)

Dyrektorowi Zakładów Elementów Automatyki Panu 
inż. Tadeuszowi Czerwińskiemu wyrazy współczucia z po­
wodu śmierci

O JCA
s k ła d a ją  

Z w ią z k i Z a w o d o w e  
i w s p ó łp ra c o w n ic y

S A P
T u r e k ,  u l .  P i ł s u d s k ie g o  1 ( r ó g  B r o w a r n e j )

oferu je  sp rzę t audio - video:

te lew izo ry , m agn eto w idy , o d tw arzacze, radiomagne­
to fo n y , anteny sa te lita rne , radia sam ochodowe,
sety ' itp ‘ . r n  V ID B°A G D  A U D IO  A G  D y  UJ

R E N O M O W A N E  F IR M Y ! N IS K IE  CENY!
W  codziennej sprzedaży:
S O N Y , S A N Y O , SHARP,

P H IL IP S . S A M S U N G  ..
oraz pełny w yb ó r sprzętu produkcji krajow ej- 

ELEMIS, CURTIS, UNIMOR, TRILUX, TELESTAR. llF- 
art. gospod. domowego firm: ,,c«l

POLAR, ZELMER oraz ROWENTA, ARDO, Z A N U W ' 
MOULINEX, WHIRPOOL i inne.

RATY BEZ ŻYRANTÓ W  DO 24-M IESIĘCY 
Stałe niskie oprocentow anie !
Niskie ceny. Duży w yb ó r!!!

M in im um  form alności!
Sprzęt dostarczam y do dom u!!!

Zapraszamy codziennie 10.00 - 18.00, 
soboty 10.00 - 14.00

Najserdeczniejsze wyrazy współczucia z powodu zgonU

O JC A
P rz e w o d n ic z ą c e m u  R a d y  M ie js k ie j P a n u  T a d e u s z ° w '
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18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 Koło fortuny
19.35 „Hrabia Kaczula" - se­

rial anim. prod. ang.
20.00 „Sztuka dyrygowania" 

- film dok. prod. ang.
21.00 Panorama
21.35 Ekspres reporterów
22.05 Studio Teatralne

„Dwójki" premiera: „Ro­
dzeństwo"

24.00 Panorama 
0.05 Sport telegram 
0.15 Clipol
0.55 Zakończenie programu

C Z W A R T E K  6 X
PROGRAM I

6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Oddział dziecięcy" - 

serial prod. ang.
8.30 Dla dzieci: „Tut Turu"
8.45 Gimnastyka
8.50 „Reksio" - serial anim. 

prod. polskiej
9.00 Wiadomości
9.10 Program dla dzieci- Ma­

ma i ja
9.25 Domowe przedszkole
9.50 Porozmawiajmy o dzie­

ciach
9.55 Muzzy in Gondoland

10.05 „Żar tropików" - serial 
prod. USA

11.00 Gotowanie na ekranie
11.20 To jest łatwe
11.30 Kwadrans na kawę
11.45 Żyć bezpieczniej
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15 Telewizja Edukacyjna
12.15 Magazyn notowań
12.40 Eko-lego
13.00 W rajskim ogrodzie
13.15 „Zwierzęta świata"
13.40 Kliper
14.05 Całkiem serio o...
14.25 „Pierwsze 365 dni życia 

dziecka"
14.50 Program dnia
15.00 Muzyka młodzieżowa
15.30 Dla dzieci: „Wkoło na­

tury" - teleturniej
16.00 Dla młodych widzów 

„Oddział dziecięcy" - se­
rial prod. ang.

16.25 „Gdzie jest Wally?" 
- serial anim. prod. ang.

17.00 Teleexpress
17.20 „Filmidło" - magazyn 

filmowy
17.40 Taki jest świat
18.05 „Małe cudo" - serial 

prod. USA
18.30 Znaki czasu
19.00 Wieczorynka „Porwanie 

kaczątek"
19.30 Wiadomości
2 0 . 1 0  „Żar tropików" - serial 

prod. USA
21.05 Tylko w „Jedynce"
21.50 Magazynio
22.00 Diariusz rządowy
22.10 Szwejki?
22.25 Pegaz
23.00 Wiadomości gospodar­

cze
23.15 Miniatury
23.20 Sędziowie
23.55 „Gdzieś nad Cisą" - 

dramat społ. prod. wę­
gierskiej

1.20 Publicystyka kulturalna
2.00 Zakończenie programu

PROGRAM ił

7.00 Panorama
7.10 Sport
7.20 Kurs języka angielskiego
7.35 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Kapitan Sowa na tro­

pie" - serial TP
9.00 Świat kobiet
9.30 „Najpiękniejsze zakątki 

Europy" - serial dok. 
prod. franc.

10.00 „Tarzan" - serial prod. 
niemieckiej

10.30-13.00 Na życzenie
13.00 Panorama
13.20 „Napoleon" - serial

prod. francusko-polsko- 
niemiecko-portugalskiej

14.15 Clipol
14.44 Powitanie
15.00 „Tarzan" - serial prod. 

niem.
15.30 Skrzydła bliżej marzeń
16.00 Program publicystyczny
17.00 „Republika, czyli epita­

fium dla zagubionego 
poety" - film dok.

17.40 Warszawski Festiwal Fi­
lmowy

18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
19.00 Koło fortuny
19.35 „Klub pana Rysia"
20.00 Za metą
21.00 Panorama
21.35 Auto
22.00 Jessica w  „Dwójce": 

„Słodkie marzenia" - film 
fab. prod. USA

24.00 Panorama 
0.05 Sport telegram 
0.15 Art noc
1.25 Zakończenie programu

P I Ą T E K  7 X
P R O G R A M  I

6.00 Kawa czy herbata"
8.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
8.30 Dla dzieci: - „Ciuchcia"
8.55 Gimnastyka
9.00 Wiadomości
9.10 Dla dzieci: - Mama i ja
9.25 Domowe przedszkole

10.00 „Młodzi jeźdźcy" - se­
rial prod. USA

11.00 Szkoła dla rodziców
11.25 Uszyj to sama - maga­

zyn krawiecki
11.30 Z Polski rodem
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15-14.50Telewizja Eduka­

cyjna
12.15 Magazyn notowań
12.40 Holandia gościem Tele­

wizji Edukacyjnej
14.50 Program dnia
15.00 Party-tura
15.30 Program rozrywkowy
16.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
16.25 Dla dzieci - „Ciuchcia"
17.00 Teleexpress
17.20 „Tata, a Marcin powie­

dział..."
17.30 Goniec
17.40 Test
18.05 Randka w ciemno
18.50 „Żulu Gula, Miedziana 

13"
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Człowiek Słoń" - film 

fab. prod. ang.
22.15 Puls dnia
22.30 Sprawa dla reportera
23.00 Wiadomości
23.15 Bliskie spotkania
23.45 Program artystyczny
0.30 „Balanga" - film fab. 

prod. polskiej
1.50 Zakończenie programu 

PROGRAMU

7.00 Panorama
7.10 Sport
7.20 Kurs języka angielskiego
7.35 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Zbójnicy króla" - serial 

prod. duńskiej
9.00 Świat kobiet
9.30 „Tam, gdzie ary żyją na 

wolności" - film dok. 
prod. niem.

10.00 „Batman" - serial prod. 
USA

10.30-13.00 Na życzenie
10.30 „Żołnierz królowej Ma­

dagaskaru" - widowisko
13.00 Panorama
13.20 „Czarodziej z ulicy Wią­

zów" - serial prod. USA
14.10 Clipol
14.55 Powitanie
15.00 „Batman" - serial anim. 

prod. USA
15.0 Studio sport
16.30 „Od dziewiątej do pią­

tej" - serial komediowy 
prod. USA

17.00 „Tadeusz Komorowski 
„Bór" - film dok.

18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 „Jeden z dziesięciu" -

teleturniej
19.35 La la mi do, czyli poryki­

wania szarpidrutów"
20.00 „Carlos Santana" - 

transmisja koncertu
21.00 Panorama
21.30 „Carlos Santana" - cd.
23.00 „Wojny narkotykowe" 

- serial prod. USA
0.30 Panorama 
0.35 Sport telegram 
0.45 Rozrywka
1.30 Zakończenie programu

S O B O T A  8 X
PROGRAM I

7.00 Z Polski
7.10 Proszę o odpowiedź
7.25 Wszystko o działce 

i ogrodzie
7.50 Agrolinia
8.30 Sportowa apteka
8.55 Program dnia
9.00 Wiadomości
9.10 „Ziarno" - program re­

dakcji katolickiej
9.35 Dla dzieci i młodzieży: 

„5-10-15"
11.00 „Zrodzone do wolno­

ści" - film dok. prod. ang.
11.50 Swojskie klimaty
12.00 Wiadomości
12.10 Swojskie klimaty
13.00 Walt Disney przedsta­

wia - „Goofy i inni" - 
„Zorro"

14.20 „Trzej tenorzy w Los 
Angeles"

16.30 Kraj - magazyn
17.00 Teleexpress
17.25 MDM, czyli Mann do 

Materny, Materna do 
Manna

17.50 Nie tylko ładna buzia
18.10 „Beverly Hills 90210" 

- serial prod. USA
19.00 Małe wiadomości DD
19.10 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
2 0 . 1 0  „Kłopoty z mężczyzna­

mi" - film fab. prod. USA
21.55 Program rozrywkowy
23.15 Wiadomości
23.25 Sportowa sobota
23.45 „Kotka" - film sensacyj­

ny prod. niem.
1.35 Program rozrywkowy
2.25 „Samotne serca" - film 

fab. prod. USA
3.50 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Panorama
7.10 Rano
7.30 Tacy sami
7.50 Lekcja języka migowe­

go
7.55 Powitanie
8.00 Wspólnota w  kulturze
8.30 „Sandokan" - serial 

anim. prod. hiszp.
9.00 Program lokalny

10.00 Armie świata
10.30 Animals
11.00 Ulica Sezamkowa
12.00 Akademia filmu polskie­

go: „Jarzębina czerwo­
na"

14.15 Warszawski Festiwal Fi­
lmowy

14.30 „Życie obok nas" - se­
rial dok.

15.00 Studio sport
15.30 Carlos Santana w War­

szawie
15.45 Wysypisko
16.00 „Grace w opałach" - se­

rial prod. USA
16.30 Familiada
17.00 Wielka gra
17.55 Losowanie gier liczbo­

wych Totalizatora Spor­
towego

18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
18.30 7 dni świat
19.00 Gra - teleturniej
19.35 „Dziura w  koszu" - pro­

gram Jurka Owsiaka
20.00 „Dozwolone do lat 40- 

tu"
21.00 Panorama
21.30 Słowo na niedzielę
21.35 Chimera
22.05 Łowcy nagród: „Ban- 

dolero" - film fab. prod. 
USA

24.00 Panorama
0.05 Studio sport
1.35 Zakończenie programu

E cho T u rk u

N I E D Z I E L A  9 X
PROGRAM I

7.00 Rolnictwo na świecie
7.15 Reportaż
7.35 Tydzień
8.00 Notowania
8.30 Niedzielny poranek fil­

mowy
9.55 Transmisja uroczystości 

z Watykanu z okazji Roku 
Rodziny

12.15 Wiadomości
12.30 Koncert życzeń
13.00 Z kamerą wśród zwie­

rząt - ZOO Antwerpii
13.15 Kwant oraz Encyklope­

dia Galactic - Saturn
13.35 Podróże na celuloidzie
14.10 W Starym Kinie: „Zalot­

nik" - burleska prod. 
franc.

15.30 Program publicystyczny
16.05 Program rozrywkowy
16.35 Antena
17.00 Teleexpress
17.20 Śmiechu warte
18.05 „Dynastia Colbych" - 

serial prod. USA
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Córka senatora" - se­

rial prod. australijsko-ka- 
nad.

21.05 Sportowa niedziela
22.00 Racja stanu
22.30 Wieczór z Alicją
23.25 „Charly" - film fab. 

prod. USA
1.05 Stefania Toczyska śpie­

wa pieśni Fryderyka 
Chopina

1.35 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Echa tygodnia
7.30 Film dla niesłyszących: 

„Córka senatora" - serial 
prod. australijsko-kana- 
dyjskiej

8.20 Słowo na niedzielę
8.25 Powitanie
8.30 Klasztory polskie
9.00 Program lokalny

10.00„Vladimir Horowitz - re-
minescencje" - film dok. 
prod. USA

11.00 „Godzina z Hanna Bar­
bera" - filmy anim. dla 
dzieci

12.00 „Serce i szpada" - film 
fab. prod. franc.-włoskiej

14.00 Podróże w czasie i prze­
strzeni - „Wielki mur" - 
serial dok. prod. niemiec­
kiej

14.55 „A kuku, panie kruku" 
- serial anim. prod. niem.

15.00 Teatr dla dzieci . „Czer­
wone pantofelki"

16.00 „Jest jak jest" - serial 
TP

16.30 Familiada - teleturniej
17.00 Pejzaż światowej mody
18.00 Wydarzenie tygodnia
18.25 Dystans
18.50 Program lokalny
19.00 Gra - teleturniej
19.35 „Przygody Animków" - 

serial anim. prod. USA
20.00 Protokoł zbieżności
21.00 Panorama
21.30 „Kernalia, czyli cztery 

łapy" - widowisko artys­
tyczne

22.10 „Wielkie bataliony" - 
serial prod. ang.

23.05 Teatr sensacji: „Pame­
la"

0.10 Panorama
0.15 Studio sport
0.40 Jazz
1.40 Zakończenie programu

PONIEDZIAŁEK 10 X
PROGRAM I

6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
8.30 Dźwiękogra - quiz mu­

zyczny
8.45 Gimnastyka
8.50 „Reksio" - serial anim. 

dla dzieci
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja - program dla 

najmłodszych
9.25 Domowe przedszkole

☆

9.50 My i nasze dzieci
9.55 Muzzy in Gondoland

10.05 „Dynastia Colbych" - 
serial prod. USA (powt.)

10.55 Muzyczna „Jedynka"
11.00 Przyjemne z pożytecz­

nym
11.30 Ludzki świat - program 

redakcji katolickiej
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes - rolniczy 

program informacyjny
12.15-14.55 Telewizja Eduka­

cyjna
12.15 Magazyn notowań
12.40 Szkoły w  Europie
13.05 Zielonym do góry - pro­

gram ekologiczny
13.25 3-2-1 Kontakt
13.55 I ciało i duch. Park czy 

parking?
14.10 Krajobraz z cisem - 

przemijanie
14.25 Ekologia
14.35 Studenci na sopockim 

plenerze - reportaż
14.50 Program dnia
15.00 Potop POPU - magazyn 

muzyczny
15.30 Dla młodych widzów

- Alternativi (3)
15.55 Muzyczna „Jedynka"
16.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
16.25 Dla dzieci: Okręty - tele­

turniej
16.40 Baw się z nami
17.00 Teleexpress
17.20 Forum - program pub­

licystyczny
18.10 „Latający cyrk Monty 

Pythona" - serial prod. 
ang.

18.40 Historia TVP
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.15 Teatr Telewizji - „Dom 

otwarty"
21.40 Miniatury
21.45 Puls dnia
22.00 Tydzień prezydenta
22.10 MdM, czyli Mann do 

Materny, Materna do 
Manna

23.00 Wiadomości
23.20 Mistrzowie kina: „Orson 

Welles „Dotyk zła" - film 
fab. prod. USA

1.00 Przeboje Bogusława 
Kaczyńskiego

2.00 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Panorama
7.10 Sport - telegram
7.20 Kurs języka angielskiego
7.35 Rano
8.00 Programy lokalne
8.30 „Barbara i Jan" - serial 

prod. TVP
9.00 Świat kobiet
9.30 „Dinozaur" - serial dok. 

prod. ang.
10.05 „Wojownicze żółwie 

Ninja" - serial anim. 
prod. USA

10.30-13.00 Na życzenie
10.30 Familiada - teleturniej 

(powt.)
11.00 Film dok.
12.00 „Pieśń odkupienia" - 

serial dok. prod. ang.
12.50 To tylko plotka
13.00 Panorama
13.20 „Ta wspaniała rodzin­

ka" - serial prod. fr.
14.10 Clipol - magazyn muzy­

czny
14.55 Powitanie
15.00 „Wojownicze żółwie 

Ninja" - serial anim. 
prod. USA

15.30 Studio sport
16.00 PKF
16.10 Ojczyzna-polszczyzna
16.30 Paryż - Lata 6 0 .  -  9 0 .

- Jean D'Ormesson
17.00 „CIA - akcje specjalne"

- serial dok. prod. ang.
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 Kolo fortuny - teletur­

niej
19.35 Hrabia Kaczula" - serial 

anim. prod. ang.
21.00 Panorama
21.30 „Pożegnanie z Marią"

- film TVP
23.05 „Msza za miasto Arras”

- reportaż
24.00 Panorama
0.05 Sport - telegram
0.15 „Martha Graham - jes­

tem tancerką" - film dok. 
prod. ang.

1.15 Zakończenie programu

2 1



6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Pierwsze pocałunki" - 

serial prod. fr.
8.30 Dla dzieci: „Tik-Tak"
8.55 Gimnastyka
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja - program dla 

najmłodszych
9.25 Domowe przedszkole
9.50 Porozmawiajmy o dzie­

ciach
9.55 Muzzy in Gondoland

10.00 „Catwalk" - serial prod. 
USA

10.45 „Portret europejski. 
Piotr Paweł Rubens 
- Helena Furment - film 
dok. prod. australijskiej

10.55 Muzyczna „Jedynka" - 
teledyski

11.00 Giełda pracy, giełda 
szans

11.20 Zaproszenie do stołu
11.30 Prawnik domowy
11.40 Klub samotnych serc
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes - rolniczy 

program informacyjny
12.15-14.55 Telewizja Eduka­

cyjna
12.15 Magazyn notowań
12.45 Przybysze z Matplanety
13.15 Kuchnia
13.30 Tele-komputer
13.50 Bałtyckie technologie - 

Nasz Bałtyk
14.05 Z lamusa techniki
14.20 Maszyna marzeń
14.45 W świecie nauki
14.55 Program dnia
15.00 Muzyczna „Jedynka"
15.30 Dla młodych widzów
16.00 „Pierwsze pocałunki" - 

serial prod. fr.
16.25 Dla dzieci: „Tik-Tak"
17.00 Teleexpress
17.20 „Aria ze śmiechem" - 

program rozrywkowy
17.40 Automania - magazyn 

motoryzacyjny
18.05 „Simpsonowie" - serial 

anim. prod. USA
18.30 Rewizja nadzywczajna
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości

20.10 „MLEKIEM I MIO­
DEM PŁYNĄCA” - 
dramat obycz. prod. kan.

21.45 Leksykon polskiej mu­
zyki rozrywkowej

22.00 Puls dnia
22.20 Sejmograf
22.30 Pr. ekonomiczny
23.00 Wiadomości
23.20 „Narodziny Solidarnoś­

ci" - film dok.
23.55 „Teoś" - film dok.
0.10 Publicystyka kulturalna
0.30 Skąd ta wrażliwość
1.05 Podaruj sobie odrobinę 

marksizmu
1.30 Muzyczna „Jedynka"
2.35 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Kurs języka angielskiego
7.30 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Barbara i Jan" - serial 

prod. TVP
9.00 Świat kobiet
9.30 „Holywoodzki Baby- 

lon" - serial dok. prod. fr.
10.00 „Przygody Blackyego"

- serial prod. kan.-fr.
10.30 - 13.00 Na życzenie
10.30 Familiada - teleturniej
13.00 Panorama
13.20 „Zakazana miłość" - se­

rial prod. hiszpańskiej
14.10 Clipol - magazyn muzy­

czny
14.55 Powitanie
15.00 „Przygody Blacky'ego"

- serial prod. kan.-fr.
15.30 Studio sport
16.00 Impresje z lat 80-tych
16.30 Tęsknoty i marzenia
17.00 Magazyn przechodnia
17.10 Listy z Europy
17.40 W okolice Stwórcy - 

program red. katolickiej
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 Koło fortuny
19.35 „Hrabia Kaczula" - se­

rial anim. prod. USA

22

20.00 Rzeczpospolita Druga 
i Pół

21.00 Panorama
21.30 Pogotowie ekologiczne
21.40 Reporterzy „Dwójki" 

przedstawiają
22.00 „Indochiny" - film fab. 

prod. fr.
23.35 Warszawski Festiwal Fi­

lmowy
24.00 Panorama 
0.05 Sport telegram
0.15 „Skrzywdzona" - film 

fab. prod. węgierskiej
1.40 Zakończenie programu

PROGRAM I

6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
8.30 Muzyczna skakanka 

z gwiazdą - Jacek Wójci­
cki

8.45 Gimnastyka
8.50 „Reksio" - serial animo- 

wny dla dzieci
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja
9.25 Domowe przedszkole
9.50 Porozmawiajmy o dzie­

ciach
9.55 Muzzy in Gondoland

10.00 „Słoneczny patrol" 
- serial prod. USA

10.50 Muzyczna „Jedynka" - 
teledyski

11.00 Od niemowlaka do 
przedszkolaka

11.30 Nasze państwo - maga­
zyn samorządowy

11.55 Nasze państwo - wia­
domości

12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15-14.55 Telewizja Eduka­

cyjna
12.15 Magazyn notowań
12.40 „English and Arts" - 

„Konie"
12.55 Prawda i fikcja
13.05 Postawy
13.25 Targowisko
13.45 Niedługo urodziny Sa- 

dzia
14.05 Historia polskiego radia
14.1" Twarze Renesansu"
14.55 Progrf~> dnia
15.00 Drgawy
15.30 Raj
15.55 Muzyczna „Jedynka"
16.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
16.25 Dla dzieci - rządy dzieci
17.00 Teleexpress
17.20 Miliard w rozumie
17.45 Polska Kronika Ogórko­

wa
18.05 „Słoneczny patrol" 

(15) - serial prod. USA
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 Studio sport
22.10 Puls dnia
22.25 Ze sportowym pozdro­

wieniem
23.00 Wiadomości
23.20 „Ucieczka do nowego 

świata - bękart" - film 
fab. prod. USA

0.55 „Siódemka" w „Jedyn­
ce" - „Wspomnienia 
o Celinie" - film dok. 
prod. francuskiej

2.00 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Kurs języka angielskiego
7.30 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Barbara i Jan" - serial 

prod. TVP
9.00 Transmisja obrad Sejmu

14.55 Powitanie
15.00 „Kacper i jego przyja­

ciele" - serial anim. prod. 
USA

15.30 Studio sport
16.00 Zwierzęta wokół nas
16.30 Komuno wróć
17.00 „Bracia Taviani" - film 

dok. prod. ang.
17.55 Losowanie gier liczbo­

wych Totalizatora Spor­
towego

18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 Koło fortuny
19.35„Hrabia Kaczula" - serial

prod. ang.
20.00 „Sprawy Rosie 0'Neil" 

- serial prod. USA
20.45 Cienie życie
21.00 Panorama
21.35 Ekspres reporterów
22.05 Rewelacja miesiąca 
0.35 Panorama 
0.50 Sport telegram
1.00 Clipol - magazyn muzy­

czny
1.40 Zakończenie programu

C Z W A R T E K  13 X
PROGRAM I

6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Odział dziecięcy" - se­

rial prod. ang.
3.30 TUT TURU - quiz
8.45 Gimnastyka
8.50 Reksio" - film animo­

wany dla dzieci
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja - program dla 

najmłodszych
9.25 Domowe przedszkole
9.50 Porozmawiajmy o dzie­

ciach
9.55 Muzzy in Gondoland - j. 

angielski dla dzieci
10.05 „Zar tropików" - serial 

prod. USA
11.00 Gotowanie na ekranie
11.20 To jest łatwe ... oczko 

w prawo, oczk w lewo
- magazyn dla pań

11.30 Publicystyka kulturalna
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15 Telewizja Edukacyjna
12.15 Magazyn notowań
12.40 Klinika zdrowego czło­

wieka
13.00 Strzał w dziesiątkę
13.05 „Zwierzęta świata" - se­

ria! dok. prod. ang.
13.30To nieprawda, że ... (1)
13.35 Przez lądy i morza - 

Przez Afrykę
13.55 To nieprawda, że ... (2 )
14.00 Jak być pięknym, mło­

dym i ... skomputeryzo­
wanym

14.20 Strzał w  dziesiątkę
14.25 „Pierwsze 365 dni życia 

dziecka" - serial dok. 
prod. niem.

14.55 Program dnia
15.00 Muzyka młodzieżowa
15.30 Dla dzieci: Teleturniej
• ** 00 Dla młodych widzów 

„Oddział dziecięcy" - se­
rial prod. ang.

16.25 „Gdzie jest Wally?"
- serial anim. prod. ang.

17.00 Teleexpress
17.20 „Filmidło" - magazyn 

filmowy
17.40 Rodzina rodzinie
18.05 „Małe cudo" - serial 

prod. USA
18.30 Znaki czasu - program 

red. katolickiej
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
2 0 . 1 0  „Żar tropików" - serial 

prod. USA
21.05 Tylko w „Jedynce"
21.50 Magazynio
22.10 Gliny
22.25 Pegaz
23.00 Wiadomości gospodar­

cze
23.20 W świetle blizy - repor­

taż
23.50 „40 M2 Niemiec" - film 

psycholog. - obycz. 
prod. niem.

1.10 Program artystyczny
2.00 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Kurs języka angielskiego
7.35 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Barbara i Jan" - serial 

prod. poi.
9.00 Transmisja obrad Sejmu

ok. 13.00 Panorama
14.55 Powitanie
15.00 „Tarzan" - serial prod. 

niem.
15.30 Multihobby
16.00 Małe ojczyzny
16.30 Reportaż
17.00 „Jerzy Stempowski" - 

film dok.
17.45 Warszawski Festiwal Fi­

lmowy

18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
19.00 Koło fortuny - teletur­

niej
19.35 „Klub pana Rysia"
20.00 Za metą - telewizyjny 

tygodnik sportowy
21.00 Panorama
21.35 Auto
22.05 „Spuścizna" - film fab. 

prod. ang.
23.25 Europa, Europa? - repo­

rtaż
24.00 Panorama 
0.05 Sport telegram 
0.15 Art Noc
1.15 Zakończenie programu

P I Ą T E K  14 X
PROGRAM I

6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
8.30 Dla dzieci: Ciuchcia
8.55 Gimnastyka
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja - program dla 

najmłodszych
9.25 Domowe przedszkole

10.00 „Młodzi jeźdźcy" - se­
rial prod. USA

10.50 Muzyczna „Jedynka" - 
teledyski

11.00 Szkoła dla rodziców
11.15 Uszyj to sama - maga­

zyn krawiecki
11.30 U siebie - magazyn 

mniejszości
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes - rolniczy 

program informacyjny
12.15-14.55 Telewizja Eduka­

cyjna
12.15 Magazyn notowań
12.45 Jaka szkoła - Fizyka 

przeciw fizykom
12.50 Co kraj, to obyczaj - Kto 

mieszka nad rzeką Św. 
Wawrzyńca - Inna biolo­
gia

13.05 Ginące zawody... - Sze­
wstwo

13.15 Kto ty jesteś? Jacy jes­
teśmy?

13.30 Odkryć siebie, czyli du­
sza pod mikroskopem

13.50 Jeśli nie Oxford, to co?
- teleturniej

14.15 Jak ja to lubię
14.25 Biznes po amerykańsku
14.55 Program dnia
15.00 Party-Tura - teleturniej 

muzyczny
15.30 Program rozrywkowy
15.55 Muzyczna „Jedynka"
16.00 „Moda na sukces" - se­

rial prod. USA
16.25 Dla dzieci - Ciuchcia 

(powt.)
17.00 Teleexpress
17.20 „Tata, a Marcin powie­

dział"
17.30 Goniec - tygodnik kul­

turalny
17.40 Test - magazyn konsu­

mencki
18.05 Randka w ciemno - za­

bawa quizowa
18.50 „żulu Gula, Miedziana 

13" - program satyryczny 
Tadeusza Rossa

19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Duch i pisarka" - ko­

media prod. USA
21.45 Puls dnia
22.20 W.C. Kwadrans - pro­

gram satyryczny
22.35 Nasza szkapa - maga­

zyn kulturalny
23.00 Wiadomości
23.15 Pojedynek miesiąca: 

Jerzy Kalina - Adam My­
jak

23.35 „Buszujący w  zbożu"
- reportaż

0.15 „Madę in Britain" - dra­
mat społeczny prod. ang.

1.30 Tańce
2.00 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Kurs języka angielskiego
7.30 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Zbójnicy króla" - serial 

prod. duńskiej
9.00 Transmisja obrad Sejmu 

(w  przerwie obrad ok.

13.00 Panorama)
14.55 Powitanie
15.00 Truskawkowe studio
15.30 Studio sport
16.30 „Od dziesiątej do pią­

tej" - serial komediowy 
prod. USA

17.00 „Dzieci dwóch ojców" 
- film dok.

18.10 Program lokalny
19.00 Jeden z dziesięciu - te­

leturniej
19.35 „La la mi do, czyli pory­

kiwania szarpidrutów"
20.00 Zawodowcy
21.00 Panorama
21.30 Poradnia pozamalżeńs- 

ka - serial satyryczny
22.00 „Starszy brat" - film fab. 

prod. fr.
24.00 Panorama 
0.05 Sport telegram
0.15 Muzyczna noc z Roma­

nem Rogowickim
1.00 Zakończenie programu

SOBOTA 15X
PROGRAM I

7.00 Z Polski
7.10 Eko Echo
7.25 Wszystko o działce 

i ogrodzie
7.50 Agrolinia
8.30 Sportowa apteka
8.55 Program dnia
9.00 Wiadomości
9.10 „Ziarno" - program red. 

katolickiej dla dzieci i ro­
dziców

9.35 Dla dzieci i młodzieży
11.00 „Zrodzone do wolno­

ści" - film dok. prod. ang.
11.50 Swojskie klimaty - ma­

gazyn weekendowy
12.00 Wiadomości
12.10 Swojskie klimaty
13.00 Zwierzęta świata
13.30 Walt Disney przedsta­

wia
14.45 Teatr Rozmaitości
15.50 Daj szansę dzieciakowi
16.05 Kraj - magazyn
16.30 „Sceny domowe"
17.00 Teleexpress
17.20 MdM, czyli Mann do 

Materny, Materna do 
Manna

17.45 Mini-Videofashion
18.05 „Beverly Hills, 90210" 

- serial prod. USA
19.00 Małe wiadomości DD
19.10 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Park Gorkiego" - film 

fab. prod. USA
22.25 Zwyczajni
23.30 Wiadomości
23.40 Sportowa sobota
24.00 „Pokłon dla zawodni­

ka" - film s.f. prod. USA
1.45 „Raptus" - film krym. 

prod. fr.
3.25 Zakończenie programu

PROGRAM II

7.00 Panorama
7.10 Rano
7.30 Tacy sami
7.50 Lekcja języka migowe­

go
7.55 Powitanie
8.00 Wspólnota w kulturze
8.30 „Sandokan" - serial 

anim. prod. hiszp.
9.00 Program lokalny

10.00 Monografia współczes­
nego Wojska Polskiego

10.30 Animals
11.00 Ulica Sezamkowa
12.00 Akademia Filmu Pols­

kiego - „Ocalenie"
13.40 Studio „Dwójki"
13.45 Szkoła kłamców
14.30 „Życie obok nas" - se­

rial dok. prod. ang.
15.00 Studio sport
15.30 Studio „Dwójki"
15.45 Wysypisko
16.00 „Grace w opałach" - se­

rial prod. USA
16.30 Familiada
17.00 XXXI Międzynaroć' • vy 

Festiwal Piosenki So- 
pot'94

17.55 Losowanie gier liczbo­
wych Totalizatora Spor­
towego

18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
18.30 7 dni świat
19.00 Gra - teleturniej

E cho T u rk u

19.35 „Dziura w koszu - P'“' 
gram Jurka Owsiaka

20.00 Koncert miesiąca
21.00 Panorama .
21.30 Słowo na niedzielę
21.35 Camerata 2 przedstaw 

- magazyn muzyczny
2 2 . 0 0  Warszawski Festiwal

lmowy ah? Tom22.25 Łowcy nagród? »' 
Horn" - western pr°a 
USA

24.00 Panorama
0.05 Woodstock'94
1.30 Zakończenie program

program i

7.00 Rolnictwo na swie 
7.15 Daleko i blisko 
7.35 Tydzień
8.00 Notowania R fi|.
8̂ 30 Niedzielny P°rar

mowy m mu-
8.55 Tut-Turu - program 

zyczny dla dzieci
9.10 Teleranek0 TeleraneK
9.35 Tęczowy Mus', ^oka"n MifthezDiecznaza3.JO i -10 .00  „Niebezpieczna z

- serial prod. kan.
10.25 Teatr dla dzieci
1 1 .0 0  Wiadomości . dok-
1 1 .1 0  „Churchill • Tl 

prod. ang. ,
12.15 Koncert zyezen jrZgt
1 2 .4 5  Z kamerą wsrod

- Niejadki serii
13.00 Kwant oraz Jim dja

, ,  E n c y k I o P
galactica"

13.20 Pieprz i wanilia ^
13.55 W starym kinie »

te” - film prod. n'el
15.40 Sto pytań do- .
16.10 „Poczta Pa"T,,w 

program rozry
16.35 Antena
17.00 Teleexpress
1 7.20 ..Śmiechu warte h...
18.05 „Dynastia Domy

serial prod.
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Córka senat 

rial prod. ^  
kan- „udziel9 °-f\21.05 Sportowa me® ,̂1 
puchar mistrzów

21.50 Racja stanu „
22.20 Wieczór z Ah ,ązemsty
23.25 „Dwa obi cz ^

■ film fab. P °°. sceny 
0.55 Wokół wieW

magazyn opero „rS 
in zakończenie P1.40 Zakończenie p

progbaM “
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senato' 3
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Z  każdego rzędu poziom ego należy w ykreślić  nazw ę je d ­
nego drzew a. Pozostałe litery  czytane kolejno rzędam i u tw o ­
rzą rozw iązanie.

O dpow iedz i p ros im y przysyłać na kartkach p o cz to w ych  z nak le jo ­
nym  kuponem  i in fo rm acją  o w ieku  dziecka do  dn ia  19 .10.94  r.

Za p ra w id ło w e  rozw iązan ie  krzyżów ki nr 1 9 /9 4  nagrodę o trzym ał 
M arian R etkow ski zam. w  Turku.

G ratu lu jem y!

!a'ka, pól oznaczonych 
:<W atł1' Przeniesione do 
i^j V U tworzą hasło krzy-

/Sy*10:
K ^ W r u a ik .  5. Pisarz brazylij- 

fibkj "Kakao” , 6. Naczynie do 
- fotograficznych, 7.
1% , in6n'e °  P^esyłce, 8. Burza 

Stolica Cypru, 13. Zda­ło.
: *yw,'°łujące zgorszenie, 16.

Zbiór rzeczy,elementów, 17. Siła roz­
pędu, 18. Francuskie miasto festiwali 
filmowych, 19. Dawniej: pieszczoty, 
czułości, 20. Gatunek kawy.

P i o n o w o :
1. Mała poduszka pod głowę, 2. 

Kura, kwoka, 3. Malarz rosyjski 
(1861-1900), 4. Maszyna do n ito­
wania, 5. Imię Delona, 9. Objaw, fakt 
dający się zaobserwować, 11. Japoń­
ska sztuka układania kwiatów, 12. 
Belgijski port nad M. Północnym, 14.

Umowa giełdowa na określony ter­
min, 15. Bylina wodna o dużych, 
wonnych kwiatach.

Odpowiedzi prosimy przysyłać pod 
adres: Redakcja „Echo Turku” ,
62-700 Turek, ul. Kaliska 2.

Czekamy na kartki pocztowe do 
19.10.94 r.

Nagrodę za rozwiązanie krzyżówki 
nr 1 9 /94  wylosowali państwo Lidia 
i Paweł Pasturkowie zam. w Turku.

G r a t u l u j e m y !  Prosimy zgłosić się d o  
redakcji po odbiór nagrody na ul. 
Kaliską 2.

a

Marian R e t k o w s k i

&

i '

y

H o r o s k o p
Si

od 5 do 18 października

V  ,6*n(2i ! '03 ' 2 a 0 4 -) '  Lubisz k°mplementy na temat
\  V iik ' Ty też od czasu do 

2cł°być się na jakiś. 
: V  U ^ Stewko moze czasami 
V 0śCi lelbiasz zapewnienia 

ahiej • a sam jesteś wierny?

N (2
|l(N { ki4' ;21 -05.) — Lubisz się 
ię%  ęjT18' Nie oczekuj jednak, 

 ̂ ,kt°ś powie: Przy Tobie 
k bezpiecznie. Na to 

r^^badku trzeba czasu.
:esz spodziewać się

K ‘S
SNdzi/2-05- 21 06-) ■Lu-

by C dłu9 ie rozmowy 
° d2lwiano Twói SP ° ' 

V a9etvJI’ ^ 'e wszyscy uwa- 
tvrv!a*ne90 intelektualistę. 

trochę racji. Więcej 
^  ^  stosunku do siebie.

A a  -22.07.) Możesz 
Sio ban'ałych pomysłów. 

% • * bvŃie  ̂ bV zakończyć pewną 
ł o . f ^ e  się ona ciągnąć 

T w ięć więcej uwagi na

">14

finanse - ich dobry stan jest w  za­
grożeniu.

LEW (23.07.-22.08.) - Z każdej 
sytuacji powinieneś wyjść obronną 
ręką. Nie wpadaj w panikę, gdy idzie 
coś nie po twojej myśli. Uważaj na 
swe stosunki z przełożonymi. Kom­
promis? To tylko prowizoryczne roz­
wiązanie.

PAN NA (23.08.-22.09.) - Posta­
raj się spędzić choć jeden dzień bez- 
stresowo. Regeneracja sił! To zada­
nie powinno być nadrzędne i to na 
najbliższe dni. Niespodziewany w y­
jazd okaże się bardzo miły.

W AG A (23.09.-22.10.) - Bardzo, 
ale to bardzo żałujesz, że nie możesz 
mieć wszystkiego. Powinien Cię ktoś 
przytulić, pocieszyć. Masz na to 
szansę, szczególnie w piątkowy w ie ­
czór. Zdrówko i pieniążki na stałym 
poziomie.

SKORPION (23.10.-22.11.) - Nie 
ufaj wszystkim zasłyszanym informa­
cją. Sprawdzaj po dziesięć razy wsze­
lkie dane, zwłaszcza gdy wiesz, że

pochodzą z niepewnego źródła. Wię­
cej ostrożności. Nie wchodź na śliski 
grunt.

STRZELEC (23.11.-21.12.) - Pla­
neta Mars rozprasza Twą energię. Tak 
więc w najbliższych dniach stracisz 
zwykłą wiarę w siebie. Tak więc nie 
masz co brać się za poważne przed­
sięwzięcia. Pokpisz sprawę, odłuż to 
na nieco inny termin.

KOZIOROŻEC (22.12-20.01.) - 
Powinieneś spędzić choć jeden dzień 
z bliską Ci osobą - to powinien być 
wyłącznie Wasz dzień. Jednemu 
i drugiemu niewątpliwie poprawi to 
nastrój. Od soboty świetne samopo­
czucie i bardzo pozytywny dla Ciebie 
układ zdarzeń. Jest powiedzenie: Łap 
szczęście za ogon i duś jak cytrynkę! 
Tobie pozostaje już tylko wyciskanie 
szczęścia!

W O D N IK  (21.01.-20.02.) 
Pchasz to wszystko do przodu na 
siłę. To nie najlepszy pomysł. Więcej 
uwagi zwróć na siebie: doprowadź 
się do porządku, zrób jakiś zakup, 
który poprawi Ci humor, zacznij w y­
glądać ekstra. Masz ku temu wszelkie 
predyspozycje.

RYBY (21.02.-20.03.) -Bierzesz 
się za kilka spraw na raz i w  rezultacie 
niczego nie udaje Ci się doprowadzić 
do końca. Tak więc zamiast miotać 
się bez ładu i składu ustal hierarchię 
ważności i zacznij od tego, co wydaje 
Ci się najistotniejsze.

E C H O  T U R K U :  p i s m o  s p r a w  l o k a l ­
n y c h ,  d w u t y g o d n i k ,  u k a z u j e  s i ę  o d  
1 9 9 1 r .

A D R E S  R E D A K C J I :  T u r e k  6 2 - 7 0 0 ,  
u l .  K a l i s k a  2 ,  t e l  f a x  7 8 - 5 3 - 4 1 ,  
W Y D A W C A :  P P H  K o n i m p e x  6 2 -  
- 5 1 0  K o n i n ,  u l .  S p ó ł d z i e l c ó w  3 .

B I U R A  O G Ł O S Z E Ń :  U n i c j o w s k a  6 ,  
t e l .  7 8 - 4 7 - 4 9 .

R E D A G U J E  Z E S P Ó Ł :  E d y t a  H a r a -  
s n a ,  A n d r z e j  P i a s e c k i  ( r e d a k t o r  n a ­
c z e l n y ) ,  J u s t y n a  R y l s k a ,  A n d r z e j  R .  
T y c z y n o ,  I z a b e l a  Z a w a d k a .

Z E S P Ó Ł  W S P Ó Ł P R A C O W N I ­
K Ó W :  M a r i u s z  K r z y ż a n i a k ,  H a n n a  
C h o i n k a - B a r t o s z ,  M a r e k  J a b ł o ń s k i ,  
M a r i a  N i t e c k a .

F O T O R E P O R T E R Z Y :  S y l w i n  J a f -  
r a ,  M a c i e j  K o n i e c z n y .

S E K R E T A R I A T :  M a r i a  S z y m a ń s k a

Redakcja zastrzega sobie prawo doko­
nywania skrótów i poprawek w nad­
syłanych tekstach. Materiałów nie za­
mawianych nie zwracamy, za treść 
ogłoszeń nie odpowiadamy.

NR konta BS-931405-71202-136-61 
NIP 665-000-11-48

Drak -  Zakład Poligraficzny WWP, Poznań, ul. 
Zicbicka 16,

E cho T u rk u ☆ 23



Z f

W łam an ia , kradzieże, b ó jk i ...

Turek:
W  d n iach  od 4 do 6 w rześn ia  na 

ul. D ąb row sk iego  dokonano w ła­
mania do dwóch piwnic, skąd skra­
dziono dwa rowery górskie o łącznej 
wartości 14 min zł.

W  dn iach  od 1 do 7 w rześn ia  na 
ul. Kolska Szosa ze stacji paliw 
zginęła pompa ssąca. Wartość - 2 min 
zł.

W  nocy z 10 na 11 w rześn ia  na 
ul. Sob iesk iego  z domku jednoro­
dzinnego skradziono sprzęt RTV i bi­
żuterię. Wartość skradzionych rzeczy 
- 17 min zł.

W  nocy z 9 na 10 w rześn ia  na ul. 
K ró lo w e j J a d w ig i zginęło koło od 
fiata 126p o wartości 600 tys. zł.

W  nocy z 11 na 12 w rześn ia  na 
ul. Leg ionów  P o lskich  ze sklepu 
odzieżowego skradziono odzież war­
tości 1,5 min zł.

W  nocy z 16 na 17 w rześn ia  na 
ul. 650-lecia  wybito szybę wysta­
wową w  kiosku. Straty - 1 min zł.

W  nocy z 19 na 20 w rześn ia  na 
ul. K a lisk ie j w  wyniku włamania 
z fiata 126p zginęły: koło zapasowe 
i akumulator o wartości 1,5 min zł.

W  nocy z 21 na 22 w rześn ia  na 
ul. Leg ionów  P o lskich  z piwnicy 
zginął rower marki Alka, kosztujący 
3 min zł.

Rejon:

W  nocy z 12 na 13 w rześn ia  
w  S kęczn iew ie  (gm . D obra) ze
sklepu spożywczo-przemysłowego 
skradziono 3,1 min zł, alkohol i papie­
rosy. Ogólne straty - 10 min zł.

W  nocy z 21 na 22 w rześn ia  
w  D obre j ze sklepu spożywczo- 
przemysłowego skradziono 3,5 min 
zł. Sprawca został zatrzymany na go­
rącym uczynku.

W  dn iach  od 12 do 15 w rześn ia  
z p ry w a tn e g o  m ieszkania skra­
dziono odtwarzacz Sanyo, 5 kaset 
video oraz 2 piloty. Straty - 3 min zł.

26 w rześn ia  w  O lszów ce  (gm . 
P rzykona) skradziono samochód 
osobowy marki mercedes o wartości 
900 min zł.

W  w y n ik u  p od ję tych  dzia łań 
p o lic y jn y c h  p o lic ji tu rk o w s k ie j 
i ka lisk ie j na terenie Kalisza zatrzy­
mano grupę, która dokonywała kra­
dzieży bydła. W naszym rejonie udo­
wodniono im kradzież krowy w  Kot- 
wasicach (gm. Malanów).

W  w y n ik u  ty p o w y c h  dzia łań 
ope racy jnych  p o lic ja  tu rk o w s k a  
za trzym a ła  k ie ru jącego  sam o­
chodem  m ark i fo rd  tra n s it ,  skra­
dzionym na terenie Warszawy. Kiero­
wca posługiwał się fałszywym dow o­
dem rejestracyjnym.

W  K łodzku za trzym ano  3-oso- 
b ow ą  g rupę , która w marcu 1994 r. 
dokonała włamania do pawilony

handlowego w Przykonie i usiłowała 
włamać się do baru. Wszyscy zostali 
aresztowani.

W  s ie rpn iu  za trzym ano  7-oso- 
bow ą  grupę  przestępczą z Po­
znania i Lubonia, która dokonywała 
włamań i kradzieży na terenie Turku, 
Przykony i Dobrej. Aresztowano 
5 osób (czterech mężczyzn i kobietę).

W ypadk i d ro g o w e

16 w rześn ia  o godz. 18.15 
w  C h le b ow ie  nietrzeźwy kierowca 
fiata 126p wpadł do rowu i doznał 
obrażeń ciała.

20 w rześn ia  o godz. 8.10 w  T u ­
liszko w ie  rowerzysta skręcił nagle 
w drogę parkową i znalazł się pod 
kołami fiata 126p. Doznał obrażeń 
ciała.

21 w rześn ia  o godz. 13.35 
w  Tu rku  na sk rzyżow an iu  u lic  
Kolska Szosa i P iłsudskiego  kieru­
jący fiatem 126p nie dostosował się 
do sygnalizacji świetlnej i uderzył 
w  żuka.

23 w rześn ia  w  W ie le n in ie  (gm . 
U n ie jó w ) w  prywatnej posesji cofa­
jący ciągnikiem z siewnikiem najechał 
na swoją matkę, którą przewieziono 
do szpitala.

Tego sam ego dn ia  w  S zadow ie  
Pańskim  rowerzysta wyjechał z dro­
gi podporządkowanej wprost pod 
cinquecento.

25 w rześn ia  o godz. 18.30 
w  S ło d ko w ie  K o lo n ii kierujący to ­
yotą potrącił prawidłowo idącego 
pieszego, który został odwieziony do 
szpitala.

26 w rześn ia  w  Turku na ul- 
U n ie jo w sk ie j kierujący fiatem 12&P 
uderzył w  przydrożne drzewo.

Od 14 do 28 września po li^ 
za trzym a ła  16 p ra w  jazdy. PraV'! 
jazd y  odebrano trzem  n'ef rz^ ; 
w y m  k ie ro w c o m : mieszkańco 
U n ie jo w a  - 2,27 prom ila  alkono 
w e  k rw i,  m ieszkańcow i Maj'cŁ 
n ow a  - 2,15 i m ieszkańcowi p°
dęb ie  - 2,98.

Sekcja ru chu  drogow ego inf° 
rm u je :
Na podstawie Rozporządzenia M*3' ■ 
tra Transportu i Gospodarki Mors. 
w sprawie warunków technicy 
i badań pojazdów z dn. 01 -02. 
informujemy, że: . ny

rower powinien być wyP°S?rvVy 
w  światło pozycyjne z przodu (o aq 
białej lub żółtej), a z tyłu - w svw 
pozycyjne barwy czerwonej. 1J 
światło odblaskowe. gj0-
Motorower powinien być wVP°ó(te), 
ny w  światło mijania (białe luk2 ejt 
tylne światło pozycyjne (czerVVta|cie 
tylne światło odblaskowe w kaz\-at|o 
innym niż trójkąt oraz boczne s 
odblaskowe (żółte) w kształcie \ 
niż trójkąt w  liczbie 1 lub 2 z * 
strony pojazdu.

Straż Pożarna in  form o j®

Od 14 do  28 września ® 
Pożarna zano tow a ła  2 P $  
k tó re  sp o w o d o w a ły  stra y 
m in  z ł. (J)

W  d r o d z e  d o  s z k o ł y (fot. —  M. Konieczny)

Zajączek przychodzi do drogerii:
— Czy jest szampon?
Tylko jajeczny.
—A to dziękuję, nie skorzystam. Chcia­

łem się cały wykąpać.

Siedzi sobie zajączek pod krzaczkiem 
i coś wyciska z pupy.

Przechodzi obok drugi i uprzejmie się 
pyta:

— Wągierek?
— Nie, śrucik.

Przychodzi zajączek do domu lisów.- Ot­
wiera mały lisek:

— Dzień dobry, czy jest mama?
— Nie ma.
— A tata?
— Nie ma.
— A czy ktoś ze starszych jest w domu?
— Nikogo nie ma.
— Chcesz w mordę, smarkaczu?

Idzie sobie zajączek przez las, nagle zo­
baczył leżącą w krzakach butelkę z wódką.

— 0, pół litra - ucieszył się, podniósł 
i poszedł dalej.

Zobaczyła go lisica.
— 0, pół litra i zakąska.
Poszła za nim.
Zobaczył ich schowany w trawie wilk.
— 0, pól litra, zakąska i ruda dziwka.
Poszedł za nimi.
Zobaczył ich ze swej jaskini niedźwiedź.
— 0, pół litra, zakąska, ruda dziwka 

i jeszcze jest komu w mordę przyłożyć.

Pijany zajączek położył się na miedzy 
i zasnął. Zobaczyły go dwa wilki i zaczęły 
się kłócić, który z nich ma go zjeść. W koń­
cu zaczęły walkę ze śmiertelnym dla obu 
skutkiem.

Budzi się zając i widzi dwa nieżywe wilki.
— Niech to diabli. Przez tą gorzałkę to 

kiedyś cały las rozwalę.

U S C  informuje
Ś l u b y

B ru d z e w : Małgorzata Kubiak 
i A rtur Janiszewski, Iwona Urba­
niak i Tomasz Polewski, Renata 
Piechocka i Konstanty Kamiński, 
Maria Giersz i Józef Giersz, A g ­
nieszka Kicińska i Paweł S oko łow ­
ski, Elżbieta Gronowalska i Ja ro ­
sław Kazimierczak

D o b ra : Aneta Józefiak i W ie­
sław Komar, Halina Kominiarczyk 
i Marek Grubski, Katarzyna W o j­
ciechowska i Jarosław Osmolak 

K a w ę c z y n : A lina Kubarska i A r­
tu r Pietroń, Marzena Pałucka i Cze­
sław  Ignasiak

M a la n ó w : Renata Marciniak 
i Ireneusz Augustyniak, Małgorzata 
Krajewska i Waldemar Rabiega 

Ś w in ic e  W a rc k ie : Dorota Ko- 
modzińska i Krzysztof Andrze jew ­
ski

T u lis z k ó w : Arieta Jasińska i Sy­
lwester C ichocki, Marzena W o jtko ­
w iak i Dariusz Pawlak, Ewa Krucz­
kowska i S ławom ir Ziętek, Irena 
Perlińska i Maciej Sikora, Renata 
W ujkowska i M ieczysław Górski 

T u re k : Agnieszka Św itaj i Grze­
gorz Smura, Grażyna Gadomska 
i Kazimierz Jóźw iak, A ldona Ja ł- 
kiew icz i Leszek Nowacki, Beata 
Studzienna i W ito ld  Patrzykont, 
A lina Czekała i Dariusz Guziak, Be­
ata Kolańska .i Maciej Bartczak, 
Marzena Jankowska i Andrzej So­
bczak, Aneta Kolęda i Krzysztof 
Bałdyka, Halina Ławniczak i M a­
riusz Gośliński, Edyta Chrzempiec 
i Przemysław Kowalczyk, M a łgo ­
rzata Rostek i Jarosław  Stasiak, 
Agnieszka Adamiak i Piotr Perliń-

i i
ski, Beata Szwankowska
Pieśkiewicz, M onika Piecyk
kadiusz Woźniak-- - . .♦ o  T royU n ie jó w : Danuta arnińŝ
i Piotr Kowalczyk, Aneta 
i Paweł Sowa, Justyna |go(0‘
i Z b i g n i e w  W awrzyniak,' ^
ta Pajor i Józef Trątcz K' ^ af|Ol0 
Dams i Janusz StasiaK, 
Kantyka i Piotr U rbanki> D, 

W ła d y s ła w ó w : w a ' 
rui i Dorota Szewczyk

Zgony

B ru d z e w : Stanisław ^  J j  
D o b ra : Marianna boro^5 

... i v o n  na |d
D o b ra : M a ria n .- . Q 

Pawlak, Marianna 
Kazimiera Kowalska

K a w ę czyn : Helen g ^ js ł—  : Heie;  Stani-
niak, Czesław Barć - zak 
M igdalska, Piotr J Ą ZJ joł, ^i i g u a i b K d ,  r  - X  jC 

M a la n ó w : Irena 
wefa Przybylska Adam p ■

Ś w i n i c e  W arek.
T u lis z k ó w : Cześ K(jzl0W .. 
T u re k : Kazimiera „ ja  .

Stanisław FrąekowiaK^j^sk1, fi! 
rski, Eugeniusz u  a a 
Zieliński, Kazimier ignisz^^e' 
Wroński, Marianna T3|areK u, 
Janusz Leis, Stanisla sa|aó ^
onard Szczeciński, JÓ'
Marianna Stawińs ’ ^0\n/sk1, 
charski, Stanisław L-Charski, b ta n i» i°"
zef Baranowski Grze!f,haP'

U n ie jó w : Wiesław ^Uniejów: W,eS ,anjn3 c
W ł a d y s ł a w ó w :

ska, Eugeniusz Si W j|fi3'

W  U rzęd z ie  Stan4J r i0J ^ .

go od dnia l4  09„ jzon<’
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